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Dziennik wychodzi codziennie °Pr°«f «
przyjm ujesię w W a rsz a w .e .u rz ę d ą h  Pocztowych, ^   ̂ J  ^  kan.
głównym kan to rze  D yrekcji p « y  »«=7 rs r  J8.__pó}roczu;e r s r . 4; - kw artaln ie  rs.
to rach .- P re n u m era ta  w odtloszenia p renum era ta  nie przyjm uje się. -  Za odno-
2,—m iesięcznie kop . 67. m:p, ; ecznie kop. 5:—w U rzędach Pocztow ych: rocznie rs.
•zenie do dom u, ® rta ln ie  rgr 2 kop- 50 i n a  te  ty lko  term ina  przyjm uje się
10;— półrocznie rsr. 5, kan torze m ożna prenum erow ać po tejże eenie na  te same
prenum erata; w głównym * ^ “ ne po J p_ 92 n a  mie4 ' e .

Rok 6.

Obwieszczenia przyjm uje się za o p ła tą  od w iersza d ruku: za 1 -krotne obwieszczenie 
6- za 2 -k ro tne  kop. 9; za 3 -k ro tne  kop. 12 .—A rty k u ły  nadesłane do zam ieszcza

nia bez w skazania w arunków  ze strony au to ra , p rzechodzą do zupełnego rozporządze
nia D yrekcji — A rtykuły  n ieprzyjęte, będą zw racąne ty lko  n a  osobiste żądan ia i zacho
wywane będą 3 m iesiące; p rzyjęte, w razie potrzeby  podlegają  skróceniom . -  L is ty  
nr/y im uia się tylko frankow ane. -  A rtyku ły  i ogłoszenia nadsyłane do zam ieszczenia 
L U  samego dnia, powinny być dostaw iane do R edakcji przed godziną 9 z r a n a . - R e -
d a k c i a  o t w a r t ą  je s t d la  o s ó b  m ających in teresa , codziennie, oprecz d n i św iątecznych,

od godziny 12 do 1 po  południu .

PRENUMERATA
N A

DZIENNIK WARSZAWSKI

2  —

-  k .

Dziennik Warszawski w roku przyszłym  
1870 wychodzić będzie, w edług tego  samego 
programu, w  takich samych warunkach i w  
tym  samym jak w r. b., formacie.

Prenum erata miejscowa pozostaje taż sama, 
a mianowicie:

w W arszaw ie bez rozsyłki:

na rok ..................... rs. §  -
6  m iesięcy  . .. 4  —
3 m iesiące .

„ 1 m iesiąc
Za przesyłkę do domu, dopłaca się mie 

sięcznie kopiejek 5.
Prenum erata zamiejscowa przyjmuje się

Jedynie w Kantorze Głównym  
Dyrekcji obu DziennikówWar- 
gaaw sklcll, na ulicy M iodowej Nr. 487 , 
roczna, półroczna, kwartalna i miesięczna: 

Cena prenumeraty zamiejscowej: 
n& rek; na pół roku; na 3 miesiące; na miesiąc. 

AOrs".1) 5 rs .2) r s .2 k .5 0 3) 8 4  f e .4)
P P . prenumeratorowie zamiejscowi, pra

gnący zaprenumerować Dziennik, raczą przy
syłać pieniądze, za termin żądany, wprost do  
D yrekcji franco, z wyrażnem wypisaniem  
adresu. Numera Dziennika Warszawskiego bę
dą wysłane w b an d ero lach  z a d re
sem  prenum eratora.

Ostrzegam y pp- prenumeratorów zamiej
scowych, iż powinni o ile  ntoznit n a j
w cześn ie j dopełnić p rzesy łk i pie
niędzy, jeże li pragną nie doznać przerwy w 
otrzymaniu Dziennika.

cznej .   K u rje re k .—  O biad sew astopolski. Kw estja ko
le i żelaznych.—  W ypadek  na kolei żelaznej. — G ospodar- 
ezo*Btatystyczny atlas R osji eu ropejsk ie j. — L ekcje  bezp ła
t n e . z Jen is ie jsk a . —  Korespondencja Dzienni
ka Warszawskiego: z G dańska .—  Austrja i zie
m i e  s ł o w i a ń s k i e .  K w estja  m in isterja lua; sprawy dal- 
m ackie.— Pow stanie w D alm acji.— Przesilenie m in iste rja l- 
ne __ M em orjał i p rzesilen ie  konsty tucy jne. — Zjazd m o
n arch ó w .—  Prusy i Niemcy - K w estja  Szlezwigu pó ł
n o c n e g o .—  F r a n c i  a .  C iało prawodawcze. — W ł o c h y  
i Hzym S e n a t.— O szczędności. —  Turcja i  ziemie 
s ł o w i a ń s k i e .  K o n cen trac ja  w ojsk. —  R ozbrojenie. 
Afryka. K an ał su ezk i.— AlUeryka. Pow stanie.

P R Z E W O D N IK  W A R SZ A W SK I. —  T ydzień targowy, 
i t .  d .

DZIAŁ NIE URZĘDOWY

DZIAŁ URZĘDOWY

W a r s z a w a ,  

d n i a  15 (211 G r u d n i

*) W tej cyfrze za ekepedycję 40 za przesyłkę po
cztą 1 rsr. 60 kop.

*) W tej cyfrze za ekspedycję 20 za przesyłkę po
cztę 80 kop.

3'j y f  tej liczbie za ekspedycję 10 za przesyłkę po
cztą 40 kop.

4) W tej cyfrze za ekspedycję 3 ‘/2 za przesyłkę po
cztą 13 '/2 kop.

S P I S  R Z E C Z Y .
d z i a ł  U R Z Ę D O W Y . — Kząd gubern ja lny  pe tro k o w - 

ski.-—Rozkaz p. o. p rezyden ta  m . W arszaw y.
D ZIA Ł N IE U R Z Ę D O W Y . — W a r s z a w a .  — P rz e 

gląd polityczny. — Telegramy. — Wiadomości telegra
ficzne’—  (®) Aforyzmy. —  K ronika kościelna. R usk ie  
towarzystwo dobroczynności. — Rozdział dochodu z k o ncertu  
aa dochód niezam ożnych studentów . —  Do kron ik i muzy-

liząd  Gubernjalny Petrokowski, stosownie do obo
w iązujących przepisów zaw iadam ia, że z powodu 
rozpocząć się mającego z dniem 15 (27) S tycznia 
roku  przyszłego 1870 losowania w  okręgach kon- 
skrypcyjnych tutejszej Grubernji, w celu dopełnie
nia poboru rekru tów  na zasadzie Najwyższego M a
nifestu z dnia 2-go L istopada roku  bieżącego, każ
dy m łody człowiek, będący w w ieku poniżej wska
zanym, i nie m ający praw nego w yłączenia od za
ciągu wojskowego, obowiązany jest stawić się oso
biście w tym  term inie, w miejscu swego stałego za
mieszkania, to jest tam, gdzie do ksiąg ludności sta
łej je s t zapisany, a to dla wyciągnięcia losu w właści
wym okręgu konskrypcyjnym , chociażby się znajdo
w ał za paszportem  jeszcze niewyexpirowanym , za o -
brębem  swego zam ieszkania w Cesarstwie lub za g ra 
nicą, pod skutkam i u tra ty  praw a do wszelkiego wy
łączenia od zaciągu w ojskow ego, jak ieby  mu służyć 
mogło, a naw et dobrodziejstw a z losu jak ib y  za 
niego był wyciągnięty i nie przeznaczający go na 
rekru ta , bez względu na tłomaczenie się niew iado- 
mością o ciążącym go obow iązku spełnienia pow in
ności zaciągowej, chociażby o to żadnego wezwania 
nie otrzymał. D o losowania stawić się powinni spi
sowi następującego wieku: Z Pow iatu B endińskie-
o-o: chrześcjanie: 20, 21 i 22 letni, żydzi 20, 21, 22 
f  23 letni. Z Pow iatu Brezińskiego: chrześcjanie: 
20, 21 i 22 letni, żydzi 20, 21, 22 i 23 letni. Z P o 
w iatu Łaskiego: chrześcjanie i żydzi: 20, 21 i  22 le
tni. Z P ow iatu  Łodzińskiego: chrześcjanie i żydzi: 
20 21 i 22 letni. Z P ow iatu  Noworadoinskiego: 
chrześcjanie i żydzi: 20, 21 i 22 letnh Z Pow iatu  
Petrokow skiego: chrześcjanie: 20, 21 i 22 letni, ży
dzi: 20 21, 22 i 23 letni. Z Pow iatu  Iław skiego: 
chrześcjanie: 20, 21 i 22 letni, żydzi: 20, 21, 22 i 23 
letni. Z Pow iatu  Częstochowskiego: chrześcjanie i 
żydzi: 20, 21 i 22 letni.

1V rozkazie p . o. Prezydenta do Zarządu miejskiego 
w Warszawie wydanym , zam ieszczono: D la zapobieżenia 
n iejednokro tn ie  wydarzającym  się nieporządkom  ulicznym , 
z powodu używania w czasie św iąt żydówskich, usługi z chrze- 
śejan przy karaw anach pogrzebow ych żydowskich, wydano 
do dozoru bóżniczego okręgów w arszaw skich, tym czasow e 
rozporządzenie , w zbraniające żydom  wynajmować dla w spo- 
m nionej posługi kuczerów ehrześcjan , ja k  n iem niej stróżów  
dla dozoru na  cm entarzu żydowskim. O becnie, po bliższem  
zbadaniu  okoliczności przedm io tu  tego  dotyczących, uznano 
możliwem znieść zakaz powyższy i po porozum ieniu się  m o- 
je n r  z J \V . W arszaw skim  O b er-P o licm ajs trem , wydano od
pow iednie zarządzenie dozorowi bóżniczem u, z zastrzeżeniem  
aby najem  ehrześcjan  dla posług i p rzy  karaw anach pogrze
bowych, m iał m iejsce jed y n ie  w razach  n ieuniknionej konie
czności i żeby o każdem  takiem  wynajęciu, kom isarze poli
cji wykonawczej, wcześnie byli uprzedzani.

Warsaawa, 
dnia  15 (21 i G rudnia.

Przesilenie ministerjalne w A ustrji trw a cią
gle i nie będzie jak  zapewniają rozstrzygnięte 
przed powtórnem zebraniem się rady państwa 
po Nowym Roku. Większość gabinetu korzy
sta z tej zwłoki, aby przeciągnąć na swą stro
nę członków mniejszości, i jak  donoszą, udało 
się jej to już co do hr. Potockiego, k tóry  o- 
trzymawszy od niej równie jak  i od cesarza au- 
strjackiego przyrzeczenie zadośćuczynienia żą 
daniom sejmu galicyjskiego, po porozumieniu 
się z delegatami tego sejmu do rady państwa, 
przeszedł na stronę większości. Zapatrywanie 
się większości i mniejszości gabinetu w gruncie 
nie wiele się różniło; większość w swym me- 
morjale nie sprzeciwiała się rewizji konstytu
cji i zmianie trybu  wyborów, ale utrzym ywa
ła, że powinna to dokonać obecna rada pań
stwa ; mniejszość zaś żąda aby do spełnie
nia tego zadania zwołane było osobne zgroma
dzenie znakomitszych mężów zaufania wszyst
kich narodowości, mające charakter zgroma
dzenia ustawodawczego.

Według doniesień dzienników paryzkich, 
zjazd cesarza austrjackiego z królem  włoskim, 
naznaczony został na 3 (15) stycznia w Auko- 
nie, poczem wkrótce W iktor Em anuel odda re
wizytę cesarzowi austrjackiemu w Wiedniu.—  
Dziennik Italie zaprzecza wieści, jakoby Wi
ktor Emanuel pisał do byłego króla neapoli- 
tańskieo-o i jakoby pełnomocnik włoski wysła
ny był do Rzymu do układania się z pełnomo
cnikiem Franciszka II, w celu zwrócenia m u 
skonfiskowanych dóbr we W łoszech.— Niektó
re dzienniki zapewniają, że w tych dniach ma 
się odbyć narada rodziny królewsko-sabaudz- 
kiej w Turynie, w celu przyjęcia ostatecznego 
postanowienia w przedmiocie kandydatury księ
cia Tomasza genueńskiege do tronu hiszpań
skiego.

W  Paryżu ciągle krążą najrozmaitsze wer
sje co do przyszłego gabinetu. Ciało prawo
dawcze dopiero dziś miało ukończyć czynność 
sprawdzania wyborów, a jutro miała być zam
knięta sesja nadzwyczajna, poczem jak  zape
wniano, miała być ogłoszona w dzienniku u- 
rzędowym dymisja członków obecnego gabi
netu, lecz nie było wiadomo czy zarazem 
zostanie ogłoszona lista nowych ministrów. 
Wieść podana przez Ajencję Havas, jakoby 
minister spraw zagranicznych, na os t a mie m 
przyjęciu dyplomatycznem, oznajmił o rychłem  
utworzeniu się nowego gabinetu, z tego wzglę
du jest mało prawdopodobną, iż miał n iby 
wymieniać członków z obecnego gabinetu,
.  , •  i .    _  1 _  A  o  7 0  f  o m  m  l i -którzy wejdą w skład nowego, a zatem m u
siałby wspomnieć i o tern że sam zostanie u- 
sunięty. L a  France oświadcza iż tylko to jest 
pewnem, że żadna z list nowego gabinetu,
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które dotąd krążyły, nie były  .oparte na ni-
czem.

Z Washingtonu donoszą o złożeniu tamtej
szemu senatowi korespondencji prowadzonej 
z rządem angielskim w sprawie statku Alaba
ma. Sekretarz stanu do spraw zagranicznych, 
p Jisch, jeszcze w czerwcu domagał się aby 
układy były prowadzone w Washingtonie, a 
we wrześniu proponował ich wznowienie. An
gie s i minister spraw zagranicznych, lord Cla
rendon, w listopadzie odpowiedział na to, iż 
rząd angielski nie może narazić się na powtór
ne niepowodzenie dyplomatyczne i dla tego pra
gnie poznać podstawy przyszłych układów. 
Dodał jednak że Anglja gotowa jest zmienić 
swe prawa o uzbrojeniach morskich, dla za
pobieżenia ponowieniu się podobnych spo
rów.

T e l e g r a m y
D z ie n n ik a  W a r s z a w s k ie g o .

P a r y  ż , 26 [14) grudnia. K rąży 
pogłoska, że ministrowie wczoraj 
podali się do dymisji, ale cesarz pro
sił icli aby poezekali do wtorku. 
Constiłutionnel, podając pogłoskę o os- 
tatecznem powierzeniu OHivierowi 
misji utworzenia gabinetu, dodaje, 
że jeszcze żaden gabinet nie został 
utworzony.

( Correspondenz Bureau).

Wiadomości telegraficzne 
Moskwa, 9 (21) grudnia. Zgromadzenie guber- 

njalne moskiewskie postanowiło dziś założyć w gu- 
gubernji moskiewskiej szkołę dla kształcenia nau
czycieli, na 50 osob, i przeznaczyło na ten cel 
18,000 rsr. rocznie.—Znaczna liczba osób zawiesiła 
wypłaty co do zakupionych przez nie akcij rozmai
tych drog żelaznych, na skutek obniżenia się kur
sów tych akcij. (Birz. Wied.)

Wiedeń, 21 (9) grudnia. Jenerał Rodich odje
chał do Cattaro z zupełnemi pełnomocnictwami i z 
znaczną sumą pieniędzy dla wynagrodzenia osób 
poszkodowanych przez powstanie. Ma on starać 
się o uspokojenia prowincji obietnicą ważnych u- 
stępstw. (Cor. Hav. Bul.)

Wiedmi, 22 (10) grudnia. Aresztowano dziś 
tych, którzy zwołali odbyte niedawno zgromadze
nie robotników. ( Wolffs T. B.)

Peszt, 23 (11) grudnia. Izba panów przyjęła 
budżet tymczasowy do 31-go marca 1870 roku, 
oraz projekt do prawa w przedmiocie zniesienia 
kary chłosty, w duchu uchwały izby niższej, z nie- 
znacznemi jedynie zmianami. Obie izby odroczyły 
swe posiedzenia do 14 stycznia. ( Wolffs T. B.)

* Cattaro, 24 (12) grudnia. Wielka deputacja 
Z . jb’Pl' przybyła wczoraj do dowodzącego wojska
mi hy. Auersperga i podała petycję o ułaskawienie 
do cesarza. Wszyscy mieszkańcy Zuppy oświad
czają, że poddadzą się chętnie prawu o landwerze 
oraz wszelkiemu rozporządzeniu rządu; wymienili 
oni po nazwisku sprawców powstania, dla których 
nie upraszają wcale o ułaskawienie. Cała Zuppa 
jest znowu zaludniona; brakuje ogółem tylko 12 
osob. Mieszkańcy z okolic Maini mają pójść w tych 

mach za tym przykładem; brakuje tam na teraz 
tylko dwóch ludzi. (Cor. Biir.)

*. Paryż, 23 (11) grudnia. Ajencja Havas donosi: 
■Łi niektórych wyrazów powiedzianych przez mini-

a spraw zagranicznych, księcia Latour d’Auver-
możnanwvn,CZ° rT ? em Prz^ ciu óyplomatycznem, 
wkrótce zini?W 10 wniosek, że dokonane zostaną 
z tego co now' a gabinecie. O ile wnosić można
miniftrowie MagneZ1hr C h a S  l ^ T  f Auver^
Leboeuf i admirał

Campaigno (z departamentu wyższej G a r o n n y ) 3  
wołał rozprawy ożywione, w których wzięli udział 
ministrowie sprawiedliwości! spraw wewnętrznych 
oraz pp. Juljusz Favre i ihiers. Ze strony onozv 
Cji postawiono wniosek, ażeby ze względu miesza
nia Się rządu do tego wyboru, przyczem"jeden kan

ton oderwany został od swego okręgu wyborczego, 
wybór ten uznany został jako nieważny. W  końcu 
wybór ten został zatwierdzony 121 głosami prze
ciw 92. ( Wolffs T. B .)

Paryż, 24 [12) grudnia. Na dzisiejszem posie
dzeniu senatu wynikł spór wywołany przez p. Mau- 
pas w przedmiocie artykułu 75 konstytucji. Rou- 
land zainterpelował w przedmiocie soboru i zapy
tał, jakie środki rząd przedsięweźmie ze względu 
na konkordat i na prawa narodowe. (Tamże.)

Marsylja, 21 (9) grudnia. Wiadomości z Kon
stantynopola z d. 15 grudnia donoszą, że rozwiąza
nie pokojowe sporu turecko-egipskiego, chociaż 
było przewidziane, przyjęte zostało w tej stolicy 
z ogolnem zadowolnieniem. Mówią, że Aaali-pa- 
sza okazuje szczególniej radość, iż pozbył się tego 

łopotu. Jako dowód ważności przywiązywanej do 
otrzymanego rezultatu, zapewniają, że Server-effen- 
i posunięty zostanie po swoim powrocie na wyższy 

stopień. Mówią na pewno, że wice-król przybę
dzie do Konstantynopola. (Cor. Hav. Bul.)
■ Pgirencja, 22 (10) gnidnia. W senacie toczyły 

się dziś w dalszym ciągu rozprawy nad budżetem 
tymczasowym. Biuro oświadczyło, że cofa zapro
ponowane wczoraj przez się wymotywowane przej
ście do porządku dziennego, a to ze względu na 
oświadczenia złożone przez prezesa ministrów Lan
za (który chciał upatrywać w tem przejściu do po
rządku dziennego wotum nieufności), i zapropono
wało inny porządek dzienny, podług którego senat 
zaznacza jedynie te oświadczenia prezesa ministrów 
i przechodzi do rozpraw szczegółowych nad budże
tem. Artykuły pojedyncze, oraz cały projekt bud
żetu tymczasowego, zostały następnie przyjęte 71 
głosami przeciw 5. ( Wolffs T. B.)

Florencja, 23 (11) grudnia. Itatia oświadcza, że 
telegram ogłoszony przez niektóre dzienniki zagra
niczne, jakoby król Wiktor-Emanuel pisał do Fran
ciszka II  i wysłany być miał do Rzymu reprezen
tant rządu włoskiego w celu układania się z repre
zentantem b. króla neapolitańskiego co do powró
cenia mu jego dóbr, jest czystą fantazją. Od czasu 
Mancardego nie udawał się do Rzymu żaden repre
zentant rządu włoskiego. (Cor. Hav. Bul.)

Florencja, 23 (11) grudnia. Powiadają, że człon- 
ko wie rodziny królewskiej zgromadzą się wkrótce 
na naradę familijną, dla powzięcia decyzji stanow
czej w kwestji kandydatury księcia Genui do tronu 
hiszpańskiego. Zapewniają, że poseł hiszpański przy 
dworze tutejszym, Montemar, zostanie także powo
łany na tę naradę. ( Wolffs T. B .)

hzym, 22 (10) grudnia. Czwarta kongregacja 
jeneralna soboru zbierze się 28 grudnia. Spodzie
wają się, że po wybraniu dwudziestu czterech 
członkow komisji upoważnionej do zajęcia się kwe- 
stjami zakonów religijnych, zgromadzenie przystąpi 
do kończenia rozpraw nad pewną liczba projektów 
kanonu z dziedziny wiary. (Cor. llav. Bul.)

* Rzym, 24 (12) grudnia. Królowa neapolitańska 
powiła córkę. Matka i dziecię cieszą się pożądanem 
zdrowiem. (Corr. H. B.)

Madryt, 23 (11) grudnia. Olozaga, poseł hisz
pański w Paryżu, ma przyjechać tu na święta Boże
go Narodzenia i wróci na swe stanowisko dopiero 
-po nowym roku. (Wolffs T. B.)

* Konstantynopol, 18 (6) grudnia. Obiega pogło
ska, że poselstwo tureckie' w Petersburgu wynie
sione zostanie do stopnia ambasady, oraz że Photia- 
des-bej, który jest na teraz posłem w Atenach, mia
nowany zostanie na to stanowisko i zastąpiony bę
dzie przez Lunif-effendego. (Cor. Biir.)

Ateny, 23 (11) grudnia, Ma nastąpić wkrótce 
częściowe przesilenie ministerjalne. Minister spra
wiedliwości Petzalis podał się do dymisji; panuje 
przekonanie, że Christides lub Valaoritis wejdzie 
do ministerstwa Zaimis’a. (Tamże.)

Bruksella, 22 (10) grudnia. Na dzisiejszem po
siedzeniu izby reprezentantów, wystosowane zostało 
do całego ministerstwa zapytanie, czy zasadną jest 
wiadomość, że rzad francuzki wystąpił do obcych 
mocarstw z propozycjami rozbrojenia. Mister spraw 
zagranicznych odpowiedział, że rząd belgicki nie 
ma żadnej wcale wiadomości o takich propozycjach.
( H olffs T. B.)

Lizbona, 21 (9) gnidnia. Zapewnienia Interna
tional a o naprężeniu stosunków pomiędzy Hiszpa- 
nją i Portugalją są zupełnie mylne. P. Gorro po
seł portugalski w Madrycie wraca na swoją posa
dę; Hiszpanja zwolniła rząd, portugalski od przy
rzeczenia, że odwoła tego posła, który przedsta- 
wił się gabinetowi madryckiemu bez dopełnienia 
zwykłych formalności dyplomatycznych. (Tamie.)

Lizbona, 22 (10) grudnia. Pogłoski rozszerzo
n e j  mniemanej agitacji w armji są mylne. Armja
C !  T  prÓb° Wahl nigdy demonstracji p i  
HoWp i ’ P°S U8?n  ̂ .-lest ona przeważnie prawu i 
dobrze karną. Armja portugalska nie zrobiła i nie
łei PnZi Pe"in-e Za j pocJobneJ manifestacji. W ca-
(Cor. Ja najwi?k8za 8Pok°.jn»^

* 22 i10)  gadnia. Z Lankashire dono
szą, ze usiłowania fenjenow co do opanowania ta
mecznych składów broni, zostały zawczasu wykrv- 
te i unicestwione. ( Wolffs T. B.)

an l!5 W ’ 23 (11) gT lni? (Przez telegrafatlantycki). Kongres został odroczony do 1 0  o-o

tlyn Z4 l \  ° g h c T 0 koresPomleęcję W sprawie sta
tku Alabama. Sekretarz stanu Fish zażądał wszczę
cia na nowo układów w Waszyngtonie. Lord Cla
rendon odpowiedział, że już w ostatnim proiekcie 
umowy, Anglja zmieniła pod wielu względami 
swoj sposob zapatrywania się i że nie może nara
żać slę na ponowne niepowodzenie, bez powzięcia 
u P, L dokładnej wiadomości o podstawach, na 
których Ameryka chce prowadzić układy. A n g lia  
gotową jest zaprowadzić zmiany w prawach, ażeby 
B iir)  powtorzenlu si? takich wypadków. (Cor.

G). (A foryzm y)^ Majwyższym wypadkiem w 
polityce zagranicznej jest podobno teraz, kryzys mi- 
nisterjalna w W ledmu, czyli wyraźniej mówiąc, do
tychczasowego w Austrji systematu przesilenie. 
Wiadomo, ze zależał on dotąd na tem, aby nikomu 
wręcz me powiedzieć tak albo tak, bo niechciane 
sobie zrazac otwartą odmową roszczeń narodowo
ściowych, ani też im zadosyćuczynić. Wszystko tam 
było mozebne i wszystko zarazem niepewne i za- 
kwestjonowane. Dopiero teraz poczynają przecie 
zrzucac maskę. Pięciu ministrów podało obecnie jak 
wiadomo memorjał cesarzowi, w którym wypowie
dziane byc ma kategorycznie, że albo kapucyn albo 
starosta; czyli, albo Austrja centralistyczna z kon
stytucją obecną bez żadnych zmian, albo usuwają się 
ministrowie z posad. Przyznać potrzeba, że krok 
ten jest bardzo słuszny i bardzo polityczny. Węgrzy 
podobno mają go także całemi siłami popierać? co 
nikogo dziwić me może, kto zna mniej więcej cho
ciaż tameczne stosunki. Raz p r z e c i e  wiec wzięto 
wołuza rog!. Zcentralizują ćrzedlitawjf i’
słuchacjafe należy. Szkoda tylko, że nie zrobiono 
tego wcześniej, boby oszczędzono trochę grosza, któ
ry na ciągłe eksperymenta wychodzi, a którego w 
Austrji me ma podobno zbyt dużo. Nie ma nic gor
szego według naszego zdania, jak kiedy rząd jaki 
zwodzi opmję mas. Otwartość stokroć lepsza, 
od tej metody, chwilowo może użytecznej. Zawie
dzione bowiem nadzieje, zwłaszcza jeżeli długo się 
niemi karmiły ludy są stokroć gorsze, niżeli prosta 
i jawna odmowa. Bo gdy ta zostawi może tylko na 
dnie wspomnień gorycz, tamte prócz goryczy zawo
du, niosą coś więcej, bo upokorzenie. Żaden też 
rząd podobno na ś wiecie nie rządził się takim syste- 
matem, jak dotąd rząd austrjacki. Nigdy nie było tam 
otwartości dla nikogo. Zawsze pełen obietnic, których 
najczęściej nie dotrzymywał, bo dotrzymać częstokroć 
me mógł, tak się stopniowo zaplątał w własne sieci 
i takie stworzył sobie kolizje, tak wewnątrz jak i na 
zewnątrz, że teraz chyba jedynie niezmiernie stanow
czym jakimś rzutem może się ocalić od wstrząśnień 
społecznych, na jakie się o ile nam się zdaje, tam 
się zanosi. Cieszymy się więc bardzo, że w porę 
myślą zażegnać burzę stanowczością systemu centra
listycznego. Daj Boże, tylko aby nie było zapóźno!

( K r o n i k a  koś c i e l na ) .  W  piątek o północy 
po odprawieniu wigilji, odbyła się w kościołach tute j
szych jutrznia czyli pasterka, którą w kościele ar
chi katedralnym i metropolitalnym odprawił ksiądz 
prałat Zwoliński, administrator archidjecezji war
szawskiej, w asystencji członków kapituły i niższe
go kleru W pierwsze święto Bożego Narodzenia 
w tymże kościele sumę celebrował ks. kanonik Sot- 
kiewicz, kazanie miał ks. Jungowski. W  druo-ie 
święto celebransem sumy był ks. prałat Sieklucki 
kazanie miał ks. Kucharski. Artyści i chóry insty
tutu muzycznego, przy współudziale artystów ope
ry, pod _ kierunkiem dyrektora p. Ap. Kątskiego 
wykonali podczas nocnego nabożeństwa dwa psal
my Moniuszki, oraz psalmąDomine Deus meus in 
te speravi z muzyką Mikołaja Gomułki, kompo
zytora z X V I wieku; podczas zaś następnych na- 
bozens w w katedrze wykonaną była przez tenże 
instytut msza Mozarta (m C major), na graduate 
psalm Palestryny, na offertorjuui Noel, na same 
żeńskie głosy, Gounod’a. Wkaplicy literackiej przy 
rzeczonym kościele podczas solennych wotyw wy-
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konane były dzieła kolendowe K rogulskiego i Chwa- 
liboga. Zeszłej soboty, jak o  w pierwszy dzień u ro 
czystości Bożego N arodzenia obchodzone były  a  
pusta: w kościele św. K azim ierza na Nowym i  le- 
ście, św. M arcina przy ulicy Piwnej i sw. Ja c k a  przy 
p rzy  ulicy F e tra . W  kościele na cm entarzu powąz
kowskim obchodzonym był odpust jako  w os a mą 
niedzielę miesiąca. Dziś odpraw ia .się nabożeństwo 
odpustowe na cześć św. Jan a  Ew ange is y z cope 
nieniem rytuałow ej ceremonji poświęcenia wina — 
w kościele św. A nny na K rakow skiem  Przedm ie
ściu, oraz w kościele O pieki św. Jozefa na w prost 
ulicy K rólew skiej. A-

* ( B u s k i e  t o w a r z y s t w o  d o b r o c z y n n o 
śc i. D o kasy ruskiego tow arzystw a dobroczynosci 
w płynęły od 1 (13j listopada do 1 (13) grudnia
r. b .  n a s t ę p u j ą c e  pieniądze: 1) S k ładka roczna za
czas od Gigo m aja 1809 do b-go maja 1870 ro k u  
od członka ofiarodawcy A. F . K opytow a b rs., i 2) 
rozm aite w pływ y: 0(1 członka zarządu M. A. P a tku l, 
w yjęte ze znajdującej się u niego skarbonki 35 rs , 
i z a ‘ sprzedane przedm ioty loteryjne 40 rs.; razem  
75 rs. O d członka kom itetu do urządzenia wiel
kiej loterji na korzyść ochrony M arjańskiej A . S. 
M uchanowa, za 5,600 biletów lo teryjnych 1,415 rs. 
O trzym ane od banku polskiego, przeznaczone przez 
radę głów ną opiekuńczą zakładów  dobroczynnych 
jako zapom oga do ochrony M arjińskiej w W arsza
wie 200 rs. O d wydziału sądowo-policyjnego przy 
zarządzie obcr-policm ajstra warszawskiego, ofiaro
w any przez strażnika policyjnego K artaszew a l_rs. 
Zwrócone napow rót z powodu nierozdania ubogim, 
dla rozm aitych powodów, 65 rs. 82 kop. O d dłużni- 
ków  tow arzystw a jak o  zw rot pożyczki 69 rs 88 kop. 
Kazem 1,832 rs. 70 kop. O gółem  zaś od 6 (18) ma
j a  do 1 (13) grudn ia  r. b , w płynęło 11,356 rs. ń 
kop.

* ( R o z d z i a ł  d o c h o d u  z k o n c e r t u
n a  d o c h ó d  n i e z a m o ż n y c h  s t u u e . i -
t ó w). Zwierzchn ość Cesarskiego warszawskiego 
uniw ersytetu, stosownie do zapewnienia swego w 
niedawno ogloszonem spraw ozdaniu o lezu  tacie o 
trzym anego wpływ u z koncertu danego w cl. ( )
b. m. na korzyść niezamożnych studentów, po
spiesza podać do wiadomości publiczne) o liczbie 
studentów , otrzym ujących pomoc z dochodu rz e 
czonego koncertu, a mianowicie: 1) 73 studentów, 
w edług w yboru dopełnionego przez dziekanów  w y
działów i z decyzji zarządu uniw ersytetu, otrzym u
ją po rs. 25 na opłacenie wpisu za półrocze I-sze 
roku  akadem ickiego 1869/70, co wynosi sumę rs. 
1825; 2) oprócz tego 36 studentów, którzy oświad
czyli o możności wniesienia pewnej części opłaty i 
prosili o pomoc na opłacenie reszty wpisu, o tizy - 
mało fundusz na takow ą dopłatę, co uczyniło rs. 
420, a zatem  całkow ita suma rs. 2245, otrzym ana z 
koncertu , została w zupełności rozdzieloną pomię
dzy niezamożnych studentów uniw ersytetu. 1 rzy 
tej sposobności, pow tarzając raz jeszcze uprzejm e 
podziękow anie wszystkim osobom, k tó re  bądź swe- 
mi talentam i, bądź też innym  Współudziałem^ przy
czyniły się do pom yślnego rezultatu  pom ienionego 
koncertu , zwierzchność uniw ersytetu  uważa za mi
ły  obowiązek złożyć także publiczne podziękow a
nie i damom, k tóre  raczyły  zająć się sprzedażą p ro 
gramów i przyczyniły się znakom icie do zwjększe- 
n ia  dochodu z koncertu, a mianowicie: p. M ansfield, 
żonie konsula angielskiego, p. M arji W ołow skiej, 
p. Epsztejnow ej, oraz p. M oniuszkowęj z córkam i.

* (D  o k r o n i k i  m u z y c z n e j ) ,  czerpiem y z 
Golom  co następuje: „D. 3 grudn ia  znajdowaliśm y 
się na wieczorze m uzykalnym  naszego konserw a- 
torjum , jakie są tam  dawane co tydzień we środy. 
L ubo  wieczory te są prywatne^ wszelako sądzimy, 
2e ńie będzie z naszej strony nieskromnością, jeżeli 
powiem y o nich słów kilka. P rog ram y  tych wieczo
rów  m uzykalnych w ykonywane są praw ie w tłącz 
nie przez uczniów konserw atorjum  i zapewne mają 
na celu oswojenie uczących się z publicznem  w ystą
pieniem , jak o  też obeznanie interesow anych osób 
z postępam i uczących się. W ieczory  m uzykalne 
konserw atorjum  petersburgskiego w yw ierają na 
słuchaczach najprzyjem niejsze w rażenie. W ykony
wane przez uczniów utw ory, dające możność sądzić o 

* ich zdolnościach i postępach, odznaczają się w ogól
ności cecha poważnej i dobrej szkoły. W  liczbie 
m uzykalnych wieczorów^ konserw atorjum  byw ają 
takie, k tó re  można chwalić bezwzględnie, zapom i
nając, że to nie są koncefta dojrzałych artystów , lecz 
eo'zercycje muzyczne osób, k tó re  jeszcze nie skoń
czyły nauki. T akim  wieczorem był wyżej wspom nia
ny. Pom iędzy innem i sztukam i, w ykonana była 
przez p. Stange, uczennicę profesora Zabela, fanta
zja na harfie, „Reverie fantaisie” Paryss-A lw arsa,

a przez panią Jesipow ą, uczennicę profesora Lesze- 
tyckiego, d ługa  fantazja H um la. Zresztą ta len t tej 
pianistki znany już  je s t publiczności z koncertów  
ruskiego tow arzystw a muzycznego. \V okalna częsc 
koncertu  w ykonana b y ła  przez ucennice profesora 
Reppeto: panią K onstantynow icz, k tó ra  bardzo do
brze odśpiew ała arję z opery „Faust Gounoda, i pa
nią Iiin ą  1-szą, k tó ra  śpiew ała w yjątk i z opery 
„P rorok” M eyerbeera, mianowicie, modlitwę i pize- 
klęeie z 4-go ak ta  tej opery. Pani Ilina  jest już  wy
robioną śpiew aczką, k tó ra  prócz pięknego głosu 
kontralto , posiada wiele sztuki, po m istrzowsku u - 
żywa swych środków  i oddaje doskonale ducha wy
konyw anych utworów'. P an i Ilina  bezwątpiem a mo
głaby i teraz  zająć zaszczytne miejsce w k an ie j o- 
perze.

* (Siurjcrefe). Ja k  przed świętami B o
żego N arodzenia, spraw ozdaw cy nie m ogą się obro
nić praw ie, natłokow i faktów  rozm aitego rodzaju, 
szczególniej zaś z ulicznego i targow ego ruchu  
m iejskiego—tak  znowu, zaraz w-pierwszym dniu po 
świętach, nic praw ie do opisania nie ma. I  bardzo 
naturalnie! P rzez  w ieczór W iljow y i po pierw sze 
święto, tea tra  były  zam knięte, żadne widowisko me 
przedstaw iało się na mieście — a wszystkie sklepy, 
w iniarnie i restauracje zam knięte, daw ały _ obraz 
miasta nawiedzonego jakąś klęską i wyludnionego 
praw ie. Za to w domach pryw atnych, w zebraniach 
poufnych, bawiono się dobrze— choć może najlepiej 
baw iły się dzieci, d la których te święta są najw ię
ksza uroczystością w roku. O ne to najwięcej dosta
ły  podarków  — dla nich zapalono całe lasy choinek 
obwieszonych cukram i, piernikam i i bakaljann 
wszelkiej nazwy i rodzaju —  ich radością wreszcie, 
radow ały  się wszystkie oblicza... Bodaj to być 
dzieckiem  i nie dorość n igdy  do m iary gorzkich 
doświadczeń i sm utnych życia zawodów! Jednakże 
w drugie  święto, czyli wczoraj, już fizjoppiomja mi a- 
sta ożywiła sie bardzo. P rzed e  wszystkie m spiaw ił 
to śnieg, k tóry  spadłszy dość obficie, choć nie za 
wiele, ujęty przytem  w ram y parustopniow ego m ro
zu, w ypraw ił warszawianom praw dziw ą niespodzian
kę z sanny, k tó ra  do dzisiejszego rana jeszcze do
trw ała, choć już  miejscami po gołych kamieniach

ju ż  też i obadw a tea tra  czynne były wieczo
rem: w wielkim na F lick a  i F locka  jeszcze przed 
rozpoczęciem  widowiska sprzedano wszystkie bilety 
i zam knięto kasę— w małym zaś zostawiono pustka- 
mi, tylko pięć loż i k ilka krzeseł, reszta sali natło
czoną. była. D opraw dy, był to praw dziw y hołd dla 
Talji ze s trony  publiczności.

— O prócz teatrów , wczoraj miało miejsce inne 
jeszcze w idowisko— mianowicie zaś w sali teatrzyku  
dobroczynności, gdzie przybyły  na gwiazdkę ze 
W schodu, ja k  jeden  z m agów kolendowycH, ba! sam 
m agik  nawet, pan M uchained Izmael,  ̂pokazyw ał 
dowody istotnie niepospolitej zręczności. W p raw 
dzie od czasu Bosko i H erm ana a m ianowicie pa- 
ryzkiego R oberta H oudin ,tryum fy  prestidigitatorów ' 
stały  się łfardzo trudne — a wiele sztuk z ich ogól
nego rep ertu aru  już  w idzow ie’poznali do gruntu^— 
lecz zręczność pozostanie zawsze godną podziw ie- 
nia i d la  tego p. M ucham ed Izm ael zasługuje^ na o- 
klaski jak iem i darzyli go wczoraj nader licznie ze 
bran i widzowie. P . M ucham ed Izm ael posiada b a r
dzo piękne przyrządy, a zręczność jeg o  istotnie zdu
mienie budzi. Pom iędzy sztukam i w ykonyw anem i 
wczoraj, najbardziej podobały się: „Pojedynek m a
g ika,” „Kameleon W schodni” z piasku m okrego, 
przetw arzanego w rożne kolory, „W ystaw a kart 
i t. p. Najciekawszą zaś była Proteuszow a szafa, do 
której wchodzące osoby znikają niepojętym  sposo
bem. P . M ocham ed, pow inienby może znaleść sobie 
większą do popisów salę, gdyż ta  w k-orej  ̂ w ystą
p ił wczoraj, nie m ogła pomieścić tłum u ciekawej 
publiczności. Jakkolw iek  pan  M ucham ed pers, lecz 
dość dobrze rozm aw iał z publicznością po rusku.

—  AVczoraj także i o rk iestra  warszawska, da
w ała swój zw ykły koncert po-południow y, w re 
sursie obyw atelskiej, p rzy  natłoczonej słuchaczam i 
sali. W  program ie tego koncertu, były dwa, p ie r
wszy raz w ykonane utw ory: „Śpiew wieczorny
Schum ana i „Fackeltanz z opery  M eyerbeera, D i- 
norah.

— Zapowiedziany na dzień wczorajszy koncert p. 
Izydora L o tto , nie przyszedł do skutku i a rty sta  ten 
już  podobno w yjechał z powrotem  do W ejm aru . 
O statni raz dał się on słyszeć w wilję W ilji, w p ry 
w atnym  domu pp. Grossm anów przy ulicy M iodowej, 
gdzie i uprzejm pść gospodyni i wysokie uzdolnienie 
muzvezne gospodarza i dobór instrum entów  z naj- 
pierw szych fabryk, będących pod ręką, spraw iają że 
każdy z pierw szorzędnych artystów  podczas pobytu

w W arszaw ie, daje się tam  słyszeć przed i po wystą
pieniu publicznem . Tym  razem  jednak , państwo G. 
szczególniej wzbogacili swój praw dziw ie artystycz
ny wieczór. N ie ty lko  bowiem wykonano tam  g łęb
sze u tw ory muzyczne, ja k  kw intet M ozarta „Cosi 
fan tu tte”, „A ir d ’E g lise” ,S tradelli i kw artet z R igo- 
goletta, połączonemi siłami pp. L otto , K ani, C iesz
kow skiego i G rossm anna; nie ty lko że p. LoUu o- 
degrał solo, z tow arzyszeniem  fortepjanu (p. K am a), 
sławną kompozycję L eonarda  „Souvenir d’H aydn , 
lecz jeszcze i pani M odrzejew ska, której deklam acja, 
rzeeby można, natchniona raczej niż studjowana, rzu
ca jak iś  czar tajemniczy...- udarow ała zachwyconych 
słuchaczy wypowiedzeniem „Oczekiwania”, poezji 
Deotym y, obecnej na tym  wieczorze. Znakom ita a r
tystka nie zakończyła jednak  na tern swojej hojno
ści, albowiem  ju ż  po kolacji wielce wystawnej^ ocza
row ała słuchaczy wypowiedzeniem „W iochny , k tó 
rej n ik t chyba tak  jak ona, ani pojąć ani wypowie
dzieć nie zdoła! W  dodatku jeszcze do ty lu  dan 
w ykwintnych na tej artystycznej uczcie, państwo 
G rossm ann dali swym gościom sposobnosć usły
szenia g ry  na fortepjanie, pierwszy raz tu  przyby łe
go z konserw atorjum  lipsk iego  artysty, p. Skibor- 
skiego, k tóry  niepospolicie w ykonał „Scherzo” C ho
pina N. 2. Prześlicznym  tym  wieczorem, na k tó 
rym  by ł obecny jeden z najbardziej utalentow anych 
kom pozytorów , znakom ity am ator-artysta, ̂  h rabia 
Józef W ielhorski, pp. G rossm ann obdarzyli, jakby  
na „gwiazdkę” swoich licznych przyjaciół.

— W  tym że samym dniu przed-W iljow ym , zacne 
opiekunki ochronek tutejszych, uszczęśliwiły ubogie 
dziatki ofiarami podarków , odpowiednich potrzebom . 
Szczególniej też hojnie obdarow ane zostały dzieci 
z ochronki X I I ,  gdyż oprócz zw ykłych wiljowych 
prezentów , o trzym ały od swojej opiekunki p. Roży 
K ronenberg, hojną gwiazdkę w ubraniach, bieliznie i 
książeczkach do kasy oszczędności.

—  D ziś w południe, nastąpi otwarcie trzeciej k u 
chni taniej, w obec zaproszonych na ten  ak t osob.

— T rzecią z kolei prelekcję na dochód ubogich 
w arszaw skiego tow arzystw a dobroczynności, mieć 
będzie „O teatrze greckim ” p. R aszew ski, tłómacz 
dziś pierw szy raz mającej się przedstaw ić koinedji 
„Donna D iana” . P re lek c ja  ta  będzie m iała miejsce 
W przyszły czw artek o godzinie 6 w ieczorem  w sali 
dobroczynności. C ena miejsc od osoby 30 kop., — 
uczniowie zakładów  naukow ych publicznych płacą 
połow ę— biletów zaś nabyć można każdodziennie w 
kancelarji tow arzystw a, od godziny 9 rano do 2 z po
łudnia a od 4-ej do 6-ej wieczorem.

— O d wczorajszego po południa, to je s t od godzi- 
ny 3-ej, księżyc wszedł w ostatnią* kw adrę a sanna 
warszawska w pierwszą...

—  W  dniu 11 (2 3) g rudn ia , o godzinie 11 rej w ieczór, 
Z achar N ik itin , żołnierz w ojennej kom endy, znajdującej się 
n a  kolei s t.-petersburgsko-w arszaw sk iej, po odpraw ienia p o 
ciągu, znaleziony został na stacji, leżącym  koło szyn w sta 
nie p ijanym  z uszkodzoną nogą. Ż o łn ierz  ten  odesłany zo
sta ł na  ku rację  do szpitala U jazdow skiego.

—  W  c y r k u l e  Łazienkow skim , w dom u pod N r . 3 0 0 0 , 
A ntoni Krywozuhców, robotn ik , pokłóciwszy się z żoną swo
ją ,  pobił j ą  mocno po głowie i tw arzy. Krywozubcow a re 
sztowany, żona zaś leczy się w swojein m ieszkaniu.

— W  cyrkule Zamkowym, na  rogu  K rakow skiego-P rzed- 
m ieścia i u licy .S enato rsk iej, powożący om nibusem  N r. 14 , 
najechał na  przechodzącego przez u licę Jó zefa  M ałeckiego, 
k tó ry  otrzym ał nieszkodliw e uderzen ie  w plecy. M ałecki 
odesłany do swojego m ieszkania, o ile zaś powożący w inny 
je s t  w tym  wypadku, prow adzi się śledztwo.

—  Przybyłem u do W arszaw y obywatelowi M orznow skie- 
m u, skradziono z powozu kufer skurzany z garderobą , w ar
tości rs . 1 50.

—  R ządcy dom u N r. 58 9, urzędnikow i Daszkiewiczowi, 
skradziono alg ie rkę  bobrow ą p o k ry tą  czarnem  suknem , oraz 
w gotowiźnie rs . 1 1 5 . -

—  Z m ieszkania A lem bikowej, utrzym ującej dom scha
dzek, przez w yłam anie zam ka, skradziono w gotowiźnie oko
ło rs . 2 5 0 , z ło tą broszę oraz dwie s reb rn e  tab ak ierk i. W ee- 
lu wykrycia w spom nionych kradzieży, przedsięw zięto przez 
policję  energiczne środki.

* ( O b i a d  s e w a s t o p o l s k i ) .  C zytam y w Rus. 
lnw.: Z powodu znajdowania się w P e te rsbu rgu  zna
cznej liczby obrońców Sew astopola, przybyłych ze 
wszystkich końców państw a na uroczystość stu let
niego jubileuszu orderu  św. Jerzego , zw ykły obiad 
sewastopolski przeniesiony został, na pow sze
chne żądanie, z 11 (23) lutego, na 5 (17) grudnia. 
W  dniu tym, przed  piątą godziną po południu, zg ro
madziło się w hotelu „D em utha 96 osób. W  liczbie 
tych  osób znajdowali się Ich  Cesarskie W ysokoście 
W ielcy  K siążęta M ikołaj i M ichał M ikołajew icze. 
W  połowie obiadu, Jego  Cesarska W ysokość W ie l-
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"ki K siążę M ikołaj M ikołajew icz Starszy odczytał 
l i s t  adresowany do J ego  Cesarskiej W ysokości przez 
m inistra dóbr państwa, jenerał-adjutanta Zielonego, 
następującej osnowy:

„Najjaśniejszy P a n , na dniu 24-m  listopada r. b., 
raczył rozkazać mi wyznaczyć w gubernjitauryckiej 
przestrzeń gruntów, z których dochód m ógłby za
pew n ić  na w ieczne czasy środki na utrzym anie za
łożon ego  w  roku 1869, w  m ieście Sew astopolu , na 

am iątkęjedenastom iesięcznej jego obrony, muzeum, 
tore nazwano „muzeunnsewastopolskiem." W  w y

konaniu takowej Najwyższej w oli, w ybraw szy w  
tym  celu w  gubernji tauryckiej, pow iecie berdiań- 
skim , grunta skarbowe czynszow e Nr. 125, przy wsi 
Em ir, mające przestrzeni 1,936 diesiatin i  przyno
szące dochodu z dzierżawy 2,516 rs. 80 kop., mia
łem  szczęście przełożyć o tem najpoddanniej N aj
jaśniejszem u Panu. Skutkiem  tego  w ydany został 
na dniu 1-m  grudnia r. b. ukaz N ajw yższy do sena
tu rządzącego w zględem  nadania na własność mu
zeum  sewastopolskiem u pom ienionych gruntów skar
bow ych czynszow ych Nr. 125, z oddaniem  tako
w ych do rozporządzenia kom itetu tego  muzeum. 
Poczytując sobie za obow iązek zawiadom ić o tem  
W aszą Cesarską W ysokość, jako opiekuna muzeum, 
mam zaszczyt dołączyć do m niejszego kopję z po- 
m ienionego ukazu N ajw yższego, w ydanego do sena
tu  rządzącego na dniu 1 grudnia r. b .“

Jeg o  Cesarska W ysok ość odczytał także nastę
pujący ukaz N ajw yższy do senatu rządzącego:

„W  celu zabezpieczenia na w ieczne czasy środ
ków  na utrzym anie założonego w  tyną roku kosztem  
pryw atnym  w  m ieście Sew astopolu , na pam iątkę’j e 
denasto m iesięcznej jeg o  obrony, muzeum, które na
zw ano „muzeum sew astopolskiem ,” Rozkazujem y: 
nadać w  tym  celu muzeum pom ienionem u, zostające 

od zarządem  w ydziału  dóbr państwa, grunta skar- 
owe czynszow e Nr. 125 przy wsi Em ir, w guber

nji tauryckiej, pow iecie bardianskim, i w ydać nale
żyte rozporządzenie w zględem  oddania gruntów  po- 
m ienionych, w całym  ich składzie, do rozporządze
n ia  i pod zarząd kom itetu „muzeum sew astopolsk ie-  
go ,“ z nadaniem kom itetow i, z dniem  1-m  stycznia  
1870  roku, w szystkich praw i obowiązków  skarbu  
co do kontraktu zaw artego w  przedm iocie dzierża
w y  tych gruntów , i z wyłączeniem  takow ych z pod  
zawiadywania w ydziału  dochodów czynszow ych m i
nisterstw a dóbr państwa.

N a oryginale W łasn ą J ego  Cesarskiej 
M ości ręką napisano:

„ A L E X A N D E R .”
P o  przeczytaniu tego ukazu, J eg o  Cesarska W y

sokość w zniół toast za drogocenne zdrow ie i d ługie  
lata N ajjaśniejszego Cesarza. G łośne okrzyki „hu
ra" rozleg ły  się po sali.

* (K  w  e s t j  a k o l e i  ż e l a z n y c h ) .  D nia  20 
listopada, p rzyb ył do R ew ia  pierw szy pociąg kolei 
żelaznej bałtyckiej. M iejscow a gazeta zawiadam ia, 
ż e  22 listopada rozpocznie się ruch dla przew ożenia  
szyn i materjałów.

’ ( W y p a d e k  n a  k o l e i  Ż e l a z n  e j ) .  Rus- 
Wied. donoszą z O rla o nowym  w ypadku n a  kolei 

m oskiew sko-kurskiej: „Dnia 24 listopada,— pisze do 
tej gazety  naoczny św iadek — odjechaliśm y koleją  
m oskiew sko-kurską o god zin ie 8 minut 40 w ieczo
rem  i stanęliśm y w  T ule spóźniw szy się o dw ie g o 
dzin. Nazajutrz z rana około  godziny 7-m ej, gdy  
w szyscy  pasażerowie spali, w w agonie 1-ej’ klasy, 
g d z ie  znajdowało się dw óch pasażerów, jed en  z nich 
p oczu ł m ocny swąd i dym. Przebudziw szy się do
strzegł, że k o ło  pieca tego wagonu tleje ściana. 
W tej chw ili pociąg znajdował się o trzy w iorsty od 
stacji S iergiejew a. G dy pow stał krzyk: „pożar!11 pa
sażerowie z sąsiedniego w agonu 2-ej klasy, w y b ieg ł
szy na platform y, zaczęli ciągnąć sznurek sygnało-  
wy, ale naprożno; nijtt nie zw rócił na to uwagi. N a- 
leszc ie  zaczęliśm y machać czerw onem i chustkami i 
k izyczeć. Szczęściem  konduktor to zaobserw ow ał, 
wdrapał się na w ierzch w agonów  i zatrzym ał po- 
C1%g> przybyła służba pociągu  z podziw ieniem  tylko  
patrzała na płonący w agon. Jedni w ołali „wody!“, 
drudzy radzili odczepić płonący wagon, a trzeci—  
aby dojec lać do stacji. Tym czasem  w agon rozpalał 
się  coraz bardziej i bardziej. N areszcie nadbiegł 
m aszynista, p. Midara, i zajął się gaszeniem  ognia, 
co i uratowało wagon od zupełnego zniszczenia; 
przyczein biedny maszynista poparzył się i odrapał 
twarz i  ręce. Pom agali mu sędzia pokoju powiatu  
brańskiego, p. VV ujchowicz palacz i jed en  z robotni
k ów  przy telegrafie; a sluzba pociągu nie brała pra
w ie żadnego udziału w gaszeniu ognia. P rzyb yli
śm y do O rła szczęśliw ie, spóźniw szy się o cztery  
godziny".

* ( G o s p o d a r c z o -  s t a t y s t y c z n y  a t 

l a s  R o s j i  e u r o p e j s k i e j ) .  W yd zia ł rolni
ctwa i przem ysłu w iejsk iego w ydał na w idok pu
bliczny now e (czwarte) w ydanie sw ego „Gospodar
czo-statystycznego atlasu R osji europejskiej." P ier
w sze w ydanie tego  znakom itego dzieła w yszło w ro
ku 1851; w  czasie pierwszej powszechnej w ystaw y  
londyńskiej d zie ło  to zrobiło wrażenie i rozkupione 
zostało bardzo szybko, jak  rów nież i  drugie w yda
nie roku następnego. W  roku 1857 w yszło trzecie 
w ydanie tego  atlasu, uzupełnione i poprawione po
d łó g  ów czesnych nowych wiadom ośei. N akoniec o- 
becnie w yszło  czwarte wydanie, także poprawione. 
W  tem ostatniem wydaniu zw raca szczególną u w agę  
tekst objaśniający, dołączony do atlasu. D aw niejszy  
tekst obejm ow ał tylko krótki w ykład  faktów, n a ja -  
kich oparte b y ły  mapy; obecnie zaś tekst objaśniają
cy  znacznie został pow iększony, formuje bowiem  
książkę obejmującą przeszło p ięćset stronnic śc isłe 
go  druku.^ Sam  atlas składa się z jedenastu  map, 
przedstawiających ważniejsze przedm ioty statystyki 
gospodarskiej, jakoto: 1) grunt i klimat; 2) pola
rolne, granice m etod gospodarstw a, zakłady g o 
spodarcze  w iejskie; 3) średnie urodzaje zboża; 4) 
handel zbożow y; 5) średnie ceny zboża; 6) prze
m ysł lniany i konopny; 7) cukro warstwo, uprawa 
tytoniu i wina; 8) ilość koni, stadnin i jarmarki; 
9) ilość bydła rogatego, trakty którem i ono prze
chodzi; l0 )  chów ow iec cienko-w ełn istych , i  11) 
podział lasów. W  objaśnieniach do tego  atlasu, ka
żdej z tych map pośw ięcony osobny rozdział, O  n ie
których przedm iotach statystyki gospodarczej ze
brane są liczne i rozm aite w iadom ości, a kw estje o 
urodzajach, o handlu zbożow ym  wewnętrznym  i ze
wnętrznym, o cenach zboża i t. p. rozbierane są do
kładnie i z znajom ością rzeczy. N ow e to w ydanie 
w ydziału  rolnictwa i gospodarstw a w iejsk iego poda  
zapew ne pożyteczne m aterjały lubow nikom  statysty
ki krajowej. (Golos).

* ( L e k c j e  b e z p ł a t n e ) .  Z powodu niedawno  
otwartych w  K rosztadzie bezpłatnych lekćij w ie
czornych, Kron. Wiest. donosi, że lekcje te liczn ie  
są uczęszczane. Ilość słuchaczy codziennie wzrasta, 
tak, że dotychczasow y lokal ledw ie ich pom ieścić  
m oże.

(Z J  e n i s i e j s k a). D o  IJirż. Wied. pod d. 3 
listopada piszą: lu te jsz y  bank publiczny, którego
fundusze w szystkie b y ły  rozpożyczone, okazał m ie
szkańcom w ielkie dobrodziejstwo: roz łoży ł na lat 6 
w ypłatę należności, jakie pomim o zgorzałych  do
wodów zostały przyznane; p ierw szego roku d łużni
cy nie wnoszą żadnej opłaty, a w pozostałych pię
ciu latach płacą ratami po równej części wraz z pro
centami. K rąży tu pogłoska, że kupcy m oskiew scy  
zam ierzają w nieść do tutejszego banku 150,000 rs., 
dla udzielania bezprocentowych p ożyczek  m ieszkań
com jenisiejskim , ale pod jakiem i warunkami, je sz 
cze niewiadom o. N iedaw no obchodziliśm y otwarcie 
ochrony dla biednych dzieci, nazwanej na cześć M o
narchy A leksandrowską; lecz ochrona ta z żalem  
pow szechnym  także zgorzała. C zynności kom itetu  
do odbierania i rozdawania ofiar,, ograniczają się do
tąd na rozdawaniu zboża ofiarow anego przez kup- 
cow ę miasta Krasnojarska, S zczegolew ow ę, a o p ie
niężnych ofiarach nie mamy dokładnych wiadom o
ści- S łychać tylko, że kosztem  tych ofiar restaurują 
byłe skiudyr rządowe na m ieszkania dla biednych  
ludzi, m ieszczących się w barakach, kuźniach i ce
gielniach. P rzy  teraźniejszem  krytycznem  p ołoże
niu m ieszkańców, w ielką pom ocą dla klasy robo- 
czej je s t  podw yższona p łaca dziennego w yrobku, 
gdyż po pierwszej pogorzeli w yszło  ztąd w iele  lu 
du, a robotnicy chw ycili się procederów . M ając na 
w zględzie potrzebę zabudowań, m iejscow i m iesz
kańcy i w ielu  w łościan  udało się dla rąbania drze
wa; dotąd wszakże nie zaczęto prawie budować do
mów- dla braku drzewa i robotnika, a zresztą w szy
scy oczekują rządowej pożyczki na budow le.

—11wmmm ‘ — -------------------

KORESPONDENCJA DZ1ENNIKAWRSAZAWSKIEG0.
Gdańsk, 2 4  grudnia.

P ow ietrze  ciąg le  d żdżyste i c iep łe . W iatr  po w iększej 
części południow o-zachodni.

W  A n glji p szen ica  w tym  tygodn iu  m iała n ieco  ła tw iej
szy  od b yt i cen y  zaczęły  się. w zm acniać. T ow ar krajow y  
z pow odu w ilgo tn ego  pow ietrza był po w iększej części w bar
dzo lichej k ondycji, o sięg a ł jed n ak że najw yższe ceny zesz-  
ło tygod n iow e, a p szen ica  zagraniczna przy lep szym  p ok u pie , 
n ie c o  w cen ie  się  pod n iosła . Jęczm ień  w szystk ich  ga tun 
ków dobry ma odbyt. G roch m niej żądany po cenach  z e sz -  
łotygodn iow ych .

W e F rancji w szystk ie targi b y ły  ob fic ie  zaopatrzone w 
zb oże, cen y  p szen icy  jed n ak że na w ielu  p lacach  utrzym ały  
s ię  bez zn iżen ia , a na n iektórych  nawet m ałe podw yższen ie  
n otow ano. Żyto m ało żądane.

N a naszym  placu dow ozy zbożow e w tym  tygodn iu  b y ły  
bardzo sła b e , dla teg o  w szystk ie  na g ie łd z ie  w ystaw ione  
p róby p szen icy , ch ętn iejszych  znajdow ały kupców ’ a lubo  
cen y  znaczniejszej n ie u leg ły  zm ianie, to  p rzecież w yboro
we gatun k i o 5 gu ld en ów  na łaszcie  wyżej notow ano. Żyto  
przy m ałych  fluktuacjach  o sięga lo  przecięc iow o ceny zesz 
łe g o  tygodn ia . Jęczm ień  zaniedbany, groch  o 5 do 7 
gu ldenów  na ła szc ie  droższy.

P łacono  za korzec w agi polsk iej p sze n ic y  białej funtów  
2 3  7 —  2 4 5  od zip . 4 0  gr . 8 do z ip . 4 3 gr. 1 ; p szen icy  
w ysoko-pstrej funt. 2 4 1  —  2 5 0  od z łp . 4 0 .g r .  22  do zip .
4 3 gr. 15; p sze n ic y ja sn o -p stre j  funt. 2 3 9  —  2 4 3  od złp . 
3 8  gr . 2 6  do z ip . 4 0  gr. 8; pszenicy  ordynaryjnej funt. 
2 2 4  —  2 3 7  od z ip . 3 3  gr. 2 4  do z łp . 36  gr. 3; żyta funt. 
2 2 6  —  2 3 5  od z łp . 3 6 gr. 2 5 do z łp . 3 8  gr. 2 5 ; jęczm ie 
nia czterorzędn ego  funt. 1 9 7  —  2 0 7  od z łp . 21  do z ip . 21  
g r . 21; jęczm ien ia  dw urzędnego funt. 2 1 1  —  2 1 9  od z łp . 
2 2  gr. 6 do z łp . 2 2 gr. 2 1 ; grochu od z ip . 2 7 gr. 2 3 do 
złp . 29  g r . 5 .

K ursa zam ian: A m sterdam  14-3 ’/„ . H am burg 1 5 1  >/,.
Londyn 6 .2 3 % . Paryż 8 0 1 % 2 . W arszaw a 7 4 % .

Aleksander Makowski i  Sp.

A u s tr ia  i Z ie m io  s ło w ia r u k ie .
( K w e s t j a  m i n i s t e r j a l n a . —- R o c z n i c a  

k o n s t y t u c j i . — S p r a w y  d a l m a c k i e ) .  Wiedeń., 
21 grudnia. O prócz m emorjału w iększości gab i
netu^ podany także został cesarzowi, p odłu g w iado
m ości w iarogodnych, m em orjał m niejszości m ini
sterstwa, złożonej z panów Taaffe’go , P otock iego  i 
B erger’a. Zbadanie atoli obu tych dokum entów za
bierze bezwątpienia dość czasu, w  każdym  zaś razie 
koniec przesilenia m inisterjalnego nie m oże nastą
pić za kilka dni, nawet w takim w ypadku, g d yb y  ce
sarz nie zam ierzał czekać z decyzją stanow czą do  
czasu otwarcia na nowo posiedzeń rady państwa i 
wszczęcia rozpraw nad adresem . L ecz  to ostatnie 
uważane jest przez osoby dobrze poinform owane j a 
ko najprawdopodobniejsze. Całkiem  błędne jest to 
co m ówią o mniemanych układach co do skom ple
towania w iększości teraźniejszego m inisterstwa, k tó
ra nie jest bynajmniej pewną swej przyszłości. P o 
d ług  najnowszych m ianowicie w ersij, w iększość m i
nisterstwa m iała zaproponować cesarzowi, ażeby do 
czasu stanowczej nominacji, n ow egó prezesa mini
strów , prezydencja w gabinecie powierzoną została  
m inistrowi handlu, p. P len er’owi; oprócz tego  mia
no prow adzić z jenerałem  M óring, byłym  guberna
torem  w  Trjeście, układy w przedm iocie objęcia  
przez n iego zarządu m inisterstwa obrony krajowej; 
nadto szerzone są inne jeszcze, rów nież niepraw do
podobne wiadom ości. Zdrowy atoli rozsądek pow i- 
nienby przekonać pisma, które szerzą te w iadom o
ści, o zupełnej tych ostatnich bezzasadności. P rze-  
dew szystkiem  ma być rozstrzygnięta kwestja, który  
kierunek ma odnieść zw ycięztw o i którzy m inistro
w ie mają pozostać nadal w gabinecie, zanim  przy-  
stąpionem  zostanie do zastanowienia się nad kwestją, 
przez k ogo mają być zastąpieni m ężowie stanu, któ
rzy wyjdą z gabinetu .— Organa w iększości m inister
stw a ogłaszają z w ielkiem  zadow oleniem  telegram y  
o uroczystościach, które m iały m iejsce w  rocznicę 
konstytucji grudniow ej. P o d łu g  wiadom ości do
tychczasow ych, uroczystości podobne odbyły  się 
nietylko w L ubiani (L aibąch), lecz także w  Brnie  
(Brunn), O paw ie, Inszpruku i w  samej nawet P ra 
dze. L ecz  o ile  się zdaje, uroczystości te obchodzo
ne b yły  w szędzie w m ałych jed yn ie kółkach, na 
zgrom adzeniach liberalnych, w  kasynach i t. p.; o 
w łaściw ej zaś uroczystości ludow ej, nie donoszą  
jeszcze dotąd z żadnego miasta. W  P radze zw łasz
cza uroczystość ta obchodzoną była jed yn ie w  nowo  
założonem  kasynie niem ieckiem , i z teg o  powodu  
śm iesznem  się wydaje, że donoszą poważnie z tego  
miasta, ze pomim o uroczystości niem ieckiej, spokoj- 
ność nie została naruszoną. L ecz ludność czeska  
P ragi nie w iedziała zapew ne nic o tej uroczystości 
dem onstracyjnej, która odbyła się w kółku  pryw a- 
tnem .— O  propozycjach zrobionych przez powstań
ców  dalm ackich w przedm iocie poddania się ich, nie 
otrzymano jeszcze dotąd bliższych wiadomości; w ia
domo jedynie, że m iano prowadzić -wczoraj układy  
z powstańcam i w Zuppie i z delegow anym i od kri- 
woszjanów. Punkt ciężkości tych układów  leżyć  
będzie bezw ątpienia w kwestji, czy te m iejscow ości, 
które okazują się skłonnem i do poddania się, mają 
oddać posiadaną przez nie broń. W iadom o że roz
porządzenie co do wydania broni było powodem  
bezpośrednim  do w ybuchu powstania, i jeże li w ła 
dze w Cattaro obstawać będą za wykonaniem  tego  
rozporządzenia, w takim  razie trudno będzie dojść 
*|o. porozum ienia. Z drugiej zaś strony, trudno bę
dzie dawać wiarę zapew nieniom  lojalności ze stro
ny powstańców , dopóki ci ostatni będą m ieć w sw o-
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je m  ręku  oręż i będą przeto  w możności wszczęcia na 
nowo walki w każdej chwili. Co do stanu zdrow ia 
wojsk w Dalm acji, posiany tam na inspekcję lekarz 
jen e ra ln y  M undy, złożył rapo rt bardzo zadowalnia- 
jący . (Nordd. A . Z .) _ _

* ( P o w s t a n i e  w D a l m a c j i ) .  Z I r je s tu  te le
g rafu ją  pod datą 21-go grudnia do Tagespresse: B ur- 
m istr m iasta B udna, deputowany D r. L jubissa, u - 
dał się z trzem a innymi naczelnikam i gmin, przez 
P ie tro -P ao lo  do M aini, do prow adzenia z pow stań
cami układów  w przedmiocie poddania się ich. Na 
wiadomość, że nie wydadzą oni broni i że zatrzym a
ją  go i jeg o  tow arzyszyjako zakładników , D r. D ju- 
bissa ratow ał się ucieczką do G orazda i przerw ał u- 
k łady . — D eputow any W ojnowicz i m ajor od land- 
w ery  Bizzarro mają udać się do Eisano w chara
k terze  kom isarzy do prow adzenia układów  o pokoj. 
|  * ( P r z e s i l e n i e  m i n i  s t  e r j  a 1 n e.—D r. B i e l 
s k i .  — A r e s z t o w a n i a .  — M i n i s t e r s t w o  w ę 
g i e r s k i e . — D e m o n s t r a c j e  n a  k o r z y ś ć  k o n 
s t y t u c j i  i p r z e c i w  t a k o w e j ) .  Wiedeń, 22 
g rudn ia . W szystkie tutejsze organa półurzędowe o- 
świadczają dziś, że rozstrzygnięcie przesilenia inini- 
sterjalnego nie nastąpi przed zgrom adzeniem  się na 
nowo rady państwa. W  ten sposób potw ierdza się 
to , co głoszono z rozm aitych stron, mianowicie, że 
sytuacja obecna potrw a jeszcze dość d ługi czas. 
Tym czasem  zdaje się, że w samem m inisterstwie ro 
bione są znowu usiłowania do wzajemnego zbliże
nia  się, i powiadają, że takowe doprow adziły już  do 
tego, że zdołano skłonić hr. Potockiego, m inistra 
rolnictw a, do odstryćhnięcia się od mniejszości ga
binetu  i do pojednania się z członkami większości. 
Zapewniają, że porobione mu zostały tak  ze strony
cesarza, ja k  również m inistrów należących do w ię
kszości , przyrzeczenia bardzo zadowalniające w 
przedm iocie życzeń galicyjsko-polskich, i że to w ła
śnie skłoniło go, po długiej konferencji z deputo
wanym i galicyjsko-polskim i do rady  państwa, do 
oświadczenia się na korzyść sposobu zapatryw ania 
się pp. G iskry, H erbsta  f t .  d .—Zdaje się nie ulegać 
wątpliwości, że ministerstwo przedlitaw skie zaczyna 
znowu być pewniejszem siebie. O kazuje się to z e- 
nerg ji, z jak ą  w ystępuje ono obecnie na rozmaite 
strony. T ak  między innemi, nowo obranem u bu r
m istrzowi m iasta P rag i, D row i Bielskiem u, k tóry  
Wahał się przez długi czas co do przyjęcia tej go
dności, oświadczono wyraźnie, że rząd nic zatw ier
dzi jeg o  w yboru, albowiem podpisał w charak terze 
deputow anego znaną deklarację. N a nic przeto nie 
przydało  się złożenie przez p. B ielskiego mandatu 
na  deputow anego do sejmu czeskiego i cofnięcie 
przez niego w ten sposób poniekąd podpisu jego  na 
tym  dokumencie; rada m iasta P rag i będzie m usiała 
w ybrać nowego b u rm is trza , w ybory zaś w tym 
Względzie odbędą się w przyszłym  t.ygodiiiu.—D ru 
g a  czynność energiczna ze strony m inisterstw a przed- 
litaw skiego skierow ana została przeciw  dem okracji 
socjalistowskiej, której wszyscy przew ódcy bawiący 
w W iedniu, wraz z członkami deputacji, k tóra  zgła
szała się 13-go b. m. do hr. Taaffe’go, zostali aresz
tow ani i odesłani przed sąd krajowy. Jed en  z g łó 
wnych agitatorów , p. H artung , zdołał ratow ać się 
ucieczką. W  sferach robotniczych panuje nadzw y
czajne wzburzenie z pow odu m ałego zam achu stanu 
skierow anego przeciw  icłi przewódcom , i obawiać 
się należy z tego powodu manifestacij niemiłych. 
U tw orzony naprędce kom itet złożony z robotników  
wzywra atoli w sposób naglący, ażeby robotnicy nie 
dali się nakłonić do kroków  nieroztropnych i ażeby 
czekali bez obawy na rezultat rozpraw  sądowych — 
W iększą doniosłość niż ta  burza w szklance wody, 
m ają oświadczenia złożone dziś przez wszystkie o r
gana półurzędow e w ęgierskie w przedm iocie posta
wy m inisterstw a w igierskiego względem  przesilenia 
panującego w Przedlitaw ji. Naplo, Pester Lloyd  i 
Pester Correspondenz oświadczają jednozgodnie i z 
niejaką uroczystością, że wszelkie pogłoski, podług 
których h r. A ndrassy  miał jakoby  mięszać się, bądź 
własnowolnie, bądź też jak o  wezwany do tego, do 
przesilenia m inisterialnego w Przedlitańrji, są cał
kiem  bezzasadne. W  jednym  tylko w ypadku, ja k  
pow iada Pester Lloyd, mięszanie się prezesa mini
sterstw a w ęgierskiego w sprawcy po za w ęgierskie 
by łoby  stosownem, a nawet obowiązującem , miano
wicie, gdyby konstytucja w po za w ęgierskiej poło
wie ińonarchji była zagrożoną i gdyby przez to g ro 
ziło  niebezpieczeństwo podstawom zasadniczym po
jednan ia  austrjacko-w ęgiersk iego . Ł atw o  sobie 
wyobrazić, ja k  wielce oświadczenie to zwiększyło 
nadzieje stronników  konstytucji tak  tu, ja k  również 
w niem ieckich krajach koronnych; zby tato li m yliliby 
się ci, k tórzyby chcieli w yprowadzać z oświadcze
nia Pester Lloyda  wniosek, jak o b y  ministerstwo wę
gierskie zam ierzało sprzeciwiać się wszelkim w ogó

le zmianom w konstytucji. — Telegram y o demon
stracjach uroczystych wT rocznicę konstytucji g rudnio
wej, nip przestają napływ ać w znacznej liczbie do 
redakcij pism centralistycznych. W  okręgach nie
mieckich w Czechach, każde praw ie miasteczko 
miało w tym  dniu swą uroczystość konstytucyjną, i 
wszędzie praw ie uchw alone zostały adresa do mini
sterstw a o utrzym anie konstytucji bez najmniejszej 
zmiany.^ Lecz za to w K rainie, K aryntji, Is trji, D al
macji, S tyrji południow ej, tudzież w okręgach cze
skich w Czechach i M oraw ji, ja k  niemniej w G ali
cji i na Bukow inie, rocznica konstytucji grudniowej 
nie w yw ołała bynajm niej uczuć radośnych, i gdyby 
gazety chciały ogłaszać ze wszystkich miast tych 
prowincij adresa i telegram y obejmujące prośbę o 
zaradzenie teraźniejszej sytuacji niedogodnej, to 
nie pozostałoby im wiele miejsca na inne wiadomo
ści. (Nordd. A . Z.)

* ( M e m o r j a ł i  p r z e s i l e n i e  k o n s t y t u c y j 
n e . )  P rzesilenie m inisterjalne i konstytucyjne, j e 
żeli można się tak  w yrazić, trw a jeszcze dotąd w 
A ustrji: m inistrowie G iskra, H erbst, H asner, B restl 
i P len e r doręczyli cesarzowi m em orjał, w którym  
w yłuszczają swe przekonania co do sytuacji obec
nej, lecz nie zapow iadają, ja k  to błędnie donoszono, 
podania się do dymisji w razie, gdyby korona nie 
podzielała ich przekonań. M em orjał ten nie odrzu
ca form alnie rewizji konstytucji, lecz utrzym uje, że 
rew izja ta  należy wyłącznie do kom petencji teraź
niejszej rady  państw a, tak  samo ja k  i reform a ewen
tualna praw a w yborczego. P rezes m inistrów hr. 
Taaffe i D r. B erg e r nie podzielają tego sposobu 
zapatryw ania się, h rab ia  zaś Potocki zdaje się oka
zywać skłonnym  do popierania w zasadzie wyma
gań objętych rezolucją galicyjską. P P . Taaffe i 
B erg er chcieliby, ażeby zgrom adzona na teraz rada 
państw a roztrząsneła i uchw aliła jedynie budżet i 
praw o o poborze do wojska, i ażeby powierzono 
następnie zgrom adźeniu mężów zaufania, reprezen
tujących wszystkie narodowości i wszystkie stron
nictwa, nakreślenie na konferencji wolnej podstaw  
poruzum ienia. B ada państw a ad koc, jak o  zgrom a
dzenie ustawodawcze, ma być zw ołana dla zapro
wadzenia zm ian w konstytucji, w skazanych przez 
zgrom adzenie rnężew zaufania. Cesarz przeto bę
dzie m usiał pow ziąść stanowczą decyzję; lecz na ta 
kow ą czekać trzeba będzie zapewne dość długo, 
albowiem D r. G iskra zachorował. (Nord.)

* ( Z j a z d  m o n a r c h ó w ) .  L isty  z W iednia d o 
noszą, że zjazd cesarza austrjackiego z królem  włos
kim, postanow iony oddaw na w zasadzie, wyznaczo
ny został na 15 stycznia. Cesarz, jak mówią, ma u- 
dać się w tym  czasie do T rjestu  dla załatw ienia tam  
niektórych ważnych kwestij miejscowych, a z T rje
stu uda się do A nkony, gdzie nastąpi zjazd. Z ape
wniają, że król w łoski przybędzie wAi l ka  dni po
tem do W iednia dla złożenia wizyty cesarzowi au- 
strjackieinu. (L a  Pair).

Prusy i Niemcy.
* ( K w e s t j a  S z 1 e z w i g  u p ó ł n o c n e g o ) .  

S tronnictw o duńskie w Szlezwigu północnym  nie 
daje się zniechęcić niepowodzeniami w szystkich je 
go kroków; do środków  używanych dotąd, dodało 
ono ja k  się zdaje nowy, k tó ryby  nazwać można so
cjalną ekskom unikacją. Diippelpost podaje następu
jącą  deklarację, podpisaną przez 67 osób. „N iektó
rzy  z naszych w spółobywateli Sonderburga p rzy łą 
czyli się podczas ostatnich w yborów  gm innych do 
stronnictw a niem iecko-pruskiego, i stali się zatem 
w spólnikam i tych działań. M ogą oni robić co im 
się podoba; nie jesteśm y w stanie przeszkodzić im 
tego; ale oświadczamy, że: 1. postaram y się o ile m o
żna ja k  najwcześniej oddzielić się od w szelkich 
związków z obywatelam i Sonderburga, k tó rzy  g ło 
sowali za kandydatam i stronnictw a n iem iecko-pru
skiego; 2. zaprzestaniem y wszelkiego rodzaju handlu 
albo stosunków z temi obywatelam i. W  końcu wy
nurzam y nadzieję, że nasi współobywatele w A lsen  i 
Sundew itt pośpieszą przyłączyć się do naszego p o 
stanow ienia.” (Nord.)

Francja.
* ( C i a ł o  p r a w o d a w c z e ) .  Paryż, $4 gru

dnia. N a dzisiejszem posiedzeniu ciała praw odaw 
czego, przy odczytaniu pro tokółu  posiedzenia wczo
rajszego, p. L atour-D um oulin  sprostował tw ierdze
nie p. D uverg ier, m inistra sprawiedliwości, że urzę
dnicy sądowi okazali mało stronności podczas walki 
w yborczej. D eputow any pom ieniony oświadczył, że 
prześladow ania samowolne, o k tórych była wzm ian
ka, znane były, prokuratorow i naczelnem u i że mi
n ister sprawiedliwości powinien być odpowiedzialny 
za to. Na to odpow iedział kom isarz rządow y. P . 
O rd inaire  chciał zabrać głos, lecz izba postanowiła 
przejść do porządku dziennego. P p . Estancelin  i P i

card  powstawali na pogw ałcenie wolności wyborów. 
P . ko rcade , m inister spraw  w ewnętrznych, zbija je 
go dowodzenia. O św iadczył on, że adjunkt mera 
porobił przygotow ania do wyborów, lecz że pogw ał
cenie takow ych nie miało miejsca. P . Juljusz Simon 
złożył interpelację w przedm iocie roli, ja k ą  kazano 
odegrać nauczycielom  podczas ostatnich wyborów.
( Lor. li. B .)

Włochy i Rzym.
(S e n a t ) .  .Stosunek pom iędzy senatem  i nowem 

m inisterstwem  włoskiem, zaczyna staw ać się nieco 
krytycznym . Kom isja senatu, której pow ierzone by
ło zbadanie projektu  do praw a w przedm iocie bu
dżetu tymczasowego, zaproponow ała następujący 
wyinotywowany porządek dzienny: „Senat w ynurza 
swe ubolewanie z tego powodu, że p ro jek t do p ra 
wa o budżecie tymczasowym nadaje rządow i pełno
mocnictwo nadzwyczajne do popierania podatku od 
miewa, przez co stanie się ujma prerogatyw om  sena
tu; ze względu atoli na niezbędność i na tę okolicz
ność, że taki środek nadzwyczajny byw ał już p rz e d 
tem  praktykow any, senat zgadza się obecnie na ta 
kowy, z wyraźnem atoli zastrzeżeniem, że postąpi 
na przyszłość inaczej w w ypadkach podobnych.” 
(Nordd. A . Z .)

* ( O s z c z ę d n o ś c i )  O św iadczenia p. L anza 
w izbie florenckiej co do niezbędnej konieczności 
nowych oszczędności, k tóre  można tylko osiągnąć 
z budżetu arm ji i m arynarki, zrodziły  pogłoskę o 
znacznem zm niejszeniu kontyngensu wojskowego. 
M ówią nawet, że k ró l zgodził się na uwolnienie ca 
łej klasy składającej się blizko z 40,000 ludzi, co p o 
zw oliłoby zm niejszyć w ydatki blizko o 15 miljo- 
nów. Jeżeli jeszcze w ierzyć Gazetta di Torino, za
myślają nawet  o blizkiein zm niejszeniu każdego 
pu łku  kaw alerji o jeden  szwadron i o zniesieniu je
dnego pu łku  arty lerji. (Nord.)

T u r c ja  i  z ie m ie  słowiańskie.
* (K  o n c e  n t r  a c j  a w o j  s k). Nord  z d. 22 

grudnia  pisze: „Corespondance slave donosi o znacznej 
koncentracji wojsk tureckich  na granicach D alm a
cji, Czarnogórza i Serbjh  D ziennik  czeski obawia 
się, ażeby to użycie sił nie ukryw ało  w sobie zamia
rów pewnej doniosłości, gdyż nie sądzi on; ażeby 
przeznaczone było jedynie  do trzym ania w karności 
rajasów  i ostrzeżenia powstańców dalm ackich. „Są
dzę, dodaje korespondent dziennika prażskiego, że 
przygotow ują się na wszczęcie jakiej aw antury na 
przyszłą wiosnę, i to zapewne wspólnie z A ustrją. 
Tym  więcej mogą opierać się na tern ostatniem p rze
widywaniu, gdyż w calem  pograniczu wojskowem 
mówią dziś o blizkiej koncentracji wojsk, i przed
siębiorą ju ż  w tym celu środki, k toreby w danej chwi
li mogły być szybko w prow adzone w wykonanie. 
W iem  na pewno, że B rody są jednym  z tych punk- ' 
tów, w którym  odbyć się ma koncentracja. M ogę 
się mylić, ale zwracam uw agę na moje wrażenia, 
ażeby was ostrzedz o skale podwodnej “ P r a 
wda, że w edług ostatnich wiadomości z W iednia  o 
pow staniu dalm ackiem , można przypisać tem u po
wstaniu ruchy wojsk tureckich i austrjacsdch, o k tó 
rych donosi Coresp. slave. A le  czy ruchy te są tak  
znaczne, ja k  u trzym ują?■•

* ( R o z  b r o j  e n i  e). P iszą z K onstantynopola, że 
korpus arm ji syryjskiej, k tóry  postawiony został na 
stopie wojennej ze względu na zaw ikłania, do j a 
kich m ógł doprowadzić spór, tu recko-egipski, ode
słany został do miejsc swojego urekrutow ania, i że 
wielu żołnierzy składających ten korpus, otrzym a
ło urlopy. Załatw ienie trudności pom iędzy wice
królem  i P o r tą  wywarło w całej Syrji ja k  naj
lepsze wrażenie. (L a  Patr.)

A fry k a .
* (K  a n a ł s u e z k i). L a  Pair, z d. 23 g ru 

dnia pisze: Jeden  z dzienników utrzym uje, że mó
wią bardzo serjo w sferach dyplom atycznych o kw e- 
stji w ykupu i zneutralizow ania kanału  suezkiego. 
T en  sam dziennik dodaje, że już  odbyły się u k ła d y  
pom iędzy rządam i interesowanem u S ądzim y , że 
pogłoski te nie zasługują bardzo na wiarę i że żaden 
k ro k  nie upoważnia do ich powtarzania.

y>- ,r j  •.
* ( P o w s t a n i e . )  P o d łu g  depeszy z Nowego 

Jo rk u , powstańcy z nad R ed-R iver zdobyli fort G a r
ry  i uwięzili tych, którzy sprzyjają przyłączeniu te -  
rytorjum  pomienionego do Kanady. W ojska rządo
we zostały zmuszone do odw rotu. (Nordd. A . Z .)

Pi i Z E  Vv < )i>i> I K  W  A JK JS/A  W S K 1

WajrsKiiwa,
(lnia 15 Grudnia.

( T y d z i e ń  t a r g o w y ) .  Średnie ceny głównych
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artykułów żywności na targach warszawskich w tygodniu u- 
płynionym były następujące: Co do pieczywa stosownie
do deklaracij przez piekarzy magistratowi złożonych: Chle
ba razowego funt kop. 2, pytlowego kop. 3, stoło
wego kop. 5, bulka za kop. 1 ważyła: ordynaryjna od zołot 
14 do zoł. 16, poznańska od zol. 10 do zol. 13, montowa 
od zoł. 9 do 12. Codo mięsa wedle deklaracij rzeźni 
ków magistratowi złożonych: wolowego w częściach zadnich 
funt. kop. 11, w częściach przednich kop. 10, polędwicy 
funt kop. 20, cielęciny w ćwiartkach zadnich kop. 13, 
ćwiartkach przednich kop. 12, baraniny w ćwiartkach za 
dnich kop. 9, w ćwiartkach przednich kop. 8, wieprzowi 
ny ze skórą kop. 13., bez Skóry kop. 12, łoju czystego kop 
13, sadła kop. 22, słoniny solonej kop. 22, słoniny świeżej 
kop. 20. Co do nabiału: masła świeżego funt kop. 3 3 
solonego kop. 2 7, śmietany kwarta kop. 3 0, śmietanki 
słodkiej kop. 15, ser krowi większy k. 22 % , mniejszy k 
15, ser owczy kop. 25, twaróg kop. 8, ja j kopa rs. 1 kop 
5. Co do drobiu: kurczę k. 22 %,, kaczka kop. 40 , gęś 
zwyczajna kop. 65, tuczona rs. 1, indyk rs. 2, indyczka 
rs. 1 kop. 35, pularda kop. 45 , kapłon kop. 7 0, prosię 
kop. 80. Co do zwierzyny: sarna rs. 9, zając rs. 1, cie 
trzewi para rs. 1 kop. 7 5, kwiczołów para kop. 20, kuro
patw para rs. 1 k. 35. <ó do ogrodowizny: roszponki bla- 
cik kop. 3, kalafior duży kop. 10, mniejszy kop. 4, sele- 
rów mendel kop. 2 0, porów kop. 5, pietruszki wiązka kop 
8, chrzanu kop. 10, kapusty zwyczajnej główka kop. 2 % 
włoskiej kop. 4, niebieskiej kop. 5, marchwi korzec rs 
1, buraków rs. 1, brukwi kop. 90, kartofli korzec kop. 90 
garniec kop. 3, kalarepy mendel kop. 13, cebuli pud kop 
60, funt kop. 5. Co do legumin: mąki najpiękniejszej 
funt kop. 6, średniej kop. 4 '/2, ordynaryjnej kop. 4, ka
szy krakowskiej drobnej kwarta kop. 10, średniej 9, grub
szej kop. 8, perłowej pięknej kop. 10, średniej kop. 9, 
jęczmiennej kop. 6, jaglanej kop. 6 % , gryczanej kop. 6, 
pszennej kop. 13, ryżu funt kop. 8, grochu szablastego 
kwarta kop. 6, okrągłego k. 4 grzybów suszonych funt 
kop. 27, maku białego kwarta kop. 30, siwego kop. 20. 
Co do ryb żywych: szczupaka funt kop. 2 2 % , leszcza i 
sandacza kop. 20, karpia kop. 2 2, lina kop. 20, karasia 
kop. 19. Co do ryb śniętych: szczupaka funt kop. 16, 
sandacza kop 18, leszcza kop. 12, karasia kop. 16, kar 
pia kop. 13, lina kop. 19, drobnych rybek kop. 10. ^

KOLEJE ŻELAZNE 
odchodzą,:

Z  Warszawy: Do Sosnowca i Granicy, pociąg pospiesz
ny o godzinie 6 minut 3 0 rano i pociąg osobowy o godzi
nie 11 rano. —  Do Aleksandrowa, pociąg osobowy o godzi
nie 1 minut 3 3 po południu i pociąg pospieszny o godzinie 
6 minut 30 rano.— Do Terespola, pociąg osobowy o godzi' 
nie 10 rano. —  Do Petersburga pociąg pośpieszny o godzi
nie 1 1 rano i pociąg osobowy o godzinie 11 w nocy.

przychodzą:
Do 11 arszawy: Z Sosnowic i Granicy, pociąg pospiesz 

ny o godzinie 8 minut 51 wieczór i pociąg osobowy o go
dzinie 5 minut 3 8 po południu. —  Z Aleksandrowa, pociąg 
osobowy o godzinie 3 po południu i pociąg pospieszny (ra
zem z Granicznym). —  Z Terespola pociąg osobowy o go- 
dżinie 5 minut 3 6 po południu. -—  Z Petersburga, pociąg 
pospieszny o godzinie 5 po południu i pociąg osobowy o 
godzinie 4 rano.

Hozkład jazdy na drodze żelaznej 
W , rszawsko- Terespoiskiej. 

od dnia 18 (30) listopada 1809 roku.
Pociąg osobowy wychodzić będzie: z P ragi o g. 1 po po

łudniu; z Miłosny o g. 1 m. 32; (z przyst.) z DembeW iel- 
kie o g. 1 m. 45; z Mińska o g. 2 m. 11; z Mrozów o g. 
2 m. 45; z Kotunia o g. 3 m. 18; z Siedlec o g. 3 m. 50; 
z Łukowa o g. 4 m. 50; (z przyst.) z Szaniawy o g. 5 m. 
8; z Międzyrzeca o g. 5 m. 41 ; z Biały o godz. 6 m. 26; 
z Chotyłowa o g. 6 m. 5 5; —- przybędzie do Terespola o g. 
1 m. 28 wieczór.

Z Terespola wychodzić będzie o g. 7 m. 3 5 rano; z Cho
tyłowa o g. 8 m. 8; z Biały o g. 8 m. 39; z Międzyrzeca 
o g. 9 m. 23; (z przyst.) z Szaniawy o g. 9 m. 51; z Łu- 

g. 10 m. 24; z Siedlec o g. 11 m. 19; z Kotunia 
z Mrozów o g. 12 m. 21 po połud.; z Miń- 

(z przyst.) z Dembe W ielkie o g. 1 m.

kowa o
o g. 11 m. 4 0; 
ska o g. 12 m. 5 5 
13; z Miłosny o g. \ 
po południu.

m. 3 1 —  przybędzie do P ragi o g. 2

W  Poniedziałek.
dnie, wózkowa.

We 1 Vtorek, Do Radomia o godzinie 6 
do Zamostia o godz. 10 rano, wozowa; 
godz. 6 po poł., wozowa.

Do Piaseczna o godzinie 12 w połu-

po poł., karetka, 
— do Kowna, o

K a l e n d a r z .
We wtorek 16 (2 8 ) grudnia — św. Młodzianków. — Słoń

ce wsch. o godz. 8 min. 12; zach. o godz. 3 rain. 5 2.
We środę 17 (2 9 ) grudnia — św. Tomasza K antaryjskie- 
—  Słońce wsch. o godz. 8 min. 12; zach. o godz.g°

min. 43.

S t a
Dziś z rana zimna

W c z o r a j. 
Barometr w milimetrach 
Termometr Reaumura

n  P O  
7.°0 li.

g  o  d  y .

735.9
, 1,  - ,  1 2.<’6 
Stan n,eba- .......................................... i pochmurny

Największe zimno — 4,"3 R. Najmniejsze zimno 

Wysokość wody na Wiśle stóp 4 cali 8.

740 6 
— 9 /8  

pochmurny

- 1 /7  R.

Poczty odchodzące z Warszawy. 
C o d z i e n n i e :

Do Radomia o godzinie 10 rano, omnibus; —  do Lublina 
o godzinie 1 po południu, kareta;— do Łomży o godzinie 2 
po południu, kareta;— do Lublina o godzinie 6 po południu, 
omnibus;— do Sochaczewa o godzinie 6 po południu, omni
bus;— do Radomia o godzinie 6 minut 30 po południu, ka
reta. Oprócz tego wyprawiana zostaje:

I ' V k i t m  <>' Y i t f i O  v i n h u i n  . ( ' (  w  O  '  "  i :  !  ń  :■ U  »  r  1 )

W i d o w i s k a .
W IE L K I TEA TR .— Dziś, w poniedziałek, 1-y raz, ko- 

medja w 3 aktach (akt 2 -gi w 2 obrazach), DOBBS Diana.— 
Osoby: Książę Don Diego, udzielny hrabia Barcelony— p. 
Surewicz; Donna Diana, jego  córka, następczyni tronu—  
pani Modrzejetoska; Donna Laura — pani Borkowska, 
Donna Penissa — pani  Ostrowska —  (obydwie powyższe, 
księżniczki, siostrzenice Don Diega); Don Cezar, książę 
Avelatu p. Swieśzewslci; Don Ludwik, książę B earnu—p. 
Szymanowski; Don Gaston, książę Foit — p. Grzywiński; 
Perron, sekretarz i poufały Donny Diany — p. Chęciński; 
f  loretta, jego pokojowa—  panna Gilska; M istrz ceremo- 
nJ* P‘ igOWakiewicz.—Jutro, we wterek, opera P ana.— 
Wczoraj, w niedzielę, dawano balet Flick i Flock, było 

osób 1078.

1E A T R  ROZMAITOŚCI. — Wczoraj, w niedzielę, da
wano komedje Szczęście BieSZCZgŚciem,' krotochwilę Bła-
zek opętany, obrazek Raj Miltona, było osób 7 5 9 .

G A B IN E I ZOOLOGICZNY (w pałacu Kazimierow-
skirn) .—Otwarty w Niedziele i Czwartki.

MUZEUM S Z IU K  PIĘK NY CH  (w pałacu Kazimierow-
skim), w pawilonie ua lewo, we Czwartki i Niedziele bez
płatnie, od godz. 1 O-ej rano do, 2-ej po południu.

W Y  STA W A TO WARZY ST W A ZAC H ĘT Y SZTUK P I  Ę- 
KNYCH (w hotelu europejskim ). — Codziennie, od godzi
ny 10 rano do wieczora. — Cena wejścia kop. 15; w nie
dzielę zaś i święta kop. 5.

W SALI W ARSZ A W SK IEPO  TOW ARZYSTW A DO
BROCZYNNOŚCI (na Krakowskiem-Przedmieściu). — Dziś 
i codziennie, wielkie przedstawienie Mochamed Izmae- 
la, nadwornego magika J .  W . Szacha Perskiego. — Począ
tek o godzinie 7 */2. — Wczoraj, było osób 19 2.

W SALONACH PRADO (za rogatkami Wolskiemi). — 
W poniedziałki, środy i soboty lekcje tańca,— W niedzie- 

le i każde święto tańce zbiorowe przy muzyce salonowej. 
Początek o godzinie 8-e j. —  Buduar zamieniony na ogród 
zimowy.— Mężczyźni płacą po kop. 3 0. Damom służy wstęp 
w towarzystwie mężczyzn bezpłatnie.

Przyjechali do YY'arszawy: jenerał-lejtnant Żu
kowski, z Nowogieorgiewska; jenerał - majorowie: 
Menzenkampf i Lebediew, z  Petersburga; rzeczywiści 
radcowie stanu: Papłoński, z Kowna; Gotowcew, z P e
tersburga; gubernator płocki baron Wrangel, z P ło 
cka; gubernator kielecki Nieratów, z  Berlina; gu
bernator suwałleski Gołowin, z Petersburga; —  wy- 
jechałi:jenerał-lejtnant książęSzachowskoj, doPeters- 
burga; jenerał - majorowie: Siwers, do W łocławka; 
Kłoczkow, do Petersburga.

Listy niewłaściwie do skrzynek pocztowych włożone, 
w dniu 14 (2 6) b. m., a mianowicie pod adresem: z używa- 
nemi markami: Majewski w K otuniu, Milewski w Suwał
kach, Sonabend w Lipnie, K arśnicka w Częstochowie, Chmu- 
rzyński w. Radomsku, Lasockiej w Pułtusku, Kołodziejczyk 
w Szczebrzeszynie, A rtt w Końskich, Michniewicz w K ie- 
włowszczyznie, Kniszwicki w Tawryczesku, Tarnow ski w 
Krasnymstawie, Srzedinska w Ostrowi, Wasilewska w Sie- 
k irn ie ,— list, który winien być wysłany jako rekomendo
wany: do Nadzorcy Gmachów Rządowych w Radomiu, __
Bernetowicz bez oznaczenia miejsca przesłania listów, — 
listów miejskich sztuk 8, wyjętych ze skrzynek pocztowych, 
jako na koszt, doręczone nie będą, — oraz 14 sztuk listów na 
koszt dla wyekspedjowania wewnątrz kraju, jako z niena- 
klejonemi markami, wyprawione nie będą, i znajdują się w 
kancelarji pocztarotu do odebrania.

KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
dnia 15 (2  7) Grudnia i ó 69 r.

MONETY. Zadano | Płacono

Pół-Imperjały Rosyjskie...........................
Dukaty Holenderskie nowe ważne. .
Frydryehsdory P r u s k ie ...........................
Pruski kurant za 100 ta l .....................

PAPIERY 
(bez wartości kupono'w

Obligi Skarbu za rs. 100...........................
Bilety Skarbu Król. Pol. za rs. 100 . .
Obligacje cząstk. z r. 1835 po złp. 500 za

sztukę.........................................
Certyfikaty Banku na Oblig. cząstk. 1. A.

po złp. 300 za sztukę . . . .
Lit. B. po złp. 200 za sztukę z kupon. .

n „ „ bez kuponu .
Listy Zastawne Hl-go Okresu Serji 1-ej

za rs. 1 0 0 .....................................
Listy Zastawne III-iro Okresu Serji 2-ej

za rs. 100 ').....................................
Obligi Towarzystwa Kredyt. Ziemskiego. 
Listy likwidacyjne za rs. 100*)
Dowody Kom. Centr. LikW. za rs. 100 .
5 pożyczka rosyj. Stiglitza z r. 1854 za

rs. 100  .....................................
6 pożyczka rosyj. Stiglitza z r. 1855 za

rs. 1 0 0 ..........................................
Bilety Banku Ces. Kos z r. 1860 za rs

1 0 0 ...............................................
Metaliki Lutowe za rs. 100 .....................

„ Sierpniowe za rs. 100. . . . 
Rosyjska pożycz, prem. z 1864 rs. 100 .

u u u z 1866 rs. 100
5%  Listy Zastaw. R o s ji..........................
Akcje Głównego Towarzystwa Rosyjskie

go dróg żelaznych rs. 125 . . . 
Obligacje Głów. Tow. Ros. Dróg Żel. po 

frank. 2,000 za rs. 100 . . .
Akcje Drogi Żel.. War.-Wied. za sztukę! 
Obligacje Drogi Zel. War.-Wied. po fr.

500 za sz tu k ę ................................
Akcje Drogi Żel. War.-Bydgoskiej za rs

1 0 0 ..........................................
Akcje Żeglugi Parów. Kraj. rs. 100 . . 
Akcje Drogi Żel. War.-Terespolskiej za

rs. 100 % ........................................
Obligacje Kolei Żel. War.-Terespolskiej. 
Akcje Drogi Żel. fab. Łódzkiej rs. 100 .

WEXLE.
Berlin .

W roclaw  
G dańsk .
Hamburg
Londyn

100 Tal.

300 B. Mk. 
1 Ft. St.

Paryż. . . .  .300 Frank.
Wiedeń . . 1 5 0  Zł. IV. A.
Petersburg . 100 Rsr.

U • • 11 ,i
Moskwa...................

2 m.
k. t. 
2 m. 
2 m.
2 m.
3 m. 
2 m.
2 m.
3 m. 
k. t.
1 m. 
k. t.

Rs. I K . | Rs. 1 K -
- —

__
—

__
86 25

— ~ -

— - — —

— — —
— — —

93 79 93 46

92 79 92 54
— 100 33

75 79 75 54

'

■

- - -
___. ___ ___ ___

lo o 67
— 100 33

159 - 157 50
154 — 152 50

- 104 7&

— — —

— — — —
— — — — -

- - — -

70 50 — — -
— .

___

— — 100 —

— 1

120 15 120 _
120 — 119 85

— — —
120 _ 119 8f»t> —- -— -**••

8 22 8 20
98 10 -

98 40
98 50 98 i 25

100 17 100 j

l-  I — —

Wartość kuponu bież. od Listów Zastawnych rs. — 
u u u od Listów Likwidacyjn. rs. —

KURSA TELEGRAFICZNE 
A j e n t u r y  R u d o l f a  O k r ę t  
z Berlina, d. 11 (23) Grudnia 1869 r.

k . 4 % . 
- k . —

Z BERLINA.
Bilety Banku Rosyjskiego. . . . . .
Weksle na W arszaw ę...............................

„ Petersburg 3 tygodn. . . .
ii „ 3 miesięczny . .
„ Londyn 3 „ . . .
„ Paryż 2 „ . . .
„ Hamburg 2 „ . . .
„ Wiedeń 2 „

Listy Zastawne 4 ° /0..............................................
Listy Likwidacyjne. . . .
Obligacje Skarbowe 4 % ..............................
Koleje Rosyjskie..........................................
Akcje Drogi Żelaznej Terespoiskiej . .
Obligacje Drogi Żelaznej Terespoiskiej . 
Akcje Drogi Żelaznej Warsz.-Wiedeńskiej 
Akcje Drogi Żel. Warsz.-Bydgoskiej . .
Nowa pożyczka premjowa 1-ej emisji . .

n u „ 2-ej emisji. .
5-ta Pożyczka S tieg litz a ..........................
5 %  Listy Zastawne R u sk ie .....................

Żyto na ta rg u .....................................
„ na dostawę W jesieni . . . .

Z W IEDNIA.
Weksle na Londyn . . .

„ Hamburg . . .
„ Paryż . . . .

Pożyczka Narodowa . . .
5% M etalik i..........................
Akcje Banku Kredytowego

Z PARYŻA.

R e n ta  3°/0 .................................... •
R en ta  W ł o s k a ...............................
Akcje Kredytu Ruchomego . .

Z LONDYNU.
3% Papiery (Consols) . . .

żądają j  płacą
[~74VT
i 74% 

8 1 % 
i 8C%
6 23% 
8 0 ’% 2 
150% 

81 % 
69 

; 56 Ys 
67%

j 8 « 3/4

77% 
i 5 3 %

119%
1116%
! 69 
; s i
i 45 

44 %

j123 70

i  49 10 
70 10

254 80

72
56

210

60
60

9 2%
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THpaan, 4-oft.

Bi> 1870 r. nojJieBHTi) nroraiueHiio.
AugiS 558.
OÓJiHragiS 1-ro Bwnycna 133.
0 6 ju rau ifl 2 -ro  BMnycua 48.
T ap a iK T . chxb aH g iS  0  o S j a r a p i S  H łr te T i ,  

OM Tb npoH 3B ejeH T . ny6jiH >jH 0 17  c e r o  J e n a  
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B u m e j in ie  bt> TnpaatT. n ysiep a  am fin h  o -  
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B i. T’fcx’b ate r a a e ia x i  óygeTT. oó^asjieiio 
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paati. aKpiaMT. H oÓjMraniasn., a T asse  o na- 
oaxi., 03t» KOTOpbiX’b ynxaTa STa HMłieTT. 
irpOB»BOA»TBCH.

ynpaBjeHie OóigecTBa nOMTmaeTCa bi. 
COScTBeHHOJTb SOM'S, B"b ÓOJtblllOft IlTażiflH- 
C K O 0  y . m n T .  INs 7 .

O TW ARCIE SPADKÓW . 
O TK PHTIE H A O M C T B T ).

N. D. 6905. Rejent Kancelarji Ziemiańskiej 
w Kielcach.

Podaje do powszechnej wiadomości, iż z po
wodu nastąpionej śmierci:

a) Józefa Bierzyńskiego, zmarłego duia 9 
(21) Sierpnia r. b.. -wierzyciela sumy rsr. 1,500 
n a  dobrach Lócinie z Okręgu Andrejowskiego, 
w Dziale IV  wykazu hypotecznego pod N. 
7 lit. i  ubezpieczonej, i drugiej rsr. 900 na nie
ruchomości miejskiej w Kielcach num. polic. 
2 5 4  w hypotece 155 oznaczonej, w tymże Dzia
le pod Nr. 18 zapisanej.

b) Magdaleny z Gwoździowskic.h Malinow
skiej, Jama-Kautego Malinowskiego małżonki, 
zm arłe j d n ia  22 Stycznia 1866 r., wspdłwłaści- 
cielki nieruchomości miejskich w mieście gu- 
bernjalnem Kielcach, to jest: jednej num. polic. 
13 w hypotece 73, drugiej num. polic. 222 i 
257, hypot. 153 oznaczonych.

c) Karola i Franciszki z Majewskich mał
żonkach Rogalskich, z których K arol Rogal
ski zmarł w dniu 5 M arca 1827 r., a  Francisz- 
kaz Majewskich Rogalska w dniu 26 Wrześ- 
n ial845 r., .właścicielach niernchomości miej

skiej w Kielcach num. poł. 326 hyp. 238 ozna
czonej.

d) W incentego Charzewskiego, zeszjego z te
go świata w dniu 30 Października 1866 r., 
wierzyciela sum: rsr. 3,000 i rsr. 229 kop. 5 z 
procentami, przez ostrzeżenie prawa i miejsca 
w hypotece na dobrach Goleniowy z Okręgu 
Andrejowskiego w Dziale IV  wykazu pod Nr. 
44 zapisanyeh.

Otworzyły się spadki, dla uregulowania któ
rych, wzywam interesowane strony, aby z p ra
wami swemi do kancelarji mej hypotecznej w 
mieście gubernjalnem Kielcach najdalej w dniu 
20 Marca (1 Kwietnia) 1870 r. jako terminie 
prekluzyjnym zgłosiły się.

Kielce dnia 6 (18) Września 1869 roku.
Grzegorz Juszyński.

N. D. 9436. Pisarz Sądu Pokoju 
w Mińsku.

Z powodu nastąpionej w miesiącu Lipcu 
1852 r. śmierci Bajłi-Hindy 2-ch imion Roth- 
hardt, współwłaścicielki sumy rs. 150 bez pro
centu na nieruchomości Nr. 145 z miasta K ału
szyna, w dziale IV  pod Nr. 3 wykazu hypote
cznego ubezpieczonej, toczy się postępowanie 
spadkowe: termin do regulacji którego na dzień 
19 Czerwca (1 L ipca) 1870 r. w kancelarji mo
jej wyznaczam.

Mińsk d. 11 (23) Grudnia 1869 r 
B. Miaskowski.

N . D. 6.903. Pisarz Sądu Pokoju 
w Kutnie.

Po śmierci 1. Karola i Ernestyny małżon
ków Kryger, właścicieli nieruchomości w mie
ście Kutnie pod Nr. 246 położonej; 2. Taby 
Rajzy Herszberger, współwłaścicelki nierucho
mości w temże mieście pod Nr. 63 i 3. Tobia
sza Herszberg, wierzyciela sumy rs. 52 kop. 50 
z większej rs. 150 w dziale IV  pod Nr. 3 tejże 
nieruchomości lokowanej, pochodzącej, toczy 
się postępowanie spadkowe, do ukończenia k tó 
rego, termin prekluzyjny na dzień 2(14) Kwie
tn ia  1870 r.

Kutno d. 8 (20) W rześnia 1869 r.
Kobyłecki.

REGULACJE BY PO TEC ZN E. J 
YCTPOtCTBO M I0 T E K rB.
V . D. 9464. Sąd  Pokoju w Opatocnie.

W ydział Hypoteczny.
Z powodu żądania nowej regulacji hypoteki: \
1. Domu drewnianego parterowego wraz z o- , 

ficyną także drewnianą pod Nr. 32 w mieście j 
Opatowie Powiecie Opatowskim Gubernji R a- , 
domskiej położonego, graniczącego z południa ; 
Z rynkiem miasta, z północy z ulicą Szewską, 
ze wschodu z domem Edwarda Ponęet, a z za
chodu z ulicą Żatylnią obok kanału, do Mosz- 
ka  Erm an należącego.

2. M łyna wodnego grobelnym zwanego, przy 
szosie od miasta Opatowa do miasta Ostrowca 
prowadzącej położonego, z mieszkaniem przy 
nim będącego, z groblami, dwoma stawami, je 
dnym wodą napełnionym, a drugim na grunt o- 
8U8zonym, z kanałem wodnym od zastawy wodę, 
prowadzącym przez całą długość jego, z brze
gami około tego kanału z zastawą i brzegami 
na około jej wraz z groblą tam będącą i z pla
cami po lewej stronie szosy położonemi z jednej j 
i  z drugiej strony młyna, teraz murawą zaro- i 
śniętemi, a  do Tobjasza W ajsblum należącego. ]

Zwiadamia strony interesowane że takowa ’• 
regulacja nastąpi w Sądzie tutejszym w dniu 9 - 
(21) Kwietnia 1870 r. ;

Wzywa ich przeto, aby w terminie tym oso- * 
biście lub przez pełnomocnika urzędownie i 
szczególnie umocowanych zgłosili się, żądania 
swe i wnioski do protokółu regulacji podali i 
w dokumentu prawa ich udowadniające zao
patrzyli się.

Ostrzega się zarazem, że niezgłaszająey się 
w termini, podpadną skutkom prekluzji art. 154 
i 160 prawa o hypotekaeh z r. 1818 przepi
sanej.

Jeżeliby właściciele nieruchomości wywoła
nych w terminie do regulacji nie stawili się, ciż 
na żądanie któregokolwiek z interesantów, na 
karę  rs. 1 kop. 50 do rs. 7 kop. 50, skazani zo
staną, i podług art. 150 tegoż prawa, u tra
cą zupełne dobrodziejstwa prawne względem 
swych wierzycieli.

Ogłoszenie decyzji, jaka  w skutek aktu regu
lacji co do tych nieruchomości nastąpi odbę
dzie się w dniu 11 (23) Kwietnia 1870 r. o go
dzinie 10 rano na posiedzeniu Sądu tutejszego 
i od tegoż czasu termin do odwołania się od niej 
upływać zacznie.

Interesanci przeto bez dalszego ich wezwą- i 
nia w tym dniu obecnymi być winni.

Opatów d. 4 (16) Grudnia 1869 r.
Podsędek, Milewski.

N . D. 9439. S ą d  Pokoju to Mińsku 
W ydział Hypoteczny.

Z powodu żądanej nowej regulacji hypo
teki: i

Nieruchom ości w m. M ińsku Powiecie No- 
womićskim G ubernji W arszawskiej przy ulicy 
Karczewskiej pod N r 102 położonej, składa
jącej się z domu drewnianego z zabudow ania
mi gospodarskiemi, oraz morga gruntu  (placu) 
do tejże należącego, w granicach od północy  j 
z posesją Kotalióskiego, od wschodu i p o łu 
dnia z gruntam i H r Jezierskiego, od zachoda 
z u licą  K arczewską stykającej s;ę

Uwiadamia interesantów , że takow a n as tą 
pi w Sądzie tutejszym  dnia 18 (39) M arca 
1870

Wzywa ich przeto, aby do takowej osobi
ście lub przez pełnom ocnika urzędownie 
i szczególnie na  to umocowanego zgłosili się, 
żądan ia  swe i wnioski do pro tokółu  regulacji 
podali i w dokum entu prawa ich udow adnia
jące  opatrzyli się.

O strzega ich o raz , że niezgłaszająey 
się w term inie, podpadną skutkom  prek luzji 
w a r t .  154 i 160. prawa o hypotekaeh z roku 
1818 przepisanej.

Jeżeliby w łaściciel nieruchom ości wy
wołanej w term inie do regulacji nie staw ił 
się, tenże  na żądanie któregokolw iek z inte- : 
resan tów  na k a rę  rsr. 1 kop. 50 do rsr. 7 j 
kop. 50 skazanym  zostanie i podług a rt. 150 s 
tegoż prawa, u traca  wszelkie dobrodziejstwa 
praw ne względem swych wierzycieli.

Ogłoszenie decyzji, jak a  w skutek  r e 
gulacji wydana będzie n a stąp i w dniu 19 (31) 
M arca 1870 roku  na publicznem  posiedze
niu Sądu tutejszego i od tegoż dnia czas 
do odwołania się od niej upływać z a 
cznie.

In teresanci przeto , bez dalszego wezwania, 
w tymże dniu ogłoszenia jej obecnymi być 
winni.

M ińsk d. 10(22) G rudnia 1869 r.
Podsędek, Siwicki.
P isarz, Miaskowskich.

N . O. $403. S ą d  Pokoju w Pułtusku.
Wydział Hypoteczny.

Z powodu żądania nowej regulacji hypo
teki:

1. W  mieście Pułtusku pod Nr. 177 przy 
ulicy Wali3zewo do własności Józefa Smoliń
skiego.

2. W mieście Pułtuska pod Nr. 233 do wła
sności Magdaleny Rykowskiej.

3. W mieście Mekowie pod Nr 2 ł2  przy 
ulicv Kanałowej połoiouych, należącej do wła- 
Sn- ści Jank la  Kac

Zawiadamia interesentów, że takowa nastąpi 
w Sądzie naszym dnia 27 Marca (,8 Kwietnia) 
1870 r.

Interesanci przeto w terminie zgłosić się 
winni prawnie, w przeciwnym razie ulegną 
prekluzji art. 154 i 1G0 prawa hypotecznego 
przewidzianej.

W łaściciel nieetawający na żądanie wierzy
cieli ulegnie karze od rs. 1 kop. 50 do rs. 7 
kop. 50. Nadto utraci z a rŁ- 150 tego* prawu, 
dobrodziejstwa prawne względem swych wie
rzycieli.

Ogłoszenie decyzji regulacyjnej nastąpi dnia 
4 (16) Kwietnia 1870 roku.

Pułtusk dnia 0  (21) Grudnia 1869 roku.
Podsędek, Jaworski.

N. D. 9085. Sąd  P okoju  w Kowalu 
W ydział Hypoteczny.

Z powodu żądania pierw iastkowej ragula- 
cji hypoteki.

1. N ieruchom ości w m. Kowalu przy ulicy 
M ało-W arszaw skiej pod Nr. 29, to jes t: domu 
z drzewa pobudowanego na placach graniczą 
cych z posesją Poznańskiego, z placem  kasy 
miejskiej i z wjazdem Lubińsk  ego.

2. Nieruchomości w m. Kowalu przy ulicy 
Kościelnej pod Nr. 128, to jest:

a) Domu, chlewików, obórki, stodoły, ku 
źni i szopy, drewnianych, tudzież ogrodu o- 
raz  podwórza, obejm ującej oraz  z placem  pod 
budowlami długości łok- 103, szerokości łok. 
32, graniczącej z posesjami; W ilińskiego, Ba-

' jakow skiego i gruntam i skarbewenai.
b) S k ładu  roli zagonów 2-ch (wraz z p rzy 

datkiem  w Lasocce wyłącznie leżącym i w 
3 -ch  polach położonej, a  mianowicie; w je  -

; dnej części m iędzy gruntam i W ilińskiego i 
Kałędkiewicza; w drugiej idące ku  P rzyboro- 
wiu, w trzeciej ciągnącej się ku  Gołaszewu, 
a graniczącej w tych dwóch o statn ick  czę 
ściach z temiż samemi co się wyżej rzekło 
sąsiadam i

c) Składu roli zagonów 4-ch (wraz * p rzy 
datkiem  ku  Zalocinowi wyłącznie ciągnącym 
»ię) w 3 -ch polach a mianowicie: w pierw
szym polu ku W oli między rolam i 8-rów To 
m asza Szałw ińskiego i Bigoszewskiego, w 
drugim, ku  Kapusnikom  między rolam i K w iat
kowskiego i Bigoszewskiego; w trzecim  ku 
Gołaszewu między rolami Gutkowskiego i 
R udzińskiego.

3 Nieruchomości w m. Izbicy przy ulicy 
Aleksandrow skiej pod Nr. 131, to jes t: domu 
murowanego, obory drewnianej placu  pod te 

I m i zabudowaniami i ogrodu, warzywnego:
1 graniczącej z u licąA leksandrow ską z drogą do 
I kolonji Zagrodnicy prow adzącą i z n ierucho

mościami małżonków Szultzów oraz H enrjety  ; 
Kiin. |

4. Nieruchomość w mieście P rzedczu p rzy  i 
ulicy Kowalskiej pod Nr. 60 to jest: domu, 1 
oficyny, obory, obórki i stodoły drewnianych, i 
tudzież ogrodu zagonów 10 leżącego w mie i 
dzach Czekalskiego i W rzesińskiego a g rim - | 
czącej z drogą do w iatraków  wiodącą z n ie
ruchom ością W rzesińskiego, z ulicą Kowal
ską  i S rów W ingra.

5. Nieruchomości w m. L ubieniu przy ryn
k u  pod Nr. 7 to jes t: p lacu długiego łokci 68 
szerokiego łok. 40 i n a  tym że domu, drwalni

, i szpichrza drewnianych oraz  2-ch placyków 
p rzy  domu od rynku  w szczególności j t  dnego 
ze strony lewej dom u długiego łok. 8, a d ru 
giego ze strony prawej domu długiego łokci 4 
tudzież podwórza, graniczącej z rynkiem z 
placem  i domem Lubińskiego, z polem pro- 

' bóstw a i z drogą w pole probostwa i innych 
gospodarzy wiodącą.

! 6. Nieruchomości w m. Chodczu przy ulicy
] L ubieńskiej pod N r 77, to jes t: domu, gar- 
i b a rn ii  szopy drewnianych, tudzież placu i o 
- gródku położnych przy  domu cytowanym k tó 

ry  graniczący z domami Ignacego Lipskiego 
i S-rów po A ndrzeju W ilkęckim , oraz ogrodu 
w polu 1 morgę wynoszącego leżącego mię - 
dzy grontem  dworskim  i Blumenfelda

Uwiadkmia in teresan tów  iż regulacja pier- 
i w iastkowa nieruchom ości z wyż pod Nr. 1, 2 
j i 3 wyrażonych nastąp i w Sądzie tu tejszym  
j w d, 16 (28) M arca 1870 r. a regulacja uieru- 
' chomości powyżej pod Nr. 4. 5 i 6 wyszcze

gólnionych takoż w Sądzie tutejszym  odbę
dzie się w d. 17 (29) M arca 1870 r., zaś ogło 
szenie decyzji co do wszystkich wyżej wymię 
nionych nieruchom ości w skutek  przyjęcia 
aktów  rpgulacji wydać się miaHych, nastąp i 
w d. 1 (13) Kwietnia 1870 r. na publicznem  
posiedzeniu  Sądu tutejszego i od tegoż dnia 
cza s do odw ołania się  od niej upływać z a 
cznie.

W zywa zatem  interesantów  aby do tako
wych w term inach oznaczonych osobiście lub 
przez  pełnom ocników  urzędownie upow a
żnionych zgłosili się, a to pod skutkam i p re 
kluzji w a r t  154 i 160 prawa hypotecznego z 
r. 1818 przewidzianemi.

Kowal d. 11 (23) L istopada 1S69 r.
Podsędek, Radca Honorowy, Jasieński.

LIGYTAGIE. —  T O P IU .
A. D . 9264. Magistrat Miast n Warszawy
Podaje się  do wiadomości powszechnej, 

że w dniu 29 G rudnia (10 Stycznia) 1869/70 
roku, o godzinie 12 w po łudnie  odbędzie się 
w sali posiedzeń M ag istra tu  licytacja in minus 
przez opieczętow ane dek laracje, na staw ia 
n ie nowych i rep erac ję  sta rych  .barje r, o- 
raz  słupów łańcuchow ych m iejskich w W ar
szawie i w  obręb ie  m iasta znajdujących się 
w c ią g u  la t trzech, to je s t  od dnia 1 (13) 
S tycznia 1870 r. do tegoż dnia i m iesiąca 
1873, od cen szczegółowo w w arunkach z a 
m ieszczonych i do n iniejszej licy tacji u s ta 
nowionych.

M ający p rzeto  zam iar ubiegania się  o takow e 
przedsiębierstw o mogą złożyć w czasie im iej- 
scu wyżej oznaczonym na ręce  p o. P re 
zydenta M iasta opieczętowane d e k ia ra ije , 
nap isane podług  wzoru niżej zam ieszczone
go, a  w tych wyraźnie literam i, bez skroba
nia, popraw ek i p rzekreśleń  wypiszą jak i 
o dstępu ją  p rocent od cen warunkam i licyta- 
cyjnemi objętych i do n iniejszej licytacji p o 
danych.

Nadto do deklaracji w iD ’e n  być dołączony 
kw it kasy Głównej Ekonom icznej m iasta 
W arszaw y na złożone w tejże vadium w ilo 
ści rsr. 100 i na  koszta  ogłoszenia rsr. 10, 
k tó re  nieutrzym ującem u się przy licytacji n a 
tychm iast zwrócone będą.

B liższe w arunki dotyczące w mowie będącej 
licytacji są  do p rzejrzen ia  w wydziale adm i
nistracyjnym , każdodziennie wyjąwszy dni 
św iątecznych.

W zór do deklaracji.
W  sku tek  ogłoszenia z dnia podaję

n in ie jszą  deklarację, iż podejm uję się w cią 
gu la t  trzech  to je s t  od dnia l (13) Stycznia 
1S70 r do tegoż dnia i m iesiąca 1873 r. s ta  
w iania nowych i rep erac ji sta ry ch  barjer, 
o raz  słupów łańcuchow ych drew nianych, 
m iejskich w W arszaw ie, i obręb ie  m iasta  
znajdujących się, i odstępuję  od takowych cen 
procentów  NN- (w ypisać lite ram i) poddając 
się wszelkim obowiązkom i zastrzeżen iom  w 
w arunkach licytacyjnych zam ieszczonym .

Kwit na złożone w kasie Głównej E konom i
cznej m. W arszawy vadium w ilości rsr. 100 
i na  kosz ta  ogłoszenia rs r . 10 przy niniej
szym załąszam .

S tałe  moje zam ieszkanie w NN. p isa 
łem  dnia NN.

(podpisać wyraźnie imię i nazwisko) 
W arszaw a d. 5 17) Grudnia 1869 r.

p. o. P rezydenta,
Jen era ln eg o  Sztabu, Jenera ł-M ajo r, 

W itkowski.
2—3 Naczelnik K ancelarji, Zdzitowiecki.

N . D. 9266 . Magistrat Miasta 
Warszawy.

Podaje sig do wiadomości powszechnej, że w 
dnin 29 Grudnia (10 Stycznia) 1869/70 r. o go
dzinie 12 w południe, odbędzie się w sali posie
dzeń M agistratu licytacja in plus przez opie
czętowane deklaracje na jednoroczną, to jest 
od dnia l (13) Stycznia 1870 r., do tegoż dnia 
i miesiąca 1871 r. dostawę, na potrzebę Magi
stratu Miasta Warszawy wszelkich materjałów 
i sprzętów do froterowania posadzek i podług, 
tudzież do utrzymania czystości wewnątz i ze
wnątrz domów, pod jego zarządem zostających, 
od cen wykazem sprzętów i materjałów obję
tych i do niniejszej licytacji podanych.

Mający przeto zamiar ubiegania się o takową 
dostawę, mogą złożyć w czasie i miejscu wy
żej oznaczonym na ręce p. o. Prezydenta miasta 
opieczętowane dek larac je , napisane podług 
wzoru niżej zemieszczonego, a  w tych wyraźnie 
literami bez skrobania, poprawek i przekre
śleń, wypiszą jak i odstępują procent od cen 
wykazem objętych i do niniejszej licytacji po
danych.

Nadto do deklaracji winien być dołączony 
kwit kasy głównej ekonomicznej miasta W ar
szawy na złożone w tejże vadium w ilości rs. 
52, i na koszta ogłoszenia rs. 10, które nieu
trzymującemu się przy licytacji, natychmiast 
zwrócone będą.

Bliższe warunki dotyczące w mowie będącej 
licytacji, oraz wzory są do przejrzenia w wy
dziale administracyjnym każdodziennie wyjąw
szy dni świątecznych.

W zór do deklaracji.
W  skutek ogłoszenia z dnia podaję

niniejszą deklarację, iż podejmuję się dostawy 
w ciągu roku 1870, to jest od dniu 1 (13) Sty
cznia 1870 r., do tegoż dnia i miesiąca 1871 r. 
na potrzebę Magistratu Miasta Warszawy 
wszelkich materjałów i sprzętów do froterowa
nia posadzek i podług, tudzież do utrzymania 
czystości wewnątrz i zewnątrz domów, pod jego 
zarządem zostających i odstępuję od cen wyka
zem objętych procentów N. N. (wypisać litera
mi), poddając się wszelkim obowiązkom i za
strzeżeniom w warunkach licytacyjnych zamie
szczonym.

Kwit na złożone w kasie głównej ekonomi- 
eznej miasta Warszawy radium w ilości rs.
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52 i n a  k osz ta  ogłoszenia rs. 10 przy niniej
szym załączam .

S ta łe  m oje zam ieszkanie je s t w N. N . pisałem 
dn ia  N . N .

(podpisać w yraźnie imie i nazwisko) 
W arszaw a dn ia  5 (17) G rudnia 1869 roku. 

p. o. P rezydenta,
Je nera lnego  Sztabu, 
Jenera ł-M ajo r, W itkowski. 

N aczeln ik  K ancelarji, Zdzitowiecki.

N . D. 9461. Magistrat Miasta 
Warszawy.

P odaje się do wiadomości powszechnej że w 
dniu 22 G rudnia (3 S tycznia) 1869/70 r. o go 
dzinie 12 w południe odbędzie się w sali po
siedzeń M agistratu  licy tacją in  m inus przez 
opieczętowane dek laracje  n a  dostaw ę w ciągu 
roku 1870 to  je s t od d. 1 (13) Stycznia 1870 
roku  do tegoż dn ia  i m iesiąca 1871 r.

A . d la  W arszaw skiej S traży  Ogniowej. 
O leju do ośw ietlenia m. W arszaw y i przed

m ieścia P ra g i oraz la ta rn i w zabudow aniach 
S traży Ogniowej znajdujących się około 
55,000 funtów  z k tó rych  3 ,  części rzepakow e
go a  >/4 konopnego ty lko  w czasie w ielkich 
m rozów użyć się m ającego, a  to ceny po kop. 
sr. siedm naście za funt bez różnicy rzepakow e
go lub konopnego.

B . d la  W arszaw skiej S traży  Policyjnej. 
O leju  rzepakow ego do ośw ietlenia czatow ni

około funtów  1620 od kop. sr. siedmnaście za 
font.

K notów  baw ełnianych arszynów 350 arszyn 
od kop. pięciu.

M ający przeto  zam iar ub iegania się o takow ą 
dostaw ę m ogą złożyć w czasie i m iejscu wyżej 
oznaczonym  n a  ręce p. o. P rezyden ta  M iasta 
opieczętow ane dek laracje , napisane podług 
wzoru niżej zamieszczonego a  w tych w yraźnie 
lite ram i bez sk robań  popraw ek i p rzekreśleń  
wypiszą ja k i odstępują procen t od cen powy
żej poszczególnionych i do niniejszej licy tacji 
podanych.

N adto  do dek larac ji w inien być dołączony 
kw it K asy Głównej E konom icznej M iasta W ar
szawy n a  złożone w tejże vadium  w ilości rs. 850 
i  n a  koszta  ogłoszenia rs. 12, k tó re nieutrzym u- 
jącem u się przy licytacji natychm iast zwrócone 
będą.

Bliższe w arunki dotyczące w mowie będącej 
licy tacji są do przejrzenia  w W ydziale A dm ini
stracyjnym  każdodziennie wyjąwszy dni św ią
tecznych.

W zór do dek larac ji 
W skutek  ogłoszenia z dnia podaję

niniejszą deklarację  iż podejm uję się dostawy 
w ciągu ro k u  1870 to  je s t od d. 1 (13) S tycz
n ia  1870 r. do tegoż dnia m iesiąca 1871 r. 
(w ypisać szczegółowo dostawę z cenam i z ogło
szenia) i odstępuję od takow ych cen p rocen tu  
N . N. (w ypisać literam i) poddając się wszel
kim  obowiązkom i zastrzeżeniom  w w arunkach 
licytacyjnych zamieszczonym.

K w it n a  złożone w K asie G łównej E k o n o 
micznej M iasta W arszaw y vadium w ilości rs. 
850 i n a  koszta ogłoszenia rs. 12 przy niniej- 
szem załączam .

S tałe  moje zam ieszkanie w N. N. pisałem  
N. N.

(podpisać w yraźnie imie i nazwisko. 
W arszaw a d. 11 (23) G rudnia 1869 r. 

p. o. P rezyden ta  
J  eneralnego-Sztabu,

Jenera ł-M ajo r, W itkow ski.
1 1 N aczelnik K ance la rji, Zdzitowiecki.

kw it kasy  głów nej ekonom icznej m iasta  W a r 
szawy n a  złożone w tejże vadium  w ilości rs. 
1,340, i na  koszta  ogłoszenia rs. 12 k tó re nieu- 
trzym ującem u się przy licy tacji natychm iast 
zw rócone będą.

B liższe w arunki dotyczące w mowie będącej 
licytacji oraz wzory, są do p rze jrzen ia  w W y
dziale A dm inistracyjnym  każdodziennie wyjąw
szy dni św iątecznych.

W zór do deklaracji.
* W  sku tek  ogłoszenia z dn ia  podaje n i

n iejszą dek larację , iż podejm uje się dostawy na  
potrzebę roku  1870, (w ypisać szczegółowo do
staw ę z cenam i z ogłoszenia), i  odstępuję od 
takow ych cen procentów  N. N. (w ypisać lite ra 
m i) poddając się wszelkim obow iązkom  i za
strzeżeniom  w w arunkach licytacyjnych zam ie
szczonym.

K w it na  złożone w K asie Głównej E k o n o 
m icznej M iasta W arszaw y rad ium  w ilości rs. 
1,340 i n a  koszta  ogłoszenia rs. 12 przy niniej- 
szem załączam .

S ta łe  m oje zam ieszkanie w N . N . pisałem  
dn ia  N. N.

(podpisać w yraźnie imie i nazw isko) 
W arszaw a dnia 11 (23) G rudnia) 1869 r. 

p. o. P rezydenta, 
Jenera lnego-S ztabu , 

Jen era ł-M ajo r, W itkow ski. 
N aczeln ik  K ancelarji, Zdzitow iecki.

N . 1). 9292. liada Opiekuńcza Hornu 
Przytułku i  Pracy.

P odaje  niniejszem  do wiadomości pow szech
nej, iż z pow odu nie dojścia do sku tku  licytacji 
na  sześcioletnie wydzierżawienie ogrodu insty tu  
towego, takow a odbędzie się po raz trzeci w d. 
24  G rudnia (5  S tycznia) 1869/70 r. o godzinie 
5 po południu  w kancelarji D om u P rz y tu łk u  i 
P racy ; od obniżonego czynszu 215 rs. rocznie.

W aru n k i szczegółowe dzierżawy powyższej 
dotyczące, p rzejrzane być mogą każdego dnia 
z wyłączeniem św iąt w kancelarji pom ienione- 
go zakładu.

W arszaw a dnia 8 (20) G rudnia 1869 roku. 
p, o. Prezydującogo,

C złonek Rady, R adca K olegjalny, Mańkowski. 
N adzorca In sty tu tu , Gierzyński.

N . i/. 9365. Komisarz Administracyjny 
Cyrkułu 9 i  10, miasta Warszawy.

Podaje do wiadomości publicznej, iż praw 
nie zajęte  na satysfakcję należności skarbo 
wych i m iejskich ruchom ości, a  mianowicie:
2 łó żk a  jasionow e. komoda jesionow a i różne 
naczynia kuchenne w dniu 19 (31) Grudnia 
1869 r. o godziuie 12 w południe, na targu 
p u b liczn y m  S ew erynów  zw anym  p rz e z  licy- 
t  cję za gotowe pieniądze więcej dającem u 
sprzedane  zostaną. j

W arszaw a d. 10 (22) Grudnia 1869 r.
2 —2 Sosonko.

OGŁOSZENIA PRYWATNE. MACTfJIJfl Qr/f>HME HUT.
ł f .  D . 9177. 7  ---------------->— —

OJCZYSTY BANK

UBEZPIECZEŃ m ŻYCIE
W  W I E D N I U

Oparty na zasadach wzajemności, rozpoeząwszy czynności za
mianował p. J ó z e f a  P o z n a ń s k i e g o

Agentem Głównym na Królestwo Polskie,
puoważniając go do przyjmowania ubezpieczeń

Rada Zarządzająca.-
R o b e r t  F r e ih e r r  v. B e u s t  

Dyrektor, E b r e n z w e ig .
0dwołuj łc  się na powyższe ogłoszenie, mam honor donieść, i i  n r z y j m u l r  u h e i .  

p i e c z e n i a  w granicach prawem tu dozwolonych: P ^ y j m u j ę  u b e z -
» )  Na ubezpieczanie pośmiertne.
b>  „  » na życie i wyposażenie.
c /  » » mieszane.

l e  i a k l a J ! m y m T ó «  D O d ' T " znakomi t e korzyści tak  w k a p i t n -  
ty ach jasn y ch id la^b ezp ifc® ’® ®  dofodńfch. '  R o sz ą c y m , jak  również w kombinu-

Na żądanie udzielam bliższe informacje.
Agenci na prowincji zechcą się do mnie zgłosić.

3 — 6 — 15462 

N. D. 9166.

0  

0

J o ze f P ozn ań sk i.
Ulica Marszałkowska N r. 1382.

5 mm [M ina mm
I  <3 E M I S J I .

18*0'r e k i  t , j  1,0Życzki odbędzie się w Petersburgu  dnia 3 (14) Styeiniit
Główne wygrane s 

i wiele pom niejszych.

.V. JJ. 9460. Magistrat Miasta 
Warszawy.

P odaje się do wiadomości powszechnej że w 
dniu 23 G rudnia (4 S tycznia) 1869 70 r. o go
dzinie 12 w południe odbędzie się w sali po
siedzeń M agistratu  licy tacja  in minus przez o- 
pieczętow ane dek larac je  n a  dostaw ę w ciągu 
roku  1870.

A . D la  W arszaw skiej S traży  Policyjnej.
1. M aterja łu  n a  buty  z czarnej juchtow ej 

skóry z długiem i do ko lan  cholewam i p a r  1060, 
parę od rs. 4.

2. M a terja łu  n a  buty  z białej juchtow ej skó
ry  z kru tk iem i cholewam i par 2120, p arę  od rs. 
1 kop. 80.

B .  D la  W arszaw skiej S traży  Ogniowej.
1. M aterjału  na  buty z czarnej juchtow ej 

skóry z długiem i do k o lan  cholewam i p a r  1149, 
parę od rs. 4.

2 . M aterjału  n a  buty.w iększego rozm iaru  z 
białej juchtow ej skóry  z krótk iem i cholewam i 
p ar 195, za parę rs. 1 kop. 80.

3. M aterjału  na  buty m niejszego rozm iaru rz 
białej juchtow ej skóry z kró tk iem i cholewami 
p ar 240, za parę od rs. 1 kop. 50.

4. Pasów  skórzannych z mosiężnemi blacha- 
m i sztuk 10, /A sztuoę od rs 2

M ający  przeto zamiar ubiegania się o tak o 
w ą dostawę mogą złożyć w czasie i m iejscu 
w yżej oznaczonym  na ręce p. o. P rezydenta 
M iasta  opieczętow ane deklaracje, napisane po
d łu g  wzoru niżej zamieszczonego a w tych 
w yraźn ie  lite ram i bez skrobania popraw ek i 
p rzek reśleń  wypiszą ja k i odstępują procent od 
cen  powyższych i w w arunkach poszczególnio
nych, a do niniejszej licy tacji podanych.

N adto  do dek larac ji w inien być dołączony

N . D. 93 6 6 . Komisarz Administracyjny 
Cyrkułu 3  i 11, Miasta Warszawy.

Podaje do wiadomości publiczno-j, iż p ra  
wnie zaię te  na satysfakcją należności sk a r
bowych i m iejskich ruchomości a  mianowicie: 
29 beczek wina węgierskiego i czerwonego, 
około 1000 butelek wina różnego gatunku i 
t  p. sp rzęty  piwhiczne, w d. 18 (30) Grudnia 
i860 r. o g- dżinie 11 przed południem  w pi
wnicy gmachu R ządu G lnego pod N r 493 
przez licytację za gotowe piea ądze więcej 
dającem u sprzedane zostaną.

W arszawa d 9 (21 j Grudnia 1869 r.
2—2 A sesor Kolegjalny, Brodzki.

N. I). 9443.
Podpisany Patron  w m. Łom ż*  zam ieszka

ły, działający  w imieniu M oszka Szmerkowi- 
cza i Brochy m ałżonków B rzezińskich  w m. 
Zr mży zam ieszkałych, podaje do wiadomości 
iż w d 3 (15) Stycznia I81() r. o godzinie 3 po 
południu w m iejscu posiedzeń T rybunału  w 
Łomży odbędzie się przygotow awcze p rz y 
sądzenie nieruchomości w obrębie m. Łomży 
położonej, Nr. poi. 364 oznaczonej, w drodze 
działów  pom iędzy S-ami po niegdy Dawidzie 
O łtarzu  na sprzedaż wystawionej, sk ład ają 
cej się:

1. Z domu drewnianego mieszkalnego.
2. Z  przybudowania przy tyra domu będą

cego.
3. Z m łyna w iatraka.
4 Z placu wieczysto-czynszowego, na  k tó 

rym te zabudowania stoją
L icytacja zacznie się od sumy r s r  1,050. 

Łom ża d 9 (21) G rudnia 1869 r.
M. Sankowski, Patron .

ą: Ksr. 300.000, 75,000, 40,000, 85,000, 3 pa 10,000,

w obu moich kantorach:

' “UO'ł  J "  «■»** wn«i*e„i# rat, do

losow fną akcję P % ‘ M  ttm''ł t 7zację b i e r z e  w zam ian za takow ą inną mewy!

ra-r,,„t 0  y ,n a  p ro w in c ji z a m ie s z k a łe , a  ż y czą ce  nab y ć  P o ży czk ę  P rem io w a na  s n ła te  w
zabez ró o r • pm-em 3 0  za o trzy m u ją  sto so w n e  św iadectw o. Ż y czący  zaś za-
tow ać Ń nm e P o ży czk ę  od  Straty a m o rty za cy jn e), ze c h c ą  w liśc ie  sw oim  w yraźn ie  odno-
30 i k o n  1 n n r t r?**az0|m n‘l(i l' d za  k a ż d ą  s z tu k ę  w m ark ach  poczto w y ch  po kop

ko p . 10 na  p o r to , a  o d w ro tn ą  p o c z tą  o trz y m a ją  św iadectw o a s e k u ra c y jn e .

II A. U RIT U Y  X E L K E H
2_ . Kupiec I-eJ Gildji
  i Główny Kol, ktor Loterji.

N. D . 9434. P o d a ję  do wiadom ości, że w d. 
17 (29) G rudnia r. b. o godzinie 12 w południe 
n a  targ u  publicznym  za Ż elazna bram ą zw a
nym i w dniu 19 (3 1 ) G rudnia r . 'b .  o godzinie 
12 w południe na  targ u  S tare  m iasto zwanym, 
w W arszaw ie, praw nie zajęte  ruchom ości je s io 
nowe, sosnowe i inachoniowe, jak o  to: łó żk a , 
kom ody, sto lik i, um yw alnik, kufry, krzesła’ 
i t. p. różne przedm iota, przez publiczną licy ta 
cję sprzedane zostaną.

_____________  1- Kur man, K om ornik.

N . D. 9012.

!  GŁÓWNY SKŁAD
J R O Ż N Y  II  W  SN
a  I TOWARÓW KOLONIALNYCH
|  Moritza Lewenstein

I n P ł o c k  U,
na Kanonicznym rynku, naprzeciw cukierni

J Malczyków skiego.

Sprow adził znaczne transportu  Tonn-  
r> r ó w  K o l o n j a l i i y c l i i  B a k a i j i

I w najlepszych gatunkach, z którymi po
leca się łaskawej Publiczności na nadcho- 
n  dzące święta, po,cenach nader umiarko-

Jw anych.
W i n a  W ę g i e r s k i e ,  F r a n 

c u s k i e ,  K e i i s k i e  i P o r t e r  A n -

Ig i e l s k i  znane ju ż  Szanow nej P ub licz
ności z swej dobroci, ja k  niem niej z cen 
n ader um iarkow anych, znajdu ją się teraz

!w bardzo znacznym  wyborze.
C u k i e r ,  W ó d k i  s ł o d k i e  i  . 

L i k i e r y  po cenach fabrycznych.

I Nafta am erykańska po ce- 1 
n ach  bardzo um iarkow anych.

3 —3 15100 I

OSTRZEŻENIA.
nPĘHOCTEPEMIItf.

N. D. 9437. Urząd Loterji w Królestwie 
Polskiem.

W  sku tku  doniesienia n a  dniu  dzisiejszym 
W ładysław a B ersohn ko lek to ra  lo terji z W ar
szawy, o zagubieniu kw itu udzielonego mu w 
ro k u  1864 przez K asę L o te ry jną , na  złożony 
D ow ód B anku  Polskiego, obejm ujący depono
w aną tam że tytułem  kaucji lo tery jnej, sumę r s .  
1,800 wyraźnie rub li srebrem  tysiąc ośm set, w 
A k cjach  D rogi Żelaznej W arszaw sko-B ydgo- 
skiej z 17 kuponam i procentow em i i 9 divi
d end /.

U rząd  L o te rji podając  o tem  do publicznej 
wiadom ości, ostrzega każdego, w czyjemby po 
siadan iu  rzeczony kw it znajdow ał się, iż z ta k o 
wego żadnej korzyści odnieść n ie m oże, a lb o 
wiem skutkiem  niniejszego ogłoszenia, um orzo
ny zostaje.

W arszaw a d. 10  (2 2 ) G rudnia  1869 r.
N aczeln ik  U rzędu, L oeschern .

S ekre tarz  J .  K . N oiński.

JD rukarm  Rządowej Okręgu Naukowego W arszawskiego. -  Za pozwoleniem Cenzury.

(Dalszy ciąg Ogłoszeń w Dodatku.)

N . D . 9011. D O W Ó D  zastawu B anku 
P olskiego N r. 342 z r. 1868 na  1,500 rs. w L i
stach  L ikw idacyjnych na  Ja k ó b a  H aj wydany 
zaginął.  ̂ Z nalazca raczy złożyć takow y w re 
dakcji niniejszej. Stosow ne zastrzeżenie w B an 
ku  zrobionem  zostało .

BODA TEK.



Dodatek do St 277, Dziennika Warszawskiego. 
Poniedziałek, dnia 15 (27) Grudnia 18 b 9 r. 28 z 7

llpuOaejieme tc& Jc 277, Dziennika Warezautskiegó. 
IIoHodibAbHHUKi, 15 (27) J)eKa6pn 1869 i.

LICYTACJI-:. — TQ1TI1.
N. D. 9440. Ka.otwctcoe l'yBepncsue 

Ilpui.ltwe.
O tt .  K a m m cH uro ry ó ep n cK aro  IIpaB.i«miH 

OÓbllB .ISeTCH, HTO B i l  IipHCyTPTFiU  
n p O H 3!’OAHTbCn Ó y R y T b  5  (1 7 > f lH B u p H
t .  bi> Miic-b n o  n o j iy f tH i i  r f y ó i H S H u e  n 3 y c T a w e  
T o p  n i  ( i n  m in u s )  n a  o t r u t y  B b  n o R p H R b  n e -  
ptBosiiH xo jm tB U x 'i. HURlmiii H 3 b  Cl.paysKOfi 
tk u k  mho(1 ®,i6pnKH bt. Apyriu TI°pb>ibi Hap- 
CTEa I l o j b C K a r o  ob \  ( 1 « Ó  i l H i m p u  1 8 / 0  u o  
( 1 3 )  f lB B u p H  1 8 7 3  1-. e .  B b  T e s e H i H  3-b  u t r b .  
ToprH STII Ha3uaMCHhi cb uDhm 2 non. cep. 
a a  n e p e B 0 3 B y  O R i ia ro  n y R a  B3R l) j i i f i  n a  B e p -  

C r y .
l i p a  c m i  n p a c o B O K y n j a e T C H ,  s to  e c u u  ro  

B c T c s e n i H  y u o i m H y T u r o  o p e u e H i i  u o c j t R y e T b  
U e p e o 6 p a 3 0 B a H i e  B b  a R t . n i H e a b  K p a *  Tiope- 
M b o S  s u c t h ,  B c j ' f i j C T B i e  K O TO paro  p a 3 B 0 3 K a  
UaRbj iif i  T / o p e w H o i i  © a ó p H K i i  ó y A e r b  o T i i b n e -  
H a ,  to  c o  E B e j e H i c a b  C K u s a i m a r o  n e p e o ó p a -  
a o B a a i a  O K O n sH T ca  a  c p o i t b  n a c T O a m e a y  no R -  
pHRy.

ł K e - n a i o i n i e  n p a H a T b  a a  c e ó u  T a a o B b i a  u o r -  
Phrt, o ó i i a a H h i  BEUTbCH bt. H a s n a s e H H O e  n u- 
U l e  u t c r o  a  c p O K b  e n  CR HAtTe-ibCTEOMb
M T i c T H a r o I I o a w n e i i c K a r o l I a s a a b C T B a  o  cBO efi  
ÓTaroH aR eatH OCTi i a  c-h a a j i o r o M b  H a cyM My
150 p .  c .  Htt-JHHUbiMH A O H b r a a a ,  aaKJiaRHhism
JmcTHita u jh  a p y ra a a  rocyAapcTBeiiHbiMH 
B p e A B T H H ł i a  óyitarasiH, A03B0aeBHHMU n o  c y -  
tHecTByioiuna-b yaaKOHeaiaMT. Kb upaHaTiso
bt, 3 anorT, no oóaaaTejibCTBaMb cb Ka3HOM.

O nposuxb  ó o ib e  nORpoÓHMH y c x o B i a x b  
moikho y3iiaTb bt. B o e  h  a  o • II o J  a ne H c it o in , 
OrRbjieHiii Ka-iimrcicaro ryóepHCKaro Upa- 
BaeaiH, emeRiieBiio en  9 jo  3 saconb no no- 
SJAhh, ncKXiosaa Boiiispecnbixb, npaaRtiHS- 
Bbixi. a  TafieaHMX-b RHeft.

T. Kaaaux-b, 10 ftenaópa 1869 tort.
3 3  Co E li T H H Ita ,  ( ...................1 *

K. 1>. 8982. Il.ioąuoe fy6epncHoe[IpiiHAewe
0 6 - b a B . ia e T C H  c a w -b  n o  bcch-Bctuo , s to  7 

(19) flHBapa 1870 r. e t, npacyTCTBia Fy- 
S e p H C K a r o  l l p a B u e H i u  Ó y R y T b  n p o a 3 B O R H T b -  
c a  t i o c p e a c T E o w b  o n e s a T a H H b i X T ,  R e u j i a p i m i ń  
'ro p n i f'II m  u u a ) u a  otr ,sy  ct, noRpuRa no- 
SHHKH e P p e f lc H O tt  lUKOJIbl BT, T. I l j O l I K T ,  Hft-
shhhh cb cyaisibi 3,827 p. *14 */., a. c /(eitua- 
pnHin rojushu 6:jTb bt, onesaTanuhiXT, hoh* 
BepTaXE, linearna jiPfcTBeni.0, Óe3b nonpa- 
BOKb, ua repóOEoS Gywar-B 15 non. soctoiih- 
CTBa i/o HiEhe iiacaHHoR C’OpuE n noA'inbi He 
no3»e 12 sacoBb uo nonysna; BiieceHinuH y- 
iKe nni-xii ceio  Bpeueua npHHHTbi »e OyAy-n,.

ilie.iaioniie ysacTBOiia'rb bt, TopraxT, upa 
j e K j a p a u ia X T ,  cBoax-b fl,o a in b i upa ftv i a i m i, 
y a j o i T ,  b  b 3 8 3  p . ,  k o i  o p  ...1 H e y c T o  b u ih m t,  
n o  a y i .u i o i i y  ó y s o T b  t o t s h c t ,  B O a B p a m e H i,  
S a jn ir-h  a ie  t o i - o  o iu u a  3 a  k o w ii t ,  o cT a a eT C H  
u o j p a a T ,  ó y a e n ,  O T iip a B .ieH -b  b t ,  I lo j ib i  K iS  
BaHK-b jo  n e i.O J H e a iH  yc.iOhiil iiom paK ra. 
0 6 h  y . ’a o B i a x i ,  T O p r o B b  s io ik h o  IiO JiJSUTh  
c e L j I  i l i a  e w e » H e B H o  B b n p n c y T C T B iu  l ’y -  
O ep u c u a i'O  l lp u E J ie H ia  K p o a B  iip a 3 A H U sa b ix T ,

AHefl.  *
(popma «eK.iapai;iH.

BcxtACTBie luBbuieHiii TyGepHCKaro Hpa- 
BjeHin OT-b 22 HonOpn 1869 r. 3a A5 G.>84, 
o6t.hb.iuio c h u t, c u o e  aseuaHie n p n m i T b  uace- 
6 h  i i o a p h a d  n osiiH K H  e B p e f ic K o fl  m i t o j i b i  b t ,  
r .  I l . i , m m ,  3 a  c yM M y ( B b i n in -a T b  c y i u n y  na- 

, ®pasin n nponHCbio) ct, BW aoiHeHiein, bcB xt, 
y c jo B iii ayimioHa.

H a sa.'ioit , npii cesiT, npnuaraio TpiiCTa bo- 
c e u b i e c H T b  Tpa pyO. c e p . ,  KOTOpw . bt, cay- 
Sail HeycToSmi n o e f t  no ayituiOHy uponiy 
BOHBpaTHTb Milt, HUH OTOCJiaTb HO UOSTB S0 
jV» ULl Mofi cse i'b . n o c r o u H H O e  lEHreJbCTEa- 
Moe BT, N. iincaHO N., Aim N., upa  1 8 /0  r.

I I o j u H C a T b  BMfi u  u p 0 3 » a i i i e .
T. I Iu o H K b , Hoaópii 22 sun 1869 ro^a.

3a BHue-l'yfiepBaTopa, CuyiieuiiiS.
3 a  CoBliTHHKU, H l n j i e u b f e H U K T , .

3 a  C T a p m a r o  ^ t u o n p o n a B O A H T e j i u ,  
C i p m i c K i ^ .

o 6 T,HHJReTCH. S T »  B b  n p » c y T C T « i n  o i i o f t .  c% |
B w c o s a u u i  i «  p a i p - B u i e i i i o ,  2 7  f l s n a p n  ( 8  | 
i p s ' . p a i r t l  1 8 7 0  r  ó y . i y T T ,  i i p o h c b o ^ h t c h  b t ,  
1 2  s a c o n l  a h h ,  n y ń . m s H b i e  T o p m ,  n a  n p o -  
4 a » y  K a T e i i i i w x T .  h U o b t ,  3 « e p * i > b p u k o h  
h - b c h o h  c T p a m H  / l ( o 5  ' H H C K o f i  r y B e p s i H  H h o k -  
C l Z a r o  y-B.T.TB, C<>CTO(HH«XT> H3T> 4 3 S T ,  E b l -  
C T P !K H11'>, 3 - » K p * O B « K T ,  [1 C y  10BT.,  BIM*CTTJ 
c t ,  s e M . i f lM H  n o j - b  c H b iv iH  u  y c a /T b ó a iM H  c t o -  
p o w e r ;  .1-Bca a r n  i p - h u m / h o t t ,  n p o c T p a H C T u a  
4 4 6 0  v o p i o . i i T ,  2 7 6  i i p e H T o r / T ;  b t ,  h b x t ,  n p o -  
H .T p aC T EtO 'T ,  . l y o - b ,  COCH3 , ó e p c a a ,  ń y K T ,  OTT, 
2 5  40  1 8 0  u T . T H H r o  u 0 3 b p 3c i  a .

1 ' ia BH b ifl  y c . i o B i f l  B r o i l  n p o 4 a iBH c , i * 4 y -  

l o u i i s :
1 .  T  p m  i i a s i i y T c n  o t t ,  e y v iv ib i  u i e c T b -  

4 p c u  n , c e a ib  T b i c u s b  B o e e n c o T T ,  p y ó . i e ń  
(67,800) p y ó .

2 .  J K e a a i o m i e  T n p r o B a T b C f l ,  o 6 b 3 S h w  n p ? 4 -  
c r a B H T b  k t ,  T o p r a M T ,  c a u o r T ,  b t ,  pa3H -B pTi  
1 0 %  B b i i u e o i H a s e a i i o f i  c i o m m c c t h ,  t . e .  
l l l P C T b  THICHSb CeMbCOTT, B0CeS1b4eCUTT> p y ó .  
( 6 7 8 0  p y 6 . ) .

3 .  B t, T p n 4 U a r n 4 H eB H b i i i ,  n o  y T B e p « 4 e -  
n i H  r o p r o B T ,  F .  M u h h c t p o h t ,  4 ) H B a n c o B T ,  
c p o K - b ,  n o K y n i u i i K T ,  o 6 n 3aHT, b h e c t h  e u i i H o -  
upeM eHHO ' / 3 s a c T b  n p e ^ i o u i e H H O H  h m t ,  Ha  
T O p r a x l ,  H li H b l .

4 .  y n / i a T B  o c T a u b H h i X T ,  4 BJXT, T p e r e f i  n o -  
K y nHO H  i v B h m , p a 3 c p o s H E a e T c n  n o K y n m u -  
K y ,  n o  óaH KoBb iMT,  npaBii HaiM T,,  n a  3 7  h - b t x ,  
b t , T e s e H i n  K a K O B a r o  c p o u a  n o K y n m i i K T ,  o 6 a -  
a e H b  B B o c H T b  b t ,  K a 3 H y  e ) « e r o 4 HO, b t ,  4 B a  
c p u x a ,  n i e c T b  n p o i j e H r o i t T ,  c t , p a 3 c p o s e H -  
HOii T8 KHMT, o ó p a 3 0 M T ,  c y M M b i ,  i i o a a r a s  b t ,  
t o m t ,  0HC4-B 5 %  H H T e p e s c a  h  1 %  n o r a -  
i u e H i n .

5 .  F l T K y n iU H K y  n p e 4 0 CT aB4 s e T C H  n p a n o ,  
j y r i u a T H T b  b o  B c a x c e  o p eM H  u 40  H C T e s e n i M  
I y n o M H H y T a r o  B b  n p e 4 b H 4 y m e M b  ny H K T -B  
I e p o x a ,  b c k >  o c r a B u i y i o c f l  H b  4 o 4 r y  cyM iw y,
S H /1H s a c r b  OHOH 4 H K B H 4 a u io lI H S !IM H  HHCTa-  
I MH, n o  MOIHHHaabHofi Ul iHTi ,  Cb  COOTH-ETCTBeH-
j HbiMb B b  n o c / i 1 5 4 ' s e M b  c . i y s a B ,  t .  t .  n p H  y -  
I n a a T B  s a c T H  K a n n T a a h H a r o  4 0 . i r a ,  y s e '  b -  

l u e H i e M b  n u a T e m e i i  c b  o c r a K i m e H c a  B b  4 ° 4 -  
r y  s a c T H .

6 . 4 fi o K O H sa T E / ’ b i i o f t  y n u a r u  n o K y n u p j -  
( u o M b  p a 3 c p o s e n s o i i  c y w v M ,  o H b  o ń H S b i u a -  
• e t c h  e m e r o 4 n y i o  p y ó k y  u b c a  H 3 b  K y n . i i - H

II hi l b  4 3 S b ,  n p o  1131104 HTH 1104b  H a 4 3 o p o a i b  
. H a 4 , ie HiS! it  r o  K a 3 e H s a r o  4T> H a r o  t u p a n i e -  

nirt.  0 T4 -B b s i a v H  rtb co c-BK oiM U ,  E b  p a 3 « b -  
p . . i t .  n e  n p e i i b n H a i o i u n x b  n o  c i o h m - i t h  '-a-  
1« 4 0 H H-BCOC-BKH c y v v i w ,  n p H S M T a M  U JH iO H  
c b  n O K y i u u d x a  r o 4 o i ' L i x b  B b  K a a i i y  n . j a i e -  

! u i e n .

i 7 .  T o p r n  6 y 4 Y T b  n p o H 3 H 0 4 n r c r t  h b v c t h o ,  
l h o  T K /M f tw u i i a  an r y r b  I Ip  1,11’1.1.111 T b  l ib  T | n a r y
I 4 0  1 2  S a c o B b  4 H H ,  H E 3 B a s C H H a i  0  4  III T o p -  
j r o u b  o ó b a i i / f r t i i i B ,  B b  s a i i e s a T a H H b  X b  k o h -
I u e p T a x T  ,  u a  7 0  i* o  b '  s n  n i l  h m c  Ts r e p o o -
| b o 5 f i y M a m ,  c b  0 3 H a sP H ic M  1. 11b  < 111.11T. i ! p n
j i iHCbK) HT.IIW s a  k o t  p y i n  m o  l a m i b  b y i n i T b  
i n b c b ,  \ 1T c r 0 H - H T D . u . c r i i a  n o x y i i m i i x a  11 o b  

n p H  i o * , f  H io M b  KBH TaH U'H  K a i H a s i f l c n i a ,  110 
BTiinOT, n i r e  i t  ’ e "  a m  2  M b  n y n r o m  s a -
4 o r a ;  o o T H t M e f ’ ifl  9TH  6 y 4 y T b  B C K p a i r w ,  no
o K O H sa n iM  n 3 y c T B h i x b  t o , r o u b .

I l o 4 p o 6 HhiH C B -B /l b i i i f l ,  o  n a o H O r t o m e H iH  
U b C O IIb ,  K a S - C T l l b  4 p P e i , a T CTOHVOCTll CTI'O-
eHiM u  t  n .  iMoiRHo n o u y s a T h  e m e 4 u e B H o ,  n b  
i i p n c y T C T n e n H o e  u p e M H ,  n b  Atońewno*ofi 
K a a e i i s o f )  11 i 4 « t w ,  a  T O K m e ,  B b  J\ o ó t i i h - 
c h o M b  H b c i i o v b  y n p a B u e H i n ,  B b  4 '  P- K p m o -  
ko bT >,  e l a i o H H i i c K a r o  y b T 4 a  n  n a  M lc T T .^ y  
n o 4 T ' B e H H s a r o  3 ) K p * o b c u s h B  O p a m u ,  n p a  
s e a t b ,  H-EcHaH C T p a » 3 , o Ó H 3 a H »  o 6 b « c n « T b n n
M t C T b  b c h ,  H e o S x o A H M W u  4 4 f l  n o K y n u ( H x a  
o . i t c i i i  c - j T A C H i r t

4 i ( ) 6 i n n b ,  2 7  H o  n o p  H a . 1 8 6 9  t-
a a  A e e c o p a ,  B i o A a p c K i i i .

iV D .  9244. AnM KUHCKoe F y B cp n c ico e  
n p u ti . ie u ie .

99 JTenaćpa 1869 r. O yA Jib nponsBOAHTbcu
Bb JloMlUHUCHOBb ryóepHCKOMb IlpaiijieH ni 
Topru raacH w e u nocpeACTBOvb aanesaTaH - 
Bbixi, oObiiBjeiiiS (nepeTO psina 2 lliiBupn 
1e70 toau) 11a RocTBBay «ah Iy o ep H c iia ro  
IIpaB Jiem u KaHueuapciiHXb w aTepia o b i ,  o- 
ToiiuoHiu h ocH bm euiu hu 1870 ro ftb . O ob  
yc.iOEiuxb ToproB b sioikho y 3Harb b t, Aabh- 
HHCTpaTHBHOMb (Jl Jli Jtl II ill Kiin!Ab,“ AeKb) 
npOMt, npttSABHSHblxb, OTb ] ‘2 ft 3 STCOB'b 
Bo HOjyAHH, a  TUK-ae BO ECtXb Mai'HCxpa- 
T ax b  4ońiBHHCK'da FiC epH ui.

F . Jlpw aa, /(eita fipa 4 jh u  1869 i Ofta.
CoEt.TH HKb, Coo0UK H.

N  D. 9145. AioCi.i'iircKae K a jc w i t ts  lla.nma.
O r b  ,7 io5AHHCKofi K a  l e n H o ń  FI naTW  c i i t i b

N. D. 9173. PaĄOM cnaa K u 3 cn n u n  
!I a. i am a.

OSbHBuueTb, st o  Bb npiicyTCTBin eu a  Bb 
CaHAOiiupcKojib yb3AH0ub yup asu en in  5 (1 7 )
flHEupa 1870 r. OysyTb nponsEOAHThCH ciili- 
HiaHHbie TOpm Ha uposam y HHise cabAy10- 
m n x b  iieuKHXb KaseHHHXb oOposuMXb c ia - 
T eS:

I. B b  PajosicKoS Ka3eHiioft H a j a r i .
1 . HumeuKaro yt-sAa:

MeTŁHHSBofi ycasb6u b t  ceueiiiii IlauŁiHi- 
riiHb, CTOHMOCTb cTpoeuifi 260 pyó., npo- 
CTpaHCTBo 3ejijni 45 xiop. 150 npeu-, ubH a 
4.JH1 npoAaaiii 2,413 py6. 80 non.

B o S to c teo  Jlnne , cTOimOCTh cTpoeHin 
1,060 pyO., npocT} aiicTEO 3f iijiH 108 nop 15 
npeH., ut.Ha auh upOAamn 3,128 py6- 70 koh.

Me.ibHHii.bi ii ubcoHHCbEB Bb r. Husk 15, cto- 
iiMOCTb c-rpoeHiii 1,250 py6., u ln a  fijfl npio- 
AaiBH 12,9e7 py5. 40 boh.

O jibEiipBaŚaiiOKb Hum a CTOHMOCTb CTpoe- 
Hiu 950 pyO., npocTpaucrEO sewuu 132 nop. 
167 npeH., ubHa a u npOA ® h 3,060 p,

H ocT iiajia io  AOna Bb w. BobxohkT-, ctok- 
KOCTb CTpoeHiS 1,129 pyó ., Hi na a*iu npo 
Aaam 1,129 p y f .

iioCTOHUari) j  s a  Bb M,.Co.ibn®, CTOHMOCTb

4a 44,

CTpoeHin l,632py5 ., nbua*xa  npoAamH 1,632 
py6.

II. B b  CaHJOMHpCKOMb y-tSSHOSb 
ynpaBUCHiH.

2. CasTOMHpcKaro y b sju .
Iljsaua bt, rop  CaHAOHupb, ubHa *.ih npo- 

AaatH 60 py6. 68 koh.
Ha' ycuoBiaxb npHnesaTaHBUXb Bb HN. 

192, 198 h 203 BapiuaBCKiiro RHe )HHKa a  >-N. 
35, 36 h 37 PaAOMcKHXb TyCepHCKHx-b B-Hao- 
*ocTefi 8a 1869 r., KaKOBbia yciOBiH MOryTb 
CbiTb pasCMOTpHBaeMWbo Bcaaoe BpeiiK, npo 
Mb BOCKpeciibixb h Tafie.TbBbixb ah®^i b1> 
OrAi-ueHiH l'ocyAapcTneHHUXb IInyup'CTHT, 
P a jo r ricofl. Ko.lenuo/i nauaTbi h b e  KaiKAl)s,'I> 
y-SSAHOMT, ynpaEueHiii P haomckoS FyóepHiH. 

P. PaAOMb, HesaCpu 1 ahh 1869 ro ja .
y n p a B J B i n m i f i ,  H e T p o E b .  

Acecopb, BbiiHK0BCKi6.

N . D . !)201. Pti/ioMCKan K a se n n a a  
Ha.lama-

Chmi oObUBjneTb bo Bccoóiuee CBDAeiiie, 
s t o  29 /(eKaOpsi c. r. Bb 12 sacOBb ahu, 6y- 
AyTb np0H3B0AHibca Bb PaAOMCicoS K,a3eH- 
hbS II a j  iitI, H3 ycrHbje Toprn (in plus), Ha 
OTRasy Bb Tpexb ubTB te apeHRHOe coRepasa-
n ie, t .  e. Cb 1 (13) HHBapu 1870 r. no 1 (13) 
flHBapa 1873 r., MOCTOBaro c6opa noRb u. 
ERJIHHCKOHb PaROMCKarO y-fc3Ra, OTb CyMMbI 
roRHSHOfi apeHRHOft ii J an ,i 940 p.

iKe.iaiomie ysaCTBOBaTb Bb TOpraxb a- 
THXb ROJIHIHbl UBeTbCH Bb 03HaSeHHblS CpOKb 
Bb Kaaenuyio ilajriTy H npeRcraBHTb npeR- 
BapHTeubHbiti 3auorb paBHUiomiaca sa - 
cth oymMI.) HasuaseHHoB Kb TopraMb, t . e. 
282 py6.

ToprOBHU KOHRHnia MOryTb 6iJTb nepe- 
CMaTpuBaeaiw ejKe^neBHO, 3a HCKJiioMOHieMTb 
npa3RHHSHbixb RHe», Bb OTRbueHia rocyR ap- 
cTBeHHbixb noRaTefa a  coopOEb PaROMcitolt 
K a3 eH«ofi IlajiiTW.

r. PaROMb fleimfipii 3 rhs 1869 rORa. 
ynpuBJSIOmifi, IICTpOBb.

N . D. 9247. AuMKHHCKan [ (a je n n a e  
Ua.iama.

06b«BjneTb,STO cb paspbuiOHiu P. Mhhh- 
eTpa ipnHaHCOBb 7 (19)HHBapa 1870 r. Bb 11 
sacoitb  yTpa bt, npacyTCTP.ia ou 6vRyTbnpo- 
MBBOJMTbCU IiyOjlHSHMe TOjH'H Cb y3aKoHeH- 
UOIO sepes-b T|,n rhh in peTopmitoio.

1. Ha nirrOByio upOR iwy u-tica a sb  jibco- 
cbKb iipeniojBiraeMbixb k t, BMpyóiib Bb 
1 8 / 0  roRy BuuiKOKCitaio .llcn a iecT B a  pa3- 
nouomeHimio bt, 6 jh30cth  p-feiia B yra  n Ha 
piBa a  hmchdo Bb R sax b :

nop -j Kii jV> 18, 1 9, 20 a  21, JlejmHbi A5 3,
4. fi ii 6. I'pyRem, H  17, 18. 19, 20 h 21, 
ftOMÓpoEa .JVi i l ,  13, 19, 20 a 21, nopsKO«A3e 
M  18, 19 20 h 21 ftoaopoBb AS 18,19. 2 i a 21, 
IlepwaiioBo AS 15 u 16, ByR hhoOouhh JTs 14,
15 ii 16, PataHeiib AS 1, 7. 8 n 9, BeueHTBH AS 
18, 19, 20 a  21, Ox yRifo AS 2, 18, 19, 20 u 21, 
3a.«y3* AS 15 h 16, McHRSbiHapeB i, AS 21, To-

•shuOt, b Ai' 21, noHHi.-T,B'b AS 21, ouhHei.naro 
HIV CyMViy TplIRUaTb Tpp- Tblcasa CTO copoitb 
ReBUTb pyfijl' fi ReBUHOCTO RBB Cb HOUOEH-
boio KonbeKb (33,149 pyc. 92 ys Kon ).

2. Ha HpORawy jm ca H3b ut,coct,Kb AS 17, 
Toro sue r.bcHHSecTBa RbjiaHKajia a  hhcHho:
1IO RHSUMb

ByA3iiHo6"JiKa, RihuHHna A, oicfeHeBHan Ha 
cyiimy 47 pyó. 26 '/2 non.

ByRiHHO&OJiKH, RbuHHiia B, onbiieim au na
cysmy 5 0  p. 4 %  non.

IlepatiiBOBO, oiAbueHHas na cyMMy 80 py6 .
5 0 '/2 non.

3ajiybt, RbaaBua A, opineHnaH n a  cyaisiy 
56 pyO. 29 non.

3auy3b, RlsuaiiKa B, onlsneHHaa ua cyuny 
63 p . 19 non.

3a,iy3'6, RtAHHKa B, onliHennau Ha cyMMy 
48 p. 94 y2 non.

PyTOEO, RbJiHHna A, ont.HCHHaii ua  cysnuy
20 pyf). 9 nou.

l'yroBO, R'lJiHHKa B. oubneHHau Ha cyiiHy
21 py6. 5 koh.

I 'y  roBO, RT-jaiiKa B, oipfiaeHHaa na eysniy 
20 pyO. 98 koh.

PyxoBO RdUHHEar, outHeHHasi Hacymiy 26 
pyO. 42 non.

Fy-roBO, RbJiEHKa J ) ,  BipftHeHHaa Ha cyMKy 
27 pyO. 1 5 Vv Kdn.

Py-rOBO, R tuaim a E , ou'SueHHaH na cym iy
16 p>. . 9 ' 2 non.

PyTOKO,” R'BJiHHKa JK, orcBneiiHau Ha cy»i>iy 
32 p. 82 '/-2 Kon.

B ccro ii a cysisiy 511 pyó. 6 kou.
3. Ha npoRiisiy ubca ycoxm aro Bb Rasn 

E3epKO, yRpusnHCKaro jibCHHseCTBa, a  m- 
' i i e u H o :  '

Bb II OKpyrt, onbueHHaro Ha cyuMy 304 
pyó. 57 m u. ,

Bb III liK pyrt, OHlmeiiHaro Ha cysiJiy; 401 
pyó.

H ro ro  705 py5. 57 non.
JKejiaiomiii ysai TBOBaxb im TOpraxb ooh 

aain ,' ro HiiCTynueniu cpona -roprOBb npeR 
. c-ruBHfb aauorb  najmsiilJMH Reubraiiw mjih 

P odjRapcTBt HHbiMii óyMuraMH MM iepin u 
H,apcTBa no liypcy yTBepsKReiiBOiiy F. AHihh-

CTposib !>HHaneoBb Bb cyMMt; paB uoii Ree* 
TOrt RO.IH CTOHMOCTH. OlAbHOSHaU B-fiROMOCTŁ 
a p anno  ycjioiiin xoprOBb MOryTb ó w rb  pas- 
CMOTpHBaeMu Bb Homkihhckoh Kasennoiri I la -  
JiaTl', H Bb BblDIKOBCKOJIb H yRpffiHHCKOWfc. 
JibC H uxb ynpaEUeniuxb. M tcthlvh .lbc.Hasi- 
cxpassa «u'.3aieu(n*iT, noRpoóno noisasKCTb jTvc-l 
Ha MbC.Tb TliKb liilKb Bb H OCXbRCTBin iih is a* 
isia m a-iothi hu HCROseTiJ, nenpaB H jbnyio  o -  
HbHity hhh KiiHyio HBÓybb yóbijn. nbca c o  
rhu cocTaB.ienia TaKcbi He 6yRyTb npHHaTit 
Bb yBaateH e a  to t -b  ua iiUht, ocTaHy-rcaTop- 
ru  OyReTb oóuaaHb ynjiaTMTb cboabb bckł 
npcRJOaieHHyio n u b  cyuay Bb oiiniLSe>'iii.ixb- 
rjih xoro cpoKaxb.

■ T oprn  óyRyTb npoiiaEORHTbca im ycino no  
bm'HctT. cb ciiMb ROiiycKacTcu npucbijHa w 
noRasa mi lies:) th e  H w xn oObUBueHiS na to s-
HOub ocHOBamH aaHOHOEb ( ct. 1996 u ribRo. 
Cb. Halt. T out, X, sacTb I 3aK. Fpaas ).

P . JIOMSia, ^e.KaOpu 4 rhu 1869, vork.
yupaB 4uion(ifi, ( ................. ).

N .  D .  9243. HavaAbwiKit rapeoAUHcnatto «  
yb3,\u.

B b rapBOJHHCKOWb ytaRHOHb ynpaBRe, 
iiiu Bb 12 sacoBb yTpa 20 ilHBapa (1 <ieBpa 
j iu )  1870 r . ,  óyRya-b npOHSBORHTCH Bb Tpe- 
TCHb cpOK'H TOprH IIOcpeRCTBOMb onesaTaH- 
H b ix b  Reii.iapaniii ( i n  minus), Ha OTRasy cb  
nORpHRa paóo-rb u o  nosniiKt, pHMCKO-itarojH- 
secKaro KOCTeua, isocTexbHofi orpaRU n «o- 
BOAOKObHH Bb TOpORlS Puf nO.lHUt, IiaSHHa*
T o p r n  o rb  cM b T H oS  cyMMW 2,700 p. 10 r.

łłteaaiOTnie B3HTb CKa3aHHbili iiORpuRb, 
ROuxiHfclnpn oObUBAemH HanncaHHWMb n a  re p -  
óoboh 6 yM art 30 k. ROCTOmiCTBa u no iipa- 
uaraesioB  npH cesib  o o p u b  npeRcraBUTi, Has- 
BaseScisyio kbhthnr(iio naBHeceBrmS iiaib sa- 
jio rb  Bb p a 3Mbpt, >/10 sacTH cmTthoh cyim is 
t .  e. 270 pyó. 1 kou

3 a x o rb  aTOTb MÓiueTb OiiTb lmeceub hlv- 
j h i h u u h  RehbraMH iixn  use 3aKJiaRHi>i>iH H JB - 
KBHRaniOHHhIMH RHCTaMH I] RpyrHlllI BpeRBT- 
hum h 6y MaraMii paTptnieiiHMsiK Ha npieM b 
Bb s iu io rb , KaKOEbie Jim aiib  He ycToimuiHMb. 
Bb T O praxb ire jieR-ieiiHO óy-Ry-rb eoaB pam e- 
hw , TOrRa KaKb a a jo ib  . in n a  3 a  itonjib octk- 
Hy-Tcu TOprH óyReTb BEicjain, Bb BauKb r j i o  
npHpoipeHiH upon.eHTaMH.

TopvOHbJH yciOBi)! H iM tT t t ,  M Orj rb  ÓUTk 
paai’MJTpHB .eMhl Bb I'apBO.lHHCKO.Mb y®8R- 
HOHb YnpaBJiL-HiH b o  bc-B npH cyT C T SC B H H es
RHH.

3 > o p jta  O ó b U P u e H iH .
B c j iT R C T iiie  o ó b .T B  i c i i i a  H a sa A b H H iia  T ap- 

BOjiBHCKarO Y biR a, jm o  c i i o  Ri B-iapaniio B b , 
TO M b, s i o  a t e , ia io  bshti, C b uORpURa p u ó O T h i  
n o  H nSH H K b pil J1 C K O -K aTO iH SeC K H  O KOCTHja, 
KOCTeJll Hoii O piiREI H KOJSnK'iibHM B b  rOpORfe 
Iapno-IHHT., Ha cyM My N .  ( n p o i iM c n o )  hmTsi© 
se C T b  Iip eR l T a B H -lb  IIPH Cl M l, KBHT, 111(00 Ha 
BSCCeH Hblft BllOK) B b  N .  K aSH aH elicT B O  H IJ IO /b  
B b  K o .iH S e c .B 1 i 2 7 0  p y ó .  1 k o u .  c l  t I m - i ,  sto 
Eb  C -iy S -ill He n p i l . ,Ht'llin 3  '1IHOIOAopiOBb.

S u j i o r i .  BTO Tb Ó, Re it, p u b  B O u B p a m e n b  
pa piy it 11 iu h  n o  n o s T b .

llllCTOHHHOe 3KHTe.1bC.TBO MOC BT. N. TORb 
M -feeim b 11 SHCJli), 3M 11,11b C . l lR y e T b  HORIIHCb, 
KuTOpafl ROJisiHa ó b iT b  p a c ó n i  s i iB a .

2. O Ó L A K J C u i l .  l i b  Pa[ BOJIHHCKOMb 
yiv3RHOMb VnpuBJichiu 20 HnEapa (  <5eBpH* 
a a ) I 8 7 0  r. nb  12 sa c o ib  y ip a , ÓyRyTb npo-
H3BORHTCH Bb TpCTeM b CpOK’B TOpm BO- 
cpeRCTBOMb OnesaTaHHbixb ReKU/ijianiM Ha 
OTRasy cb HORpHRa paOoTb n o  paamwpCHiH 
npuxORCKaro KJaRÓHina i b  ropORb 1 'a p E .o a n -  
hT, Hasiinaii T o p r b  OTb oiipeRbxeuHoB n o .  
ciibTb cyMMU 1 , 6 8 8  pyó. 5 6  n o n .

J K e j ia io m ie  T o p rO B U T cu , rohsihm npeR C -ra,- 
BHTb n p n  o O b j i B J e i i i u x b  H u n iica H H U X T . H a  
r e p p o B o f i  ó y i i a i b  30 k o u .  R p c r O H iic iB a  n  no 
® o p j i t ,  n p n  c e s i b  n [ .iu ia r a e » iO S i K a a iia s e i ic .K y io  
K BSlTaHuilO BO- E3HOCB B b  o B O e  s a j i o i a  E b  
p a a M tip b  1 6 8  j iy ó .  8 5 %  KOn.

T o p r o B H K  yciiOBia n ca tT a , MOryTb óbitk 
pa3CMaTpnuae«bi B b  FapBOUHiiCKOMb yt,3R-- 
u o iu b  y u p a s j e H i H  to n e t  u p H fty r c T B eH H H e
RHH.
^O O bK E jeH iu  H sn n ca H H W eH e s c t k o  mjih c b  
uonpaBitaMU, ne MOryTb 6 h t i ,  n p H H K T H .' 

( t o p i i a  oObuiiJieHifi.
B c u tR C T B ie  o ó b M B A eH iu  h a s H .iL H ii i t a  F a p -  

BO jniH C K aro y i s R a , Raro c i i o  Ri K U a p a n i io  B b  
TO M b, STO in e /ia io  B 3 a T b  C b  IIORpHRÓ paÓ O TM  
n o  p a s u m p e H iu  iip n x O R c ita i  o  i : , ia  , 0 i in ( a  B b  
rop oR 'B  I ’a p B o J H H t  S a  c y M tiy  N .  (  p o n u - b i o )  
H 31 b lO  seC T b  I ip i RCTuBHTb KIIBTaHnilO  N .  Ka 
3 H a se 8 c T E {v . bo b c b o c Ł  B b  o n o e  b i i t o i  a  B b  
K O A H SecTBb 1 6 8  p y ó .  8 5  /., koh , r i o i t o p n - S m e  
u p o c u  B b  c .iy s u T , n e y c io i i K H  B b  T o p r a x b  EO a- 
B p aT H T b c e f i  33.1 oTt mhB j i h s h o ,  n a n  m e  i ip u -  
c j r a ib  n o  n o s - r l s  i  y r  /  t o  ( i i i t n u e i . ib  n r . c t o
SKH'ie IbCTEtl BptMH ilORIISH OÓbllB ICIliU, 3 TUK 
m e  IIORIlHCb HMH 11 VD'MHjllin.

v. I’apBOJmin, .(leiMÓpii 5 rhh  i869 t o r t .
H as.nil,i,mt i. y-DuR t, ( ...................)-

(N. H. 9 U il. Cutf.tvM  />•■“ e \ 1 i3 .y o e  '
,1 ////////• . I: 7, ;<•.

Chsit. oóburji e r i. ,  s m  20 AeK . ó p a ( l t  
flHBupnj 1869/70 r. bt, 11 sa c m b  y ipa , upc-
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J jsb o jh tlc h  oy iy tt>  bt. CHM7. ynpaBjieHiii 
’ro p n i nocpesCTBOMT. tiaiiO'rajciitHi.ixi. otjT.jr- 
Baeuin, Ha noCTpoiiKy KaMeiiHaro hst. KHpmj- 
na so aa , a TaKase ipyraxT . xochSctechhicx'j, 
CTpocHia ąjih KonpsKHBBHm.aro Himaxsfcaro 
y<n«iuma (in  minus) o t t ,  cm-SthoS cym mu 
1 , 4 4 2  p .  8 1  • / ,  k . 1 '

J K o j i a i o i n i e  T o p r o B a T b c a ,  o O a a a H w  n p e i -  
«T»BiTTb CKOn of)T.>iBaeni(i no uourfi, hjih c l  
n a p o  tHMMi. n a  hmii H a u a a b H H i r a  C a H /r o i t i n .  
«Karo it npw araTL K t, naflaBaeuwap
o m .s j i e H r a s i  irasm.ueftcKiri uusxaHnin ei, 
tomt., mto cnmii nocatAHBMH iip im iiru  bi.c- 
xenuiae »aaoi-H_Bt h«4««<mx» ACHhrax-i, m «  
nponci.TBWxb oywarax'b bt. l'O jhihcctet, 150 
p -  c .  u j m  i ip i t .T a ra T i .  i n .  oG -hirB JieH iitM -i. r a n e e  
ate bo.iiurecTKo m i e n ,  ih h  nponeHTHBix-t, 
.y u a n .,  a i.'[iomt, to to , ii;h*actu Bini, rnjbxeii- 
CKOf ('BHfl-fel CJH.CTBO.

• HoiiiBacMwa ofiT.HB.ienin aojiikhm u u ib  co- 
CTaB-v. ubi na  ropOoBoft Gyniarn 30 Koó«e<tHa:  
i o  iOc.ToHHCTBa, iio ®opwt. y  fcero npiijiarae- 
* oB H oy/iyi'b npHHHMaxbcn HanaJhHHKOML ! 
y t.sn a  iO 11 H.1COBT. yxpu 30 ^eitaOpK ,11 j 
.SiiiBapfi) 1809/70 r. noflamibxe ate nocni; 3  t o ■ ) 
ro CpOttil, BpMHHTbl HcOjiJTh.

TopiOBHH I.OHAHldll H C«tTM , KOrjTT. I 
Gmti. uepcewaTpnBuejubi m, y*3SHoan> ynpa- I 
ExeBiu iijth M arncrpaT li MfiCTenua KonpiKii- |
BHHMbl eiKCiHCBIIO KpOMt. npaSflHHMHLIX'l, H I 
•raóejii.h ijx t , jHCfi.

Ha KaneuiiTaniiotni KOiiaepTB oG-KriBJiGHirt, ■ 
AOawho ÓHTI, h a  11 h ca ho: „HanajibHHKy CaH- i 
fl^jinpcK aro y®8Aa, oG-MBjreHie k t .  -rop rasn . j 
an noApHA'i. troci-poiłuK flonia gnu HanajibHaro ] 
y'iiSJIllina BT. MT.Ci t;MK'. Koil UliUi.I, HMt,- - 
lontHM-b npoHHBosaibCH «na 30 /(eiraójrn (1 1  j 
TiiiBupn) m licana 1809/70 r. 

r. CaiiAOMiqi'b 24 H 011G. (6  j(er;aG .) 1869 r . | 
H ana.ibuH in. ł-b a ja ,

rio.TKOI'./HIK'i,, l  O-IyClOKT,.
C euperap -b , . I cKkobcihS.

i $ o p n a  oSLHBaeHia.
L c x feA C T B ie  BU30Ba IlanaxbHiiKa B jo m aB -

csaro  y ts n a  o t t .  . . . j(eita6pn 3a J6...............
H u m e  nOAiracaBnjifica iKHTe.11. (3i®cb oGnc-
EW Tb M'lSCTO H E H TeX bC T B a), CHMT. o67>flEAHIO, 
mto m e j i a i o  B 3!iT b n o j p a i - b  n p o s o B O Jib C T B O B a -  
H ia .a p e c T a H T O B T . e l  E p e c T Ł - K y n B C K o f t  T io p b  
Mis bt. u p o i o .? a t e n i H  O A iia ro  1870 t .  e .  c ’b  1 
flHBapH 1870 n o  1 H ur.apn 1871 r o j a  3a 00 
E o n f c e i r B  ( n p o u n o L i o )  bt» cy T K H  OTri» K a iK /ia ro  
u e j O B l K a  i io ^ B e p r a H C b  y c jiO B ii ia n *  K a i t i a  6 y -  

tt> n p e ^ H B J i e H w  k t* T o p r a jn * .
Bi» o6.3neHe«ie cero Hpe^cTaBjrniO3a.iorT>500 

pyó. (najiHMHBiMn ^eHbrainr rocy^apcTFeH- 
hnmh óyMarawH), a  par ho ceh/^tcjU iC tbo na 
npaBO TOproBjiH 2 - f i  ( h j i h  oOnaaT^jib-
CTBO, HTO TUKOBe CBM A^TejIbCTBO Iipe^CTa 
BJIHIO Kil 1 ilHBapa 1870 r.) BT* npOTHBHOMT> 
>Ke cjry<ia*b ecjiw ccctohtch 3a mhoio lo p rn  
upe^JO/Ry wajiBHHWMH ffeShraMH 72 py6.

C i. y/jocTOB*ptHie Hero, HacToamee o6t>h-̂
pjieHie coGcTBewHO pyHHO no^oncMBaio.

(HaHHcaT h mm a n 4>aMHJiiio, w tC T O  o ttj  lty- 
ITHCaHO, HHCJIO WfeCfll^T* H ro^'b).

I’. B a o m m B c K T ,;  /(eiraOpa 10 ahh 1869 r.
IlOAnOJIHOBHHKL, ( .......... ).

MHCTO OeBL BCHKHXT. nOnpaBOKT. H nOSMH- 
ctokt, H npejcTaBjeHU b l  osHaMeHHHS cpob-b 
no HCTCMeHiii T&KOBaro HHKaKie 6ojT,e 
Kxapanig upHHaTbi Be 6yAyTi,. IIoapo6hhh 
Topi OBbiH ycjiOBia BioryT'b ÓMTb nepecMaTpu- 
Baejibi r.T. Mai HCTpaTls eaejneB no aa uckjiio- 
MeHiCMT. upassmiMHbiXb n TaoejibHbixL jh cS.

I ’. JIobhmt., /(eKaOpa 8 ahh 1809 ro ja .
UpesiiieHTT,, TepMaHT,.

<I)opMa jeKJiapaniH.
BcxtiCTBie rbi30Ba HotiiiMCKaro ytb3iHaro 

M a r H C T p a x a ,  c b m l  oOLaBjaro. m to  aiejiaio 
B3«Tb b t .  n o j p a j T .  nocTpoftiiy n  n o n m i t y  
SIOCTOBT. K aH aB b I I! H e p iI J T .  BT. > ie p T ll  l 'O p . 
. l o B i m a  a a  c y H M y  p y O j i e n  e e p e O p O M ’b  (nncaTb 
n p o n i i c b i o )  u  m to  H a  b c S  y c j i o a iH  n p e f ln H c a H -  
H b ie  j . iH  c e r o  n o A p i i j a  e i  n o jtH ®  c o r j . n u a i o c b  
K B H T a n n i io  H a  n p e jC T a B T ic u H b i i i  s a a o  n p iu a-
raio. Mt.cto Moero wiiTe.ihCTBa ccti, bb N., 
nacatio et. M , jhh n jina N.

(IToiinicaTb HM3 B ła.MH.lilO).

<I>opMa o ti'b iiB n eH iH  ( i e i ; j n t p a n i n ) .  

15cjlii,cTBii' o O t.ji B.i ru le  CaiiiOMHpcKaro 
y ® 3 « n a r o  V/ipaBjieHia o t t ,  2 4  HoaSpn ( 6  / ( e- 
K a O p fil 1 8 6 9  r .  aa  JVs 1 1 1 6 3 ,  c h m t, 3 a H B a a io ,
MTO oCmsyioci. B3HTb iiOij)Hi'b uocTpoiiKii Ka- 
MeMuaro n:n. KiipmiMa ioma ii ipyrnxT, crpoe- 
HiH Ha<iajibnaro yMiixama b t , MbcTciKl. 
Koj7;i :.;iM!iu(ł>> c o tjiu c to  cocTaBjienHOg caili- 
t ł ;  a,, cy««y (bs'Iici. eyn u y  nmtpaMH n  npo 
nm;bi >); cb coOjuonenieMT. bcT.xt. TOjiroi i.ix'1. 
ycjiOBifi npciiuncnhhi.ixt. i,;a  onuro iiO ipaia.

Ma iipoACTarxeHHuh Bpe.MOHiihifi sa .io rb  
111 '1C TTI BJI.HIO KRHTaHIpIO IS. N. K.vCHttMCITCTBT

(  b .ih aa.ior h 150 p. npeRCTaBxmo upn ceaib 
Ba.ttiHHMsits i f  b:. . as::, n.iu npoijeHTHbiMii Gy-

, y HMCHBO TOKMMHTO CO CTOJlbKII TO 
Kyro ;HaWH, MlICTO HOCTUUHHarO IKHTejIbCTBa 
MQCI'S III N. N. uacajiT. B T . N. N. nH« N. 
I 8 6 0  r .

(sfltcb Him ii *aMHjia)

K . 1154.7*. HmutAt.vuK-h I!AOiiAancisa?o 
JtilA H .

O i-jiri , o  G t, a  Bn i. c  T e n , m to  2 3  / ( o i i a G p a  e .  r .  
C t f a p a i o  ( T h a u  b t .  12 M a c o B b  y i  p a ,  O y ^ y T t> 
nppH Bd/SHTbCH Bt, liAOIt.ilaBCh'OiUT, 1 b CiHOM'b 
y n p u r .A i  i l i a  i i o c .  eRCTBuM T. c a n c i a T a H H i . ix T ,  
o G i . n t u e i i i i i  a  n o e j i l .  n o  j i a c i i o T a T a i i i i i  n  n p o -  
M T O B . .1 , i ia y C T H b ie  T O p tH  CT. IIO Illlii.C H ieM 'b  O T T , 
• c a l io n  ‘C .ii i ' i i i o u  n » a  K a s i i s i  u b h i u ,  i i o u a c a u -  
» o S  r . .  o O t . h h iic iH H X T ., 11a  n o c T a m t y  n p o A O - 
* O j n . c : n i i i  X*K a p c C T a iiT O B T . l ip e c T b - K y n b C K o g  
■ n b p s .s ii.i c i i 1 j l u B a p n  1870 n o  I a s c  j l m .a j i u  
1871 iO i ,n ,  c o r u a c H o  y r B c p a n e H H O M y  24 M a s  
180<.'> i G. C o b I s t o m t ,  y n p a B u e i i i i i  J J ,a p c T B a  
T a p i o s y ,  C b  T liM T. 0 J|,H.TI. 0  lltlM UHCHicM -b , mto 
a p e c T i i u T M  c o A e p iK a ii i ie c .i l  bt. B b im e  0 3 1 1 a -  
^ e B n o i i  T io p b u iT . , B b  s iiiu t.K T . u o j iy u a e M b ix T .  
H M H b  p a : n .  B b  H C A lia io  n o  >/« ® y m a  *ihc;i r  
e » e i i i c B K O  2  * y HT a  x j i b o a ,  i o j t i c i i w  u o . i y -  
M a T i ,  s iH C H yio  n o p n i i o  T p n  p a s a  bt. H e i l s j i o s a  
BCSJItOTCHieMb CtMH HciK.lI, I J tM HKarO HOCTa, 
B O a a r a i i  i .a iK ii .1 .1 p a : n ,  n o  t io . :i y s . y t i t ; ,  w u c a  m i  
M e .in n T .K a  u  c iK C iiic iiH o  n o  l ‘/ 2 ® y n T a  x a t G a .

T o p r n  H a n iiy T C H  c t ,  u o m i iK e n ie M b  ( i n  m i 
n u s )  o t t .  9 i t o u l . c K 'b  3 »  f tH e B H y io  n o p n i i o  a -  
p e c T f tH T a  b l  Oiiim . c p o K b  h  ( t y n y n ,  p i .m n -  
T C A bH blC .

J K e x a r o m i e  npnuaTb ynacTie e l  Toprax'b 
O G a 3 » H b ( K b  oG 'bH B A C IlilO  npHA OH EIlTb.

a )  C B H A iiT C J tb C B O  H a. n p a B o  T o p r O B j i a  2  OH 
T H A b iiH  HAM o G n s a x e j i b C T B o  n p i o G p H c i b  a r o  
cnw A 'feTcxi.CTBO  i n .  1 J lH B u p a  1870 r o a a ,  b t ,  

me ccjihGm u o ,tp « A T . o c t b j i c h  sa . n o ; ; -  
n a o a i i n m j r b  O i i i .H B . i B i i U ',  t o  i n ,  o u c s i i e i c n i c  
T a K o B a i o  ( . G n s a T i A h C T b o ,  a o u i k h o  6 w n ,  n p c A -  

B M ,ly " 'L C H M i'b T e .lb C T H Il l i a X H T -

500 J a ' T ™  72 f'' :i)‘-«"OByio cywMy
i m I  i C , * ' . ' ' ! ™ ’1"  ieiibniain hah i.p c im - 

YAh p C T b t *h h w w h  G y w a r u w H  u p m h k -  

u p n  s a a e i i i i u x b  i i o i i i j h -Sft.s i», CWWM. IlOCA'T̂ aiiif(b,u ,,, ' '
n ,    a  " o  ycTaHOBACHHO*yX l p i l f ! ^  i C JIb i-T # O M  b  K y  p c .y

O G TH B A C H iB  AOAUIHO ó iu T b  H aO H C ftH O  Hr. 
n p H u c iu c j iO M y  y  c e r o  o G a a s n y  » u  r e p o o n o l i  
O y m a r f .  . . 0 - u o i i H f T u a r o  AOCTCHHCTsa B bicT-a 
i m i a .  b t .  o i io w 'b  n p o r m c b i o  0 e 3T. i i o u ’paK O K T h  

n o ,v (M 0 T o k 'k  n i l n y  3 » A O B O Jb C T B ie  o j u a r o  a p e -  
C T I.B T H  b t .  c y n n v

'i OpVOBMU ROHAWiH “ TapH®-b lipOAOBOAb- 
O T f-.n H .n iiH  api-CTHHTOKb G y i y r - b  o p e A b H B u a e -
Mi.ni a.ci.iKiHuMT. h k c a h c b h o ,  » a  HcKuioTe- 
H 1 C « H  IIp a B A H H 'I IIW X T . II T a G e X b H M X -b A H O ft  B-b 
u A O U Ja u c fc O H T , .V T .a iH iia  t, 1  u p n B J i e u i i i .  j

N. D. 9084. Suouxocm cKiU  I 'o p o jo o tm  
Matuempum-b.

Ha o c H O E a ii ii i  n p e s n n c a H i H  C a H A O M H p c K a ro  
y * 3 A H a r o  y n p a E . i e H i a  o t l  1 4  H o a G p n  c .  r .  
3 a  N .  1 0 4 7 3 ,  chmt. oG-bHBAHeTT. bo n c e o G m e e  
C B ls i l .H ie ,  MTO BT, 1 'n p a i s a m i n  S a B i ix o c T c i t a -  
r o  M a r H C T p a T a  3 0  f l e K a f ip n  ( 1 1  H n Ba p H )  
1 8 ( 5 9 /7 0  b t ,  1 0  u a c o B T , y T p a  G y s y T T , n p o i i 3 -  
b o a h t c h  T o p r n  n o c p c iC T B O M T , 3 a n e M a T a h H b ix T , 
o G -b H B u eH ift Ha nooTpo0Ky moctoboiI b;i j  ae- 
n f e  K oC TC .TI.H O li II XpIlCTbU HCK OJI-b p iIB K ®  BT, 
piiHK-fc BT, r o p o w i ,  3 a B H C T ls  ( i n  p i n s )  o t t ,  c j-m - 
m ih  1 5 4 0  p y ó .  7 3  k., n o j a i o m i e  s e K A a p a n i n  
o Ó H S a u M  n p n .T O iK iiT b  kt. oummt, p a c n i i c i t a  K a- 
3 H au eg cT B T »  1 5 5  p y G .  ; a  T a itH te  CBiiA liT e.TbC TBO  
H a  n p a B o  T O p ro B J in  h a h  n p o i i b i c j i a ,  n o u p o G -  
Hua y c j o B i a  kt* T O p rtiM iy  M o ry T i*  ow tb p a s -  
C M O T p H B aesib i c a e ^ n e R H o  H C K Jiroqafl n p a 3 A -  
HHMHbIXT, H T aG  . A bH bIX T, A H eil E L  3 a B I IX 0 C  T- 
C K O sn. M a r i i C T p a T t .

noAaBaeMbiu oGLiiiiAcnia ao jk h m  Gmtb c0’ 
CTaB.TCHbi no npHuaraeiioS y  cero TOpsitb, 
nncHHbi na repGoBott 1-5-Kont.eMHott Gy Mar 
B O T o p ic a  G y^y-T T , n pH B H M aeM bi B K .n t.M nT e iib H  
no senb npeiHa3HaMeHbi a.tk Toprom,.
A \  fciaBHxocT-b, 18 (30) HoaGpu 1869 r.

ByprosinCTpT. ro p o ia  oaBH.xocTa, 
BputosoBCKifi.

•I'opjia oó-BUBAeiiiii.
Bca®ACTie oG-EHBueHin SaBaxocTcsaro Ma- 

rncTpara ott. 18 (30) Hoaópa o. r. aa. S . . . .
CHMT, SliUBAUIO, MTO 0 6 u 3 y iO C b  B oU T b BT. B O i-  
p u * -b  B O C T p o flK y  aOCTOBOft H tt BOCTeUbHOH y -  
A llH li IT XpiICTbU HCK OM T, pHIIKT, 1ST, r .  3 a B H X 0 -
ctT, sa c y M siy  . . . (3it,cb nncaTb'cyMMy nM- 
®p;i3in ii iiporrHci.ro) kt, coG.TioiCHiejn, Bctx-b 
TOpi'OBHXT, yc.ionill !I|iCiniIC,(HHł.XT, i.rT H'I- 
CToamaro n c ip a ja , na npeicTaB.icHiir.ifr Bjie- 
MemiuB 3a.jonb bt, cj-mm* 155 pyó. upeflcTu- 
BAHIO KBHTannilO Itaccbl N . Ml.CTO nOCTOriH- 
Haro jroero iKHre.TbcTna N .  mica.sT. b l  N .  j i i u  
Sf. a* cap a  X. 1869/70 ro ją .

B i l i c b  hmu i i  oaMiiaib.

S .  1). .1.276. ^M<i, ttc7?!punn, l\t/G epncn/j?o  
1'opuĄa lin Aiima'.

0 o rbriB.iHCT7> r<i Bceoómee cli t , i i i e , mt o 8 
(20) llHBapu 1870 r. in, 12 mbcobt. yTpa bt, 
npncyTCTiii l  iijetii.retiirt KaAiiuiCKiixT. ropoi- 
CKX'b AbCOB'b, BT. CtOi'CHiM HeMIICKa rjIHHU 
11 c t  O B T- - K o ,i 11 u i c i; i si, fiaxmnCKaro V T'.3ia, bt. 
upHcyTCTBiii IIpesiiieriTa I'opoja Ka.Timia, 
GyiJ'TT, HpoH3BoiHTbcn 'ropni na npoiaw y 
cyxonocrolinaro jisca, a. hmghho: b t  HI 
Oupyrt. y  MttcTKa llennerta , KyomecKHXb 
•yi-b: Go.ii.maro CTpoenaro 6861,2 cpe*Hflro 
CTpoeuaro 612,0, ro iiia ro  na TOiiunBO 12223,9 
bt. HI Onpyrb i^acTKa JleHMiio, KyGiiMCCKiixT. 
(bj-T-b, GoAbinaro CTpoenaro 2137,7, roAHaro 
Ha xonjHBO 1488S,6, n bt, II Oupyrl; yMacr- 
Ka IHmuS, ltyGHMecsHXT, t,vst,. Gour.maro 
CTpoeBaro 318,6, cpeswaro CTpoeBaro 232,1 ii 
rOAHaro Ha TonutiBO 22848,0 iiaMiiwau aa 
KainjuS jtyGHnecKifi ®yxT>, Goubiiraro c rpoe- 
Baro 8,1 k., cpesHjiro CTpoeBaro 5,4 k.. ro- 
Anaro na to u jh b o  3,4 k.

IlpHCTynaioinia kt. TopraMT. oGH3am> n p e j-  
CTann i, aaxorT. bt. koahmcctt, 250 p .

Toprovbia km Hairpin M oryrb  Gb.Tb nepe- 
CMOT pEBaeMbl Bb .IlbCHOMT, V IIpaB.ICHIK n BT, 
MariicTpa-rB T o p o ra  K aiu n ia  B-b cnyweGflOe
BpCMX.

r. li'armm-b *hx 5 ^en au p a  1869 rosa.
IIpesiiAcHT i . Mhuh hck isr.

X. D. 933b. M ,i."temp a mi, J '* ., j n a to
I <ij>o, in sji/nti'iii.

OhWb o ó-bn ruH eick, m t o  12 (2 4 ) JlnB apa 
18)0 r. h% npiicyrcTBiii MarHcrpaTa r.T, 11 

MacoBb y T p a  GyAyr-b npoHsroAKTbcs T o p r n
IlO C p C A C T B O H b  .Ki llCMC ii, H HbIX I, OÓ i,aE,]e HIM 

“ *  HO*pa*-l, H O M JIH B H  MOCTOET, K B H a E f c l  H  I i e -

pH A L B bM eprSr. .loB H ia or-b cmBthoh c>mmh 
1,958p . 79 k . IloAaiomie AeK.iapanin AO.intnn 
npHOOimub ŁT, IIEHT bBHTIlHUilO OJHarO
nab RuiiHuseftcTBT. iia npeACTaBxeHHWd 8a- 
^ o r s  n  KOAHTecTBt, 195 pyG. 88 koh., Ae-

AOaikhi.I ÓKITE COCTUBACUhl no HHrfie
r r ,o c ro M e.  ■ HHCaHU Ha noAJerKamu-io  AOcrOHBCTB* ropGoBoli Gysraib, motho n

A ' 9432, P isarz 1rybi*nalit Oi/icilneqo 
to Warszawie.

Stosownie do art. 682 K. P. S. wiadomo 
czyni, iż na  żądan ie  R ycharda B renk  oby
watela w m. W łocławku G ubernii W arszaw 
skiej zam ieszkałego, jak o  cessjonarjusza i 
praw nabywcy od Ju lji z Pohlów, H enryka 
E dw arda 2-ch imion F ró lich  obywatela m a ł
żonki czyli obojga m ałżonków F ro lich , a  za
m ieszkanie praw ne do tego in teresu  i ca
łego postępow ania subhastacyjnego, u  A rtu ra  
B ardzkiego P a trona  przy Trybunale Cywil 
cym w "Warszawie, w W arszawie pod N r, 556 
zam ieszkałego, obrane m ającego, w poszuki
w aniu sumy rs . 1,830 kop. 761/ . .^  procentem  
prawnym po 5 %  od dnia 4 (1 6 ) ' M aja 1868 r. 
i kosztów  od Marcelego Pzachogłuchow icza 
obyw ateli w łaściciela dóbr ziem skich K ałę- 
czy-na w O kręgu i Powiecie Radiejewskim, 
G ubernji W arszaw skiej położonych, tam że 
zam ieszkanie praw ne obrane mającego, zaś 
w dobrach R ahutow ie O kręgu K ow alskim  za- 
m ieszkalego protokółem  L eopolda W asilew 
skiego K om ornika przy  T rybunale  tutejszym  
w dniu 27 Czerwca (9 L ipcai )869 r. spo
rządzonym , w drodze sądowej przym uszone- 
go wywłaszczenia, z a ję te  i zaaresztow ane 
zosta ły

d o b r a  z i e m s k i e

K ałęczyn w gminie i parafji Bądków pod iu- 
risdykcją  8ądu Pokoju Radiejewskiego, w 
G ubernji W arszawskiej położone, prawem  
własności do egzekwowanego dłużnika M arce 
lego Szachogłuchow icza należące, w dzierża- 
wnem posiadaniu Ju lju sza  i Pauliny małżon- 
iso w ivromraj za  koiitr<ikt0 iu urzgdowyni 
p rze  1 Romanem Danielewiczem R ejentem  w 
dniu 27 M aja (8 Czerwca* l8 6 8 r .  zdziałanym  
na la t 6 od d. 12 (2-4/ Czerwca 1868 r. do d. 
12 (24) Czerwca 1874 r. za  pierw sze ia t '3  po 
rs. 600 a za następne la t 3 po rsr. 500 zosta- 
ąee, poszukiw aną w ierzytelnością hypote- 

cznie obciążone ogólnej rozległości około 
w łók 13 z k tórych w łościanie około m órg 8 
pr. 195 / j  posiadają

Na gruncie tych dóbr są naztępu jace  zabu- 
budowama:

1. Dom masiv murowauy słom ą kryty, dwa 
kominy m urow ane m ający.

2. Obora słomą, pokry ta  m ieszcząca w so
bie stajn ie i sp ichrz.

3. Budynek drewniany słom ą poszyty m ie 
szczący w sobie wozownią drew niane i chle- 
wek.

4. Piwnice 2 na  kartofle w części z drze ra  
w części z ziemi.

5. Budynek słom ą poszyty m ie sz c z .c v w  
sobie chlewy i knrniki.

6. Owczarnia słom ą poszyta.
7. S todoła słom ą poszyta
8. Podwórze płotem  z żerdzi ogrodzone.
9. i>om na podm urow aniu kam iennem  z 

surów ki słom ą poszyty z kom inem  m urow a
nym.

10. Kuźnia z drzewa deskami kry ta.
11. Sadzawka wodą napełniona bez ryb .
12. Dom num erem  4 oznaczony w połowie 

do dworu należący, słom ą poszyty.
13. Dom num erem  3 oznaczony, podobm eż 

ja k  powyższy.
14. Ogród w części owocowy w części wa

rzywny m ieszczący w sobie dizew  owocowych 
różnych około sz tuk  ::48 prócz tego są  k rz e 
wy agrestu , porzeczek i t. p.

L as sosnowy około jednej morgi obejmu- 
-.lący-

O bszerniejsze opisanie powyż zajętych i 
zaaresztow anych dóbr, znajduje się w akcie 
zajęcia u sprzedażą  dyrygującego A rtu ra  
bardzkiego Patrona  przy Trybunale Cy- 
wilnym w W arszaw ie, w W arszawie pod 

. - ,  a -,fi zam ieszkałego, zaś zbiór objaś- 
rtien i warunki sprzedaży, w Kanc elarii T ry 
bunału tu te jszegow  W /d z ia le l złożone, p rzej
rzane  być mogą..

Z ajęc ie  w kopjach doręczone:
1- Karolowi H u lner Pisarzow i Sądu Poko- 

ju  w Radiejewie tam że urzędu ąeemu na r ę 
ce w łasne

2. Wójtowi gminy Bądków Gustawowi 
W endland we wsi Lowiczku O kręgu R ad ie 
jew skim  urzędującem u, na ręce  W iktora  
Ozarzewskiego P isarza  gm innego pod nie by
tność samego W ójta.

Obudwom, dnia 28 Czerwca (10 L ipca)
1869 r.

W niesiono do księgi w ieczystej powyż za) 
ję ty ch  dóbr d. 12 (24) L ipca 1869 r ., a  w 
dniu dzisiejszym  do księgi zaaresztow ań w 
lian celarji T rybunału tutejszego n a  ten  cel 
utrzym ywanej wniesionem zostało .

P ierw sza publikacja zbioru objaśnień i wa
runków  sprzedaży, odbędzie się n a jaw n em  
posiedzeniu T rybunału  Cywilnego w W arsza
wie w Wydziale I  w miejscu zwykłych posie
dzeń przy ulicy Długiej pod Nr. 549 o godzi
n ie 10 z rana, d. 18 30, w rześnia 1869 r.

sp rzed ażą  dyrygować będzie A rtu r B ar- 
dzki Patron  przy T rjb u n a le  tutejszym , ató* 
r6go zatnieszitauie je s t  wyżej wskazane, 

.farszaw a d. 26 L ipca (7 Sierp.) 1869 r.
Kadca Uworu, Zgórski, 

W ywieszono na tablicy w sali ustępowej" 
T rybunału  Cywilnego w W arszawie.

W arszawa u. 26 L ipca (7 S ierpnia) 1869 r.
^  R adca Dworu Zgórski.
^ N a s tę p n ie  po odbyciu trzech  publikacji 
zbioru objaśnień i warunków sprzedaży i zo
czonych dóbr w dniu 18 (30) W rześnia, 2 
(14) i 3 15i Październ ika i 16 ,28) Paździer
n ika  1869 r., T rybunał wyrokiem w tym o- 
sta tn im  dniu zapadłym , term in  do przygoto
wawczego przysądzen ia  d ó b r K ałęczyn n a  d.
5 (17) Grud.uia 1869 r. godzinę lO z ra n a  
wyznaczył, k tó ry  to term in  odbędzie się  na 
audjeacji Trybunału Cywilnego w W arsza
wie pod Nr. 549 posiedzenia swe odbyw ają
cego w W ydziale I  

H icytacja rozpocznie się od sum y rs . 5,000 
p rzez  ek strah en la  podanej.

W arszaw a d. 3 (15} L is to p ad a  1869 r. 
Pisarz T rybunału ,
R adca Dw oru Zgórski.

W term inie powyższym rzeczone dobra 
przygotowawczo przysądzone zostały  Obroń
c y  sprzedaż popiera jącem u za  rs. 5,OoO, te r
min zaś do ostatecznego ich p rzysądzen ia  na  
d- 19 (31) Stycznia 1870 r. godzinę 10 rano 
wyznaczonym został, k tó ry  odbędzie się w 
m iejscu zwykłych posiedzeń T rybunału  Cy
wilnego w W arszawie pod Nr. 549 w »>ydzia- 
le I-yrn.

L icy tacja  rozpocznie się od %  części sz a 
cunku tak są  biegłych wykrytego. Vadium 
rsr. 2,000.

U arszaw a d. 10 (22 Grudnia 1S69 r.
P isarz  Trybunału,

R adca Dworu Zgórski.

-V D. 9433. P isarz Tyrbunalu Cywilnego 
w Warszawie.

Stosownie do A rt. 682 K . P . S., wiadom o 
czyni, iż na  żądanie W ładysław a Skrońsk iego  
obyw atela pod N r. 135 w W arszaw ie zam iesz
kałego, a  zam ieszkanie praw no do tego in te re 
su i całego postępow ania subhastacyjnego u 
O brońcy przy  W arszaw skich D epartam en tach  
R ządzącym  Senacie Jo z efa  K leczkow skiego w 
W arszaw ie pud N r. 590 zam ieszkałego obrane  
m ającego, • poszukiwaniu sumy rs. 318 kop.
88 ‘/.2 7. procentem  5 %  od dn ia  2 (1 4 ) Stycznia 
1869 r. i kosztow  od A nieli 1-mo voto D om ań
skiej te raz  M ateusza W olskiego żony m atki i 
op iekunk i n ie le tn ich  M arjanny  i K atarzyny-J ó- 
zefy dw dch imion rodzeństw a D om ańskich  obv- 

I w atelk i, w łaścicieli n ieruchom ości K r. 3114 i 
3 1 15tzó. za  rogatką W olską położonej, tam że 
zam ieszkałej, protokółem  A nton iego  M arkow 
skiego K om ornika przy  Sądzie A pelacyjnym  
K rólestw a P o lskiego w dniu 1 (13) L ip ca  1869 
ro k u  sporządzonym , w drodze sądowej przym u
szonego wywłaszczenia, za ję ta  i zaaresztow aną 
została

NIERUCHOMOŚĆ, 
czyli p lacu  z w iatrakiem  za ro g a tk ą  W olską i 
okopam i m iasta W arszaw y, do ksiąg  hypote- 
cznych Nr. 3114 i 3115a&. zapisanej, wedle ta 
ryfy  domów m iasta W arszaw y do ulicy W ol
skiej należącej, w gm inie M ag istra tu  m iasta  
W arszaw y, w cyrkule adm inistracyjnym  V II, 
policyjnym  V II W olskim , pod j urisdykcją Sądu 
P o k o ju  W ydziału I I  w W arszaw ie, n a  gruncie 
em hteutycznym , z k tó rego  op łaca  się czynszu 
rocznie rs. 9 kop. 25 położona, prawem  w ła
sności do egzekw ow anych n ieletn ich  M arii i

— w m ,/ |ivi Uiii/iJu, jri i. u viii m ii
sności do egzekwowanych nieletnich M arji * 
Katarzyny-Józefy 2 -ch imion Domańskich na
leżąca, w posiadaniu opieki tychże nieletnich 
zostająca, poszukiwaną wierzytelnością hypote- 
cznie obciążona, ogólnej rozległości około ło k 
ci kwadr. 9426 zawierająca.

Na gruncie tej nieruchomości jest wiatrak 
numerem picrws.iyin oznaczony, z 'drzewa w 
środku, znajdują sie dwa pytle zwyczajne, obok 
tego wiatraka istnieje grunt, wydzierżawiony 
na czas letni za rs. 10.

Obszerniejsze opisanie powyż zajętej i zaa
resztowanej nieruchomości, znajduje się w ak- 

j cic zajęcia u sprzedażą dyrygującego Józefa 
Kleczkowskiego Obrońcy przy Warszawskich 
Departamentach Rządzącego Senatu w W arsza
wie pod Nr. 590 zamieszkałego, zaś zbiór ob
jaśnień i warunków sprzedażv, w Kancclarji 
Trybnnałn tutejszego w Wydziale I złożone, 
przejrzane być mogą.

Zajęcie w kopjach doręczone:
1. JĄV. Kalikstowi Witkowskiemu, Prezv- 

c entowi^ miasta Warszawy, w Warszawie pod 
a r. 387 urzędnjąccmu, na ręce Wincentego 
Kępińskiego urzędnika tegoż Magistratu.

2. Konstantemu Ląckiemi Pisarzowi Sądu 
Pokoju \Vydziału I I  w Warszawie, w Warsza
wie pod Nr. 790 urzędującemu, na ręce własne.



2829

Obudwom dnia 9 (21 ) L ipca 1869 r.
W niesione do księgi wieczystej po wyż zaję

te j  nieruchomości w W arszawie dnia 16 (2 ts) 
Lipca 1869 r., a w dniu dzisiejszym do księgi 
zaaresztow ać w Kancelarji Trybunału tutejsze
go na ten cci utrzymywanej, wpisane zostano.

Pierwsza publikacja zbioru objaśnioń i wa
runków sprzedaży, odbędzie się na jawnej 
audjencji Trybunału Cywilnego w W arszawie 
w miejscu zwykłych posiedzeń przy ulicy D łu
giej pod Nr. 549 o godzinie 10 zrana duia 15
(2 7 ) Września 1869 r.

Sprzedażą dyrygować będzie J ó z e f  Kleczko
wski Obrońca p rz y  W arszaw sk ich  D e p a r ta m e n 
tach Rządzącogo S e n a tu , którego zam iesz k an ie  
jest w yżej w sk azn e .

W arszawa d. 29 Lipca (10 Sierpnia) 1869 r.
Radca-Dworu, Zgorski.

W ywieszono na tablicy w sali ustępowej try
bunału Crwilncgo w W arszaw ie.

W arszawa d. 29 L ip c a  (1 0  S ie rp n ia )  1869 r.
jR a d ca  D w o ru . Z g o rsk i.

P o odbycia w dniu 1 5 .(2 7 )  W rześnia, 29 
W rześnia (11 Października) i 13 (25) I  azdzior- 
nika 1869 r. trzech publikacji zbioru objaśnień 
i warunków sprzedaży, Trybunał Cywilny w 
W arszawie, wyrokiem w dniu 3 (15) Listopada 
1869 r. nieruchomość powyższą przygotowaw 
czo Jo'zefowi Kleczkowskiemu Obrońcy przy 
Senacie sprzodaż na rzocz W ładysława Skroń* 
skiego popierającemu za sumę rs. 300 przysądził, 
i termin do ostatecznego przysądzenia na dzioń 
22 Grudnia (3 Stycznia) 18Ł9/70 godzinę 10 z 
rana w W ydziale I  wyznaczy!. W  którym to 
terminio licytacja zacznio się od */j części taks) 
przez biegłych wynaleść się mającej.

W arszawa d. 4 ( 1 6 )  Listopada 1869 r.
Radca Dworu, Zgorski.'

ŻV. D . 9444. P isarz Trybunatu 0ywunego
w W arszawte.

Stosownie do A rt. 682 K. P . S., wiadomo 
czyni, iż na żądanie Karola W alewskiego, w ła
ściciela dóbr Parzymiechy, w jury z dykcji Sądu 
Pokoju w W ieluniu Gubernji Kaliskiej, położo
nych, w tychże dobrach zamieszkałego, a za
mieszkanie prawne do tego interesu i całego  
postępowania subhastacyjnego u Franciszka 
Grajnerta Patrona przy Trybunale Cywilnym 
w W arszawie, w Warszawie pod Nr. 568/3. za
m ieszkałego, obrane mającgo, w poszukiwaniu 
sumy rs. 10,000, z procentem prawnym od dnia 
20 Grudnia 1867 r. (1 Stycznia) 1868 r. i kosz
tów od M endla Folm an, w łaściciela nioruclio- 
m ości w W arszawie pod Nr. 2261 a. i 2261 b. 
położonych, zaś w Warszawie pod Nr. 1793 c. 
zamioszkałego, i zamieszkanie , prawne obrano 
mającego, protokółem Jana Orłowskiego K o
mornika przy Trybunale tutejszym w dniu 16
(28) Lutego 1868 r. sporządzonym, w drodze 
przymuszonego wywłaszczenia, zajęte i zaare
sztowano zostały

NIERUCHOM OŚCI, 
w W arszawie pod Nr. 2261 a. i 2261  6. przy 
ulicach Nalewki i W ałowej, pod juryzdykeją Są
du Pokoju W ydziału I. w Warszawie, w Policji 
W ykonawczej Cyrkuu IV'. V'. i V I., a Adm ini
stracyjnej Cyrkułów IV  . w gminie tych
że Cyrkułów i M agistratu Miasta Warsza- 
Wy, w Powiecie i Guboznji Warszawskiej poło
żone, dwie księgi wieczysto mające, jedną łącz
ność z sobą stanowiące, na gruncie emfiteutycz- 
nym, z którego opłaca się rocznie rs. 8 kop. 10, 
stojące, prawem własności do ogzekwowanego 
dłużnika Mendla Fólm an należące i w tegoż  
posiadaniu zostające, poszukiwaną wierzytelno
ścią hypotecznie obciążone, obie nieruchomości 
ogólnej rozległości około łokci kwadr. 9000  
mające.

Na gruncie tych nieruchom ości, mianowicie: 
N r. 2261 a. są następujące zabudowania:

1. Kaiuieuiea masiv murowana z piwnicami 
karpiówką kryta, 6 kominów' murowanych ma
jąca.

2. Przystawka z drzewa o pięterko blachą 
kryta.

. 3. Oficyna masiv murowana o partorze, 1-m 
piętrze i mieszkaniach poddasznych dachówką 
karpiówką kryta, 2 kominy murowane mająca.

4. Zabudowania z drzewa parterowm da
chówką kryte, w części stajnie i wozownio sta
nowiące.

5. Komórki z drzewa blachą kryto.
6. Komórka z drzewa (kuczka) zwana, gon

tami kryta.
7. Oficyna masiv murowana o parterze, 1-m 

i 2-ru piętrze dachówką karpiówką kryta, ko
min murowany mająca, z suteryną i piwnicą.

8. Oficyna z cegły palonej murowana, o 
parterze i piętrze i mieszkaniach,poddasznych  
dachówką karpiówką, a w większej części bla
chą kryta, 2 kominy murowane mająca.

9. D rw a lk a  z d rzew a  d e sk a m i k ry ta .
10. Komórki z drzewa deskami kryte.
l i !  Komórki z drzewa góntami kryte.
12. Komórki z drzewa o parterze i 1-em pię

trze z gankiem, karpiówką kryte.
13. Zabudowanie z drzewa blachą kryte, w 

tem mieszczą się kloaki, komórki i stajnie.
14. Szopa z drzewa deskami kryta.
15. Śmietnik z drzewa.
16. Komórki z drzewa deskami kryte.
17 . Śmietnik z drzewa.
18. Podwórze w części brukowane, a  w 

mniejszej części ńiebrukowano.
19. Studnia balami cembrowana.
20. Podwórze uioduże przy kamienicy, a w 

części i przy znbndowauiach, oraz rynsztoki,

któremi ściek wody do kanału urządzony, ka
mieniem polnym  wybrukowano.

21. Studnia balami cembrowana z pompą i 
korbą żelazną.

22. Kamienica murowana dachówką karpiów
ką kryta, 7 kominów murowanych mająca, z 
balkonom, piwnicami murowanoini i suterynami, 
oraz mieszkaniem poddasznora Nr. 2261 l i .  o- 
znaczona.

23. Przystawka z drzewa deskami kryta.
W  nieruchom ościach tych jest 53 lokatorów  

z imion i nazwisk, oraz ilość ceny najmu ui-sz • 
czających, w akcie zajęcia wymiemonycn.

Obszerniejsze opisanie powyż zajętych i zaa
resztowanych, nioruchomośei, znajduje się w 
akcie zajęcia u sprzodażą dyrygującego Franci
szka Grajnort, Patrona przy Trybunale tutej
szym w W arszawie pod Nr, 5 8 6 Ił. zamieszka- 
łego, zaś zbiór objaśnioń i warunki sprzedaży 
w kancelarji Trybunału tutejszego w W ydziale 
I  złożone, przejrzane być mogą.

Zajęcie w kppjacli doręczono:
1. JW . K alikstowi W itkowskiemu, Prezy- 

dontowi miasta W arszawy, w W arszawie pod 
Nr. 387 urzędującemu, na ręce W incentego K ę
pińskiego urzędnika tegoż M agistratu.

2. Michałowi Ezeszotarskiemu Pisarzowi Są
du P okoju  W ydziału I, w W arszawie, w W ar
szawie pod Nr. 549 urzędującemu, na ręce w ła
sne.

Obudwom d. 21 Lutego (4  Marca) 1868 r.
W  niesiono do księgi wieczystej powyż zaję

tej nieruchomości w W arszawie dnia 23 Lutego  
(6 Marca) 1868 roku, a w dniu dzisiejszym do 
księgi zaaresztowali w kancelarji Trybunału 
tutejszego na ton cel utrzymywanej, vrpisane 
zostało.

Pierwsza publikacja zbioru objaśnień i "wa
runków sprzedaży, odbędzie się na audjencji 
jawnej Trybunału Cywilnego w Warszawie w 
W ydziale I-ym , w miejseu zwykłych posiedzeń 
przy ulicy D ługiej pod Nr. 549 o godzinie 10 z 
rana dnia 29 K wietnia (11 Maja) 1868 r.

Sprzedażą dyrygować będzie Franciszek Graj- 
nert Patron przy Trybunale Cywilnym w W ar
szawie, którego zamieszkanie jest wyżej wska
zane. y

W arszawa dnia 7 (19) Marca 1868 roku.
Radca Dworu, Zgórski.

W ywieszono na tablicy w sali ustępowej Try
bunału Cywilnego w Warszawie.

Warszawa dnia 7 (19) Marca 1868 roku.
Radca Dworu, Zgórski.

P o  odbyciu pierwszej publikacji w dniu 29 
Kwietnia (11 M aja), drugiej w dniu 13 (25) 
Maja i trzeciej dnia 27 Maja (8 Czerwca) 1868 
r. Termin do przygotowawczego przysądzenia 
rzeczonoj nieruchomości wyrokiem daty 27 
Maja (8 Czerwca) 1868 r., na dzień 11 (23)
Czerwca 1868 r. godzinę 10 z rana w W y p a 
le I  Trybunału Cywilnego w W arszawie wy
znaczonym został. W  którym to terminie, li
cytacja rozpoczęła się sumy rs. 10,000, jako od 
sumy przez popierającego sprzodaż postąpionej 

i która to suma przez popierającego sprzedaż 
podaną została.

Warszawa d. 31 Maja (12 Czerwca) 1868 r.
Pisarz Trybunału 

Iładca Dworu, Zgórski.
Następnie Trybunał wyrokiem z dnia 11 (23)  

Czerwca 1 868 r. wyznaczył termin do ostatecz
nego przysądzenia wspomnianej nieruchomości 
Nr. 2261 a. i 2261 b. w W arszawie położonych, 
na dzień 8 (20) Sierpnia 1868 r. godzinę 10 z 
rana, w którym to terminie na audjenji Trybu
nału Cywilnogo w Warszawie w W ydziale I. li
cytacja się odbędzie i zacznie od -/3 części sza
cunku taksą przez biegłych wykryć się mają
cego.

Warszawa d. 22 Czerwca (4  Lipca) 1868 r.
Pisarz Trybunału,

Radca Dworu, Zgórski.
Gdy termin powyższy nieprzyszedł do skutku, 

przeto Trybunał wyrokiem z dnia 20 Sierpnia 
(1 W rześnia) 1869 r. wyznaczył termin do o- 
statocznego przysądzenia subhastowanych nie
ruchomości Nr. 2261 a. i 2261 6. w Warszawie 
położonych, na dzień 12 (24) W rześnia 1869 r. 
godzinę 10 z rana, w którym to terminie na 
auiljeneji Trybunału Cywilnego w W arszawie 
w W ydzialo I . licytacja się odbędzie i zacznie 
od sumy rs. 34,229 kop. 52, jako - 8 części sza
cunku taksą biegłych wykrytego.

Warszawa d. 21 Sierp. (2 W rześ.) 1869 r.
Pisarz Trybunału,

Radca Dworu, Zgórski.
Termin powyższy nieprzyszedł do skutku, 

przeto Trybunał wyrokiem z dnia 11 (23) Gru
dnia 1869 r. wyznaczył nowy termin no ostate
cznego przysądzenia subhastowanych nierucho
mości Nr. 2261 a. i 2261 6. w W arszawie poło
żonych, na-dzień 14 (26) Stycznia 1870 r. go
dzinę 10 z rana, w którym to terminie na au- 
djencji Trybunału Cywilnego w Warszawie W y
dziale I. licytacja się odbędzie i zacznie od su
my rs. 53,696 kop. 47, jako %  części szacunku 
taksą przez biegłych wykrytego.

Warszawa duia 11 "(23) Grudnia 1869 r.
Pisarz Trybunału,

Radca Dworu, Zgórski.

AT. D . 9435 . P isarz Irgkunsfii bywetuego 
w Warszawie.

Stosownie do A rt 682 K. P. S.. wiadomo 
czyni, iż na żądanie Teofila Lentbki u rzęd n i
k a , w W arszaw ie pod Nr. 2865 zamiesźtcałe- 
go, w im ieniu własuem , o raz  jako  nabywcy 
praw  od A leksandra L em bke, zam ieszkaniu

praw ne do tego in te resu  i całego postępow a
n ia  subhastacyjnego u  Teofila T om ickiego 
Adw okata przy Sądzie Apelacyjnym  K ró le
stw a Polskiego w W arszaw ie pod N r. 519 
zam ieszkałego, obrane m ającego, w po szu 
kiw aniu sumy rsr. 2,000, rsr. 989 i r s r  1 500 
czyli ogólnej sumy rsr. 4,489 z procentem  
po 5° o w chwili zap łaty  obliczyć się  m ają
cym i kosztów, z m ożnością p o trącen ia  rs r . 
600, stosow nie do ak tu  urzędowego przed 
Dziedzickim  R ejentem  z d. 22 M arca (3 Kwie
tnia) 1867 r. z powodu niew ykreślenia o s trz e 
żenia przez Ew ę K larfeld  na nieruchom ości 
N r 1648 zapisanego, od M arjanny z Zaw adz
k ich  Jak ó b a  Borkowskiego obywatela żo
ny, bez asystencji m ęża z mocy wyroku T ry 
bunału  Cywilnego w W arszawie z dn ia  21 
Lutego (8 M arca) 1867 r  dzia łającej, w W ar
szawie pod Nr. 1862 zam ieszkałej, w łaści
cielki nieruchom ości Nr. 1648 w W arszaw ie, 
pro tokó łem  M ikołaja M aguuskiego Kom or
nika przy T rybunale  Cywilnym w W arszawie 
dnia 20 L is to p ad a  t2 G rudnia) 1867 r. spo
rządzonym  za ję tą  i zaaresztow aną zosta ła  
na  sprzedaż w ,drodze przym uszonego wy
w łaszczenia

NIERUCHOM OŚĆ, 
w W arszaw ie przy  ulicy W spólnej pod Nr. 
1648 w O kręgu, Powiecie i G ubernji W ar
szawskiej pod ju risd y k cją  Sądu Pokoju  W y
dz ia łu  III. w W arszawie, w Cyrkule A dm ini
stracyjnym  IX  i X, Policyjnym  IX , w Gminie 
M agistratu  m iasta  W arszawy, n a  gruncie 
czynszowym, z k tórego opłaca się  do S zp i
ta la  S-go Ducha po rsr. 3 rocznie położona* 
w dzierżawnem  posiadaniu P io tra  K rasno- 
dębskiego do dmia 8 Stycznia n . s. 1868 r .  za  
cenę roczną rsr; 450 zostająca , dochodzoną 
wierzytelnością hypotecznie obciążona, po 
w ierzchni w przybiźeniu łokci kwadr. 2706 
m ająca.

N a gruncie tej nieruchom ości są  n as tęp u 
jące  zabudowania:

i Dom frontowy m asiv m urowany, o p a r
terze  i p ierw szem  p ię trze  b lachą żelazn ą  
kryty.

2. Oficyna masiv m urowana, parte row a, 
b lachą żelazną  k ry ta  dwa kominy m urow ane 
m ająca, obok wystawka w której schody na 
górę o 20-stu stopniach.

3. B udynek z desek w słupy , deskam i 
kryty.

4. K om órka z desek, pod deskam i.
5. Spichrz z desek w słupy, b lachą żela 

zną  kryty.
6. Komórki z desek  w słupy; b lach ą  żela

zną  kryte.
7. Kom órki z desek  deskam i kry te.
8. Kom órki jak  poprzednie.
9. K loaki z desek  deskam i k ry te .
!0 W ozownia z bali w słupy, gontam i p o 

kryta.
11. Szopa na słupach deskam i kryta.
12. śm ietn ik  z bali w słupy
13. Studnia balam i cem browana z pom pą.
14. Parkan murowany.
W nieruchomości tej je s t  9 lokatorów  z 

imion i nazwisk i ilości opłacanego czynszu 
w ak c ;e zajęcia wyszczególnionych.

O bszerniejsze opisanie powyż zajętej i za 
aresztow anej nieruchom ości znajduje się  w 
akcie  zajęcia u  sprzedaż popiera jącego  T eo
fila Tomickiego A dw okata, zaś zb iór obja
śnień i warunki sprzedaży w K ancelarji T ry
b un a łu  tutejszego w wydz'iale I-ym złożone, 
p rzejrzane  być mogą.

Zajęciejw  nopjach doręczone:
1. JW . Kalikstowi W itkowskiemu P rezy 

dentowi m iasta W arszaw y w W arszaw ie pod 
N r. 387 urzędującem u, n a  ręce  W incentego 
K ępińskiego u rzęd n ik a  M agistratu

2. Em erykowi K ozerskiem u, Pisarzow i Są
du Pokoju W ydziału I II , w W arszawie pod 
N r. 403 urzędującem u na ręce  własne.

Obudwom dnia 20 L is to p ad a  (2 Grudnia) 
1867 roku.

W niesiono do księgi w ieczystej zajęte j n ie
ruchomości Nr. 1648 w W arszaw ie dnia 20 
L is to p ad a  (Grudnia) 1867 r., a  w dniu dzi
siejszym  do księgi zaaresztow ań w K ance
la rji T rybunału  tu te jszego  na  ten  cel u trzy 
mywanej wpisane zostało .

P ierw sza publikacja  zbioru objaśnień i wa
runków  sprzedaży odbędzie się na  audjencji 
jaw nej T rybunału  Cywilnego w W arszawie 
v/ W ydziale I-ym, w m iejscu posiedzeń przy 
ulicy D ługiej pod N r. 549 o godzinie 10 rano 
d n ia  25 Stycznia (6 L utsgo i .865 r.

Sprzedażą dyrygować będzie Teofil Tomi
cki A dw okat w W arszaw ie, pod Nr. 519 z a 
m ieszkały .

W arszaw a d. 4 (16) G rudnia 1867 r.
Radca Dworu, Zgórski.

W ywieszono n a  tablicy w sali nstępow ej 
T rybunału  Cywilnego w W arszawie d. 4 (1 6 )  
G rudnia 1861 r.

Radca D w oru, Zgórski.
Po odbyciu trzech  pub likac ji zb ioru  obja

śnień i warunków licytacyjnych do sp rzed a
ży nieruchom ości tej ułożonych, T rybunał 
Cywdny w W arszaw ie wyrokiem zadadłyra 
d. 22 Lutego (5 M arca) 1868 r., term in do 
przygotowawczego tejże  nieruchom ości przy
sądzenia wyznaczył n a d . 14 (26i Marca t r. 
w którym  to dniu powyż rzeczona n ieru ch o 
mość przygotowawczo Teofilowi Tomickiemu 
Adwokatowi za sum ę rs 3,000 przysądzoną 
została, a następnie tymże samym wyrokiem

tenże  T ry b u n ał term in do ostatecznego tę j i*  
nieruchom ości p rzysądzen ia , wyznaczył n a  
dzień 16 (28) M aja 1868 r., lecz gdy z pow o
du sporów w term inie tym sp rzedaż  do s k u t
ku przyjść nie reogła, a  nadto Jó ze f i E w *  
m ałżonkow ie Kowalewscy obywatele w No
wej P radze  pod W arszaw ą pod Nr. 23 z a 
m ieszkali, nabyli od Teofila Lem bke dwie 
w ierzytelności o k tó re  subhastacja  zarząd zo 
ną  zo sta ła  to je s t  rs  2,000 i rs. 989; p rz a t*  
tenże  T ry b u n ał wyrokiem zapadłym  dn i*  
czw artego (szesnastego) G rudnia ty siąc  ośrn- 
se t sześćdziesią t dziew iątego roku, term in dft 
ostatecznego tejże nieruchom ości p rzy sąd ze
nia, wyznaczył na dziań szesnasty  (dwudzia- 
tsy  ósmy) S tycznia ty siąc  ośm set sirdm dzie- 
siątego rozu, w którym  to dniu powyż rz e 
czona nieruchom ość osta teczn ie  sp rz ed a n a  
zostanie. L icy tac ja  zaczn ie  się  od sumy r u 
bli srebrem  pięć tysięcy siodm set p ięćdzie- 
sią t jeden  kopiejek sześćdziesią t, jak o  »/. 
części szacunku tek są  p rzez  biegłych sąd o 
wych sporządzoną wykrytego.

W arszawa d. 4 ( i6 )  Grudnia.1869 r .
R adca D w oru Zgórski.

N. D. 9442. P isarz Trybunatu Cywilnego 
w Kaliszu.

Stosow nie do art. 682 K -P . S.. w iadom o 
czyni, że na żądanie  Iz ra e la  R otholtz , han 
dlu jącego , w mieśoie guberojalnem  K a lisz*  
zam ieszkałego  i w tem że m ieście u H ipo lit*  
G rodzieckiego. P a trona  przy  T rybunale  Cy
wilnym K aliskim , sprzedaż p row adzącego, 
zam ieszkanie praw ne obrane m ającego, w 
poszukiw aniu  i n a  satysfakcję sumy rs  1,000 
z procentem  i kosztam i I z ra e ’owi R o tho lta  
od Józefa Menge, w łaściciela dóbr B echcice, 
w tychże dobrach zam ieszkałego, z m ocy 
ak tu  urzędowego w dniu 19 (31) M arca 1868 
roku  przed  R ejentem  K ancelarji Z iem iań
skiej w K aliszu Józefem  Teofilem  Kowal
skim zeznaaego należnej, po doręczeniu w 
dniu 18 (30) S tycznia 1869 r. n akazu  su b h a
stacyjnego; pro tokółem  R om ualda Palow 
skiego, K om ornika p rzy  T iybunale tu te j 
szym, w dniu 16 (28 1 K w ietnia 1869 r. n a  
Gruncie dóbr sporządzonym , za ję te  zo sta ły  
na publiczną sprzedaż w drodze p rzym uszo
nego w yw łaszczenia:

DOBRA Z IEM SK IE  
B e c h c i c e  i P r u s i n o w i c z k i  

sk ładające się z  wsi i folw arku Bechcice, w si 
Prusino wiczki, folwarku Kwirynów, a raz  k o 
lon,j: Bechcice, Prnsiuow iczkl, G rabczyna i  
rloreutynów , z k tórych po uposażeniu i u .  
w łaszczeniu w łościan i dopełnionych p rze*  
w łaściciela  sprzedażach, jedynie fo lw ark  
Bechcice fo lw arczną dotninjalną w łasuośó 
stanowi; takowe więc dobra, wraz z wszel- 
kiemi budynkam i, gruntam i, łąkam i, pastw i
skam i, p rop inac ją  polowaniem i wszelkierai 
użytkam i i służącem i prawam i, zgoła z te ia  
wszystkiem  co. całość tych dóbr stanow i i 
stanowić może, bez żad n eg i w yłączenia, po 
dług opisu w protokule Kom ornika zam iesz
czonego, zajęto.

D obra te położone są  w ju risd y k c ji Sądu  
Sądu Pokoju w Szadku, Powiecie L askim . 
G ubernji > e trokow skiej, Gminie i P a ra fii 
L utom iersk. Odległe od m iast najb liższych: 
L utom ierska  w iorst 3. K onstantinow a w iorst 
3, Szadku mil 3; m iast powiatowych: L ask u  
mil 3, Lodzi mil 5, Sieradza mil 5. a  m iast 
gubernjalnych: K alisza mil 12, Petrokow a 
mil 9.

M oją jednę księgę w ieczystą w T ry b u n a 
le Kaliskim, w łaścicielem  z wykazu hypote  
cznego takow ych jawnym, je s t Jó z e f M enge, 
w takow ych m ieszka i pozostają one w jeg o  
posiadaniu Całe te dobra gran iczą  na w schód 
z dobram i K onstantynów i rz ek ą  N er, n a  
północ z dobrami Prusinow ice W ielkie i Por- 
szewice, na zachód z dobrami L u tom iersk  
na  po łudnie  z dobrami Mfrosławie.

N a folwarku Bechcice są  zabudow ania 
dw orskie i gospodarcze potrzebom  odpowie
dnie, w ptotokóle opisane Ogród owocowy - 
w częśc i warzywny, a  w nim dwie m ałe  sa 
dzaw ki i a ltan a ; m łyn wodny na rzece N e r  
z należącem i do niego zabudowaniam i ig ru n - 
tem  około m órg 34. pozostaje w posiadani*  
wieczystego właściciela takowego M elchiora 
Thiem , płacącego corocznie dworowi n *  
św ięty M arcin czynszu rs  95 kop. 40.

Z ogółu dóbr Bechcice i Prusinow iczki 
w łaściciel dóbr sp rzed a ł za kon trak tam i u- 
rzędowemi:

a) Prawem  własnaści: Danielowi F u c h a  
przy folwarku Prusinow iczki g run tu  z ł ą k ą  
mórg 3 i pół; Sylwestrowi N ieniew skiem u 
m órg 108 prętów  169 grun tu  z zabudow ania
mi, stanowiących folwark Kwirynów; F r a n 
ciszkowi i Józefie z Zbikow skich m ałżon
kom Szulczewskim grun tu  m órg 3 p rę tó w  
85, do folwarku K ajetanow a dotykającego 
który  następn ie  Szulczew scy sp rzed a li A e .  
k sa n d rze z  M iłkow skich M aleszewskiej; Szy
monowi C zajka m órg 45; A ntoniem u F is ia k  
mórg 22 p rę  ów 150, gruntu  z p rz e s trz en i 
po wyciętym lesie od granicy F lo ren tynow a 
do rzeki N er; Hajraowi Romanowicz z grun
tów folwarku Bechcice, z g run tu  ors ego i p *  
wyciętym lesie  mórg 30; Łukaszow i Krzy- 
w ińskiem u gruutu  mórg 30, z p rzestrzen i p*  
wyciętym lesie, przy gruncie Szym ona Czaj 
ki; Karolowi Sommer z gruntów  folw arcź- 
cznych po wyciętym legie i  zarośli g ru n t*
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m órg 30 p rzy  gruncie Józefa Mąkowskiego; 
Leonowi i M arjannie m ałżonkom  Pietruszek  
łą k i m órg 3 prętów  85, przy łąkach  w łościań
sk ich  i miedzy M ateusza Kosiulskiego; Hen 
rykowi Sarm an gruntu  ornego mórg 2 p rę t. 
225 i łąk i m0rgj3 przy łące  Jerzegp bzar- 
taau; Filipow i Szarm aa na folwarku Kwiry- 
Hów od strony dóbr Prusinowic grun tu  m órg 
13 prętów  187.

bj Prawem wieczysto-dzierżawnym: M i
kołajow i Piątkowskiem u mórg 33, g ru n tu  od 
Sirony kolonji G rabczyna, z k tórego  p łac i 
corocznie l i  L istopada  czynszu  dworowi rs. 
4 kop. 95.
. W szystkie te praw a w hypotece dóbr ob 
jaw ione.

Propinację w całych tych dobrach i 3 m o r
gi gruntu, od d l i  (23) Kw ietnia 1869 r  do 
tegoż dnia 1870 r. dzierżawi Ferdynand  R au  
za  czynsz roczny rs. 410. m ieszkając  w k a r
czmie na folwaikK Bechcice, do zabudowań 
dw orskich należącej.

Ogólna rozległość dóbr B echcice i P rusi- 
nowiczki, przybliżonym  sposobem  wynosi o- 
kolo włók 84 m órg 23; z tego p rzeszło  w 
moc N ajwyższego U kazu na uw łaszczenie 
włościan tych dóbr kolonji m órg 1245 p rę 
tów  II, czyli włók 41 m órg 15 prętów  11; n a  
oddane przez w ła-ciciela  pastw isko dla w ło
ścian dóbr Porszewice mórg 20, a n a  takież 
pastw isko dla Okołowic m órg 4, sprzedane 
przez w łaściciela jak  wyżej grunta; prawem 
Własności: włók 10 mórg 18 prętów  3, a p ra 
wem wieczystej dzierżawy z gruntem  m łynar
skim : włók 2 m órg 7; łączn ie  włók ćó mórg 
4  prętów  14, p rzeto  re sz tu jąc a  rozległość 
folwarczna, czystą dom injalną w łasność fo l
w arku Bechcice stanowiąca, wynosi około 
włók 29 m órg 18 prętów  236 m iary nowo- 

polskiej, a  w tej mieści się brzeziny kilko- 
łetn iej około mórg 5, łąk  około włók 2 mórg 
27. G runta klasy i i ,  111, IY  i Y.

N a gruncie dóbr znajdu ją  się inw entarze: 
kon i 8, krów i 6, stadnik  1, owiec 30; wozów 
4 , pługów 4. ra d e ł 3, bron 8, skrzyń do k a r
tofli 2, m aszyna m łockarnia z kieratem .

Podatki do K asy Okręgowej w Lodzi opła 
cane rocznie wynoszą rs. 74! k. 40 i pół.

D ozór nad zajętem i dobrami oddany Józe- 
Yowi Menge właścicielowi

Szczegółowy opis dóbr zajętych  znajduje 
się  w p ro tokule  zajęcia, który z warunkam i 
sprzedaży, p rzejrzany  być m oże w biurze 
P isarza  T ry b u n a łu  i w kancelarj H ipolita  
G ro d z ick ieg o  P a trona  przy T rybunale  w 
K aliszu, sprzedaż prowadzącego

Z ajęcie  doręczone w kopjach: W ójtowi 
gminy L utom iersk w F lorentynow ie Gotlie- 
bowi Hohm d. 2 i Czerwca (2 L ipca a  P isa
rzowi Sądu Pokoju w Szadku Juljanow i Oto- 
ckieniu dnia 23 Czerwca 5 L ipca. 1869 r. 
N astępn ie  wniesiono takow e do księgi wie 
O y s ie j dóbr B eiheice  dnia 8 (20; L is to p a  a 
186n r. a  w d a  u 2D L is to p ad a  (2 Grudnia, 
tegoż roku w k  .ncelarji T ry b u n ału  tu te jsze 
go zuregesircw ano.

Sprzedaż odbywać się będzie na  s u d j 'n c ji  
T rybunału  Cywilnego w K aliszu w P a ła c u  
Sądowym przy ulicy Jó z tfiua , a pierw sze 
ogł scenie warunków nastąpi w dniu 7 ( 9 )  
S tycznia 1870 r. o godzinie 10 z rana.

K alisz d. 21 L istop. (3 G rudnia) 1869 r.
A -esor K olegjilny , J . M igórski.

JV. U. i ) H l  Pisarz 1 ry Cywilnego
w Kaliszu.

Stosownie do a rt. 682 K, P. S. wiadomo 
czyni, że na żądanie Benjamina B erthold ku 
ca, w mieście Pleszewie Wielkim Księstwie Po
znańskie r, państwie Pruskiem zami- szkalego, 
a  zamieszkanie prawne do t-aloro tego postę
powania subhastabyjnego dawniej u Teeth ra 
Rościszewskiego Obrońcy przy b. Radzie S ta 
nu, a obecnie u Hipolita Grodzieckiego, P a 
trona pr/.y Trybunale Cywilnym Kaliskim w 
mieście Kaliszu zaaiieszkalego, obrane m ają
cego, od którego tenże Patron Hipolit, Gro- 
d tieek i w miejsca Obrońcy T eodora 'B oś i- 
szewskiego p r.y  zajęciu ustanowionego, stawa 
i subhastarją dóbr Grudźca z przyieglościa- 
mi prowadzi; po doręczeniu w dniu 9 (21) Gru 
dnia 1868  r. nakazu subhastacyjnego, proto- 
kuleni Komornika przy Trybunale Cyw Inym 
w Kaliszu Franciszka Roweckiego daty 6 (18) 
Lutego 1869 r. w poszukiwaniu: a) od Auny 
Wirginii hr. Bici ńssiej sum: talarów pruskich 
1,168 albo rs. 1,051 kop. 20 z dopłatą ró n i
cy kursu, talarów polskich 1,838 albo rs. 1,654 
k°P‘ ’ zaś b) od Wirgim Teodory h rab ian
ki Bielińskiej rs. 300, talarów pruskich 1,090 
albo rs. 981 z dopłatą różnicy kursu i ta la 
rów polskich 1.400 albo rs. 1,2(0, wszystkich 
z pro< entanu i kosztami z wyroku Trybunału 
Cywilnego w Kaliszu, daty 28 Listopada (10 
Grudnia) 1867 m ku prawomocnego należnych 
Benjaminowi Berthold, zajęte zostały na 
sprzedaż W drodze przymuszonego wywła
szcz nia

DOBRA ZIEMSKIE^
Grodziec z jrzylcglościam ’, z wyłączeniem 
gruntów, zabudowań i pruW włościanom Naj
wyższym ukazem z dnia 19 Lutego (2 Marca) 
1864 r. nadanym, składające się: z wsi i ful- 
Warku Grodziec, folwarku JanO vel Janowo, 
Zwierzyńca, przyl, glości: M okre, Stara Huta,,

holendry Borowiec, % wsi i folwarku Króliko
we, z Wsi i folwarku Lądek, z wsi i folwarku 
Łagiewniki, z Wsi i folwarku Lipiec, z przyle- 
głości Kuśnia, m łyna Guśnica, holendrów Ko
nary vel W ióry, Grot dy-stare, Grondy-nowe, 
prcyległości Wielolęka i Ciświckie; a to w na
stępujących oddziałach:

Oddział Pierwszy Grodziec.
Wieś i folw ark Grodziec, folwark Jeno yel 

Janowo, Zwierzyniec, ptzyleglość Mokre, S ta 
ra  huta, holendry borowiec, przyiegłość Ku- 
śnia, młyn Guśnica, holendry Konary vei Wtó
ry, G rondy-staie, Grondy-nowe, przyiegłość 
M iclołęka i Ciświckie, w iatrak i tar tak. Ogól
na rozległość powierzchni gruntów ornych, 
ogrodów, łąk, pastwisk, zarośli, wód, nieużyt
ków, lasów, zagajników, pod zabudowaniem 
i podwórzem do oddz alu Grooziec należą, ych, 
wynosi w przybliżeniu włók 2 l2 |m org  9; a w 
tej cyfrze jes t lasu około włók 49 mórg 20, 
należącego łącznie i do oddziału ll-go  Lipiec, 
zwierzyńca ogrodzonego włók 3 mór g 10 miary 
nowopolskioj.

Pałac piętrowy z cegły palonej, oranżtrja , 
gorzelni., z aparatami, browar, oberla , oficyny, 
karczmy i licząc zabudowania dworskie i go
spodarcze i dla lud /i uworskich, częścią muro
wane, a częścią drewniane, w dobrym stanie 
znajdujące się.

Na loiwarku Grodziec je s t  owiec 830, koni 
fornalskich 20, wołów 28, krów 15, jałowizny 
25, w zwierzyńcu: danieli 3, sarn 2; wozów 
fornalskich kutych sztuk 8, pługów z kotnple- 
tnemi żelazann 12, radeł 8, bron 16, młockar
nia i sieczkarnia kompletne, pszczół 20 uli. 
Na folwarku Janowo owiec sztuk 450, bara- 
nów 8, jałowizny 12.

W posiadaniu tego wszystkiego zostaje wła
ścicielka W irginja Teodora hr. Bielińska.

2  oberży Piotr Dzikowski płaci czynszu ro
cznie rs. 400, wiatrak dzierżawi Ignacy Peł
czyński m łynarz, Karol Zengern za propinacją 
w Grouzcu i Wiclolęce płaci rsr. 300 rocznie, 
młyn Guśmce vel Mokre, dzierżawi rzeczony 
Ignacy Pełczyński, płaci z niego i w iatra
ka czynszu rs. 390. Andrzej Drobik z mieszka
nia w domu dworskim p lan  is. 21 rocznie.

Oddział Drugi Lipice.
M ieś i lolwark Lipice, do których należą: 

dwór, zabudowania dworskie, oberża, ogród 
owicowy, grunt orny w przybliżeniu włok 5 
morg 10 obejmujący i łąki mórg 24, niemniej 
bpóiność lasu w GrodźcU wy kazanego.

M ieś tę dzierżawi Franciszek Buchorzewski 
za rs. -i9o rocznie.

W oberży m ieszka Jan Lowandowski propi- 
nator i plam czynszu rs. 2lC‘ rocznie.

Ouuziai '1 izeci Lądek.
W ieś ) folwark Ląuek, do ktorego należą: 

dw ór, zabud Wania dworskie gospodarczym po
trzebom odpowiednie. Rozległość gruutow i ląk 
dworskimi, razem z u leuij Łbami wiok 10 morg 
27 pię.bW H1U.

Vi i ś tę . zierżawi Antoni Koszutski, za cenę 
rs. 240 rocznie.

O d d z ia ł  C zw a r ty  K ró l ików .
 ̂ Wieś i folwark Kroljków, do którego n. leży: 

dwó , zabuuowania' gospodarskie ootrzeb. m 
uopuwiuuu c, Wiatrak w dziel ta*  io ,/ana J a n 
kowska go za czynaz roczny rs. 75 zostający, 
ttozleg it.sć gruntów dworski, h Królikowa 
gruntów, iąu, pastwisk, rarośli i bog en, nie
użytków, poa zabudowaniami wynosi rrz-m  
w p.zyoliżcuiu wi0 k to )  m ótg 15 prętów 100.

VV o a ta pozostaje w zartawneui pot-ia aoiu 
Bolesława i v-> Jaaj sławy niałzonkow Rudni 
cklt h w Stist rs, i 5 ,150, aż do je j zapłacenia 
od la t  trzech do t zech.

Propinację w K m l kowie, Lądsu i L ag o 
wn.kacli, dzierżawi Wlsdysław Jankowski pio- 
p liator za rs. ,3 5  rocznie.

Oddział Piąty Łagiewniki.
Wieś i fd w aik  Łagiewniki, w których je s t 

dwór, zabujowania dworskie, ogród owocowy 
i warzywny, mają rozległości w gruntach or- 
nycl), ogrodach, łąkach, pastwiskach, pod z a 
budowaniami i podwórzami lićrąc zarośla i nie 
u iy tk  , przyliżeuie włók 14mórgG pręiow 250. 
Obok tego znaj. uje się ct-g eloia P.opinacja 
zam eszczoa w oddziale czwartym.

Yviea tę dz erżawi ŁJó z tf  Zawadzki, w cenie 
rs. 480 rocz ,te.

W kolonjach czyli holendrach stare  i nowe 
Grondy, K nary, tet ra -hu ta  i Ciświcy, propi
nację dzierżawi Izrael Engel za rsr. 650 ro 
cznie.

YV v8i Grodźeu jest kościół parafialny i ko
ściół ewangelicki, a drugi kościół katolicki w 
Krol.kewie.

Opisanie w pięciu powyższych oddziałach 
dobra ziemskie Grodzice z p>zylegiosciami 
ma.ą jedną księgę wieczystą, właścic eU ą ich 
podług wykazu hypotecznego je s t W irginja 
Teodora hr. Bielińska i ma na takowych d o 
żywocie Anna W irginja hr. Bielińska wdowa, 
obie debentki, mieszkają w wsi G.odzcu i tam 
mają mieszkanie prawne. Połozon* są w Gu 
bernji Kalisk ej, Tow ecie Słup ckim, Okręgu 
sądowym fy zd rs .im , gminie lp -ira fi Grodz i c. 
Gran czą na wschód z dobrami Si. b jcb  i B a 
ła-panieńską, na pełudnia z dobrami Zbicres, 
fctawiszyn i Jarantow , na z&chod z dobrami 
Lipie, Chocz i Obory, na północ z doł rami B i
skupice, Białą i Jarosze wica mi. Odległe od
H a j b i  r*l- : n a t -  i » v « r H  - w  >.»•«•? . - » o  <

wiorst 26, Konina wiorst 2 l ,  Rycbwała wiorst 
1, Stawiszyna w iortt 1*2, Zagurowa wiorst '16, 
Kalisza wiorst 30*

W dobrach tych je t t  10 stawków mało za 
rybionych.

Dobra Grodziec z przyległościami plącą po
datków sk&ibowych do Kasy w Koninie rsr. 
3 ,l0 l  kop. 77 |/2 rocznie.

Zajęte one zostały na sprzedaż z wszełkie- 
mi zabudowaniami dworskiemij inwentarzem 
żywym i martwym do gruntu przywiązanym, 
gruntami obsiunemi i obsiać się mająrem i: łą 
kami, pastwiskam i, zar śiarni. nieużytkami, 
stawami, wodami, rybołówstwem, polowaniem, 
propinacją, lasami, zagajnikami, zwierzyńcem, 
młynami, czynszami dzierżawnymi; z tem 
wazyatkiem co ich całość stanowi, ł ez żadne
go wyłączenia.

Szczegółowy opia dóbr za ętycb, zabudo
wań, gruntów, wysiewów, mwcotmsy, podat 
ków i t. p. znajduje się w protokule zajęcia 
daty 6 (18) Lu togo ł869 r. i w zbiorze obja
śnień, który razem z warunkami sprzedaży je s t  
do przejrzenia w K&ncehirji Patrona Grodzie- 
ckiego w- Kalhs/.u sprzedaż prowadzącego i w 
biurze P isarza Trybunału.

Najęcie wy ej z daty powołane, doręczono 
w kopjach przez woźnego Sznajdra dnia SU 
Października (U  Listopada) 1869 r.‘ Wójtowi 
gminy Grodziec w Grodicu Marcinowi Rac-hny 
i Pisarzowi Sądu Pokoju w Pyzdrach Juljano- 
wi Bromskiemu, a następnie w dniu 8 (L0) L i
stopada 1869 roku wniesiono tasowe do księgi 
wieczystej dóbr Grodziec, a w dniu 18 (30) 
t. m. i r.fezaregesztowauo w Kucelarji Trybu
nału.

Sprzedaż odbywać się będzie na jawnej au- 
djencji Trybunału Cywilnego w Kaliszu w pa
łacu sądowym przy ulicy Józefiua, a pierwsse 
ogłoszenie warunków tejże, nastąpi w dniu 
6 (18) Stycznia 1870 roku o godzinie 10-ej 
z rana.

Kalisz dnia 19 Listop. (1 Grudnia) 1869 r.
Asesor Kolegjainy, J. Migórski.

2V. L). 9431. P isarz Trybunału Cywilnego 
w Lublinie.

S to so w n ie  do  a r t .  682 K . P .  g .  w iadom o  czy
n i iż n a  ż ąd a n ie  J a n a  M irn y  d y m is jo n o w an eg o  
P u łk o w n ik a  A rty le r j i  W o jsk  R o sy jsk ic h  w jfu - 
b lm ie  zam iesz k a łe g o  zam ieszk an ie  zaś p raw n e  
u E m ilja n a  Bóbr P a tro n a  w L u b lin ie  p od  N r. 
11 o b ra n e  m a jąceg o , w p o szu k iw an iu  sum y rs . 
6 ,0 0 0  w  lis ta c h  z a s taw n y ch  se r ji I ,  o k re sn  III , 
z k u p o n a m i od  10 (2 2 )  C zerw ca  1868 r. b ieg n a - 
cezui i  p ro cen tem  p raw n y m  od  d . 1 L ip c a  (n .  a .) 
1868 r. za łogu jącym , p ro to k ó łem  K o m o rn ik a  
S ąd o w eg o  S ta n is ła w a  J a w o ro w s k ie g o  w d n iu  9 
( 2 1 )  L is to p a d a  1868 r .  ro zp o czę ty m  w d n iu  18 
(30) S ty c zn ia  1869 r .  k o n ty n u o a w an y m  a  w  d . 
20 S ty c z n ia  (1 L u te g o )  teg o ż  ro k u  u k o ń czo n y m  
w  d ro d z e  p rzy m u so w eg o  w y w łaszczen ia  z a ję tą  
i zaa re sz to w a n ą  z o s ta ła  n ie ru ch o m o ść  w L u b l i
n ie  po d  N r. p o i. 3 4 2 a . p o ło ż o n a  a  N r. hvj>. 649 
o z n ac z o n a , p raw em  w ła sn o śc i do  JP erdvnunda 
M cjzn o r w 'L u b lin ie  z am iesz k a łe g o  n a le żą c a , 
d o c h o d z o n ą  sim ią  h v p o te c -n io  o b c ią ż o n a .

Nieruchomość tu fabryką machin i narzędzi 
rolniczych zwana leży w Lublinie przy ulicy 
Czechówkn, składa się z placu około prętów 
.17. kwadratowych obejmującym na którym 
istnieją:

1. Kamienica masir murowana jedno piętro
wa blachą kryta z suterynami, w której parter 
J^jęty przez Mejznera, pierwsze piętro przez 
Prażmowskiego i Szmidta a  suteryny przez J a 
na Karpińskiego i rzemieślników fabrycznych.

2 .  G licy n a  p a r te ro w a  b la c h ą  k ry ta ,  do  w y ż  
o p isan e j k a m ien icy  d o ty k a ją c a ,  o b e jm u ją c a ^  
so b ie  w a rsz ta ty  m aszyn  i n a rz ę d z i ro ln iczy c h ; 
k u źn ię . W  k o ń c u  te j oficyny je s t  p rzy b u d o w a
n y  b u d y n e k  z ceg ły  p o d b la c h ą  z w ysok im  k o 
m inem  1 w ie lk im  że lazn y m  p iecem ; z ty lu  zaś 
je sz c z e  o so b n y  z n a jd u je  s ię  b u d y n ek  z ceg ły  
b la c h ą  k ry ty ,  w  k tó ry m  zaś w  m u ro w an y  je st 
k o c io ł  c y lin d e r  zw any , po d  n im  o g n is k a  a  
p rz y  tern  c a ła  m a c h in a  p a ro w a  o s ile  20  k o n i 
w  s ta n ie  d o b ry m , w sam ym  ro g u  j e s t  m a łe  z a 
b u d o w a n ie  z d e sek  w  k tó re m  u m ieszczo n ą  są  
k o la  od  ru c h u  ta r ta k u  i to k a rn i a  d a le j w ta -  
k ie rnze  z ab u d o w an iu  j e s t  p o m p a  c y lin d ro w a  za  
p o m o cą  m ach in y  p a ro w e j w odę d o s ta rc z a ją c a . 
W  sam ym  k o ń c u  p rz y b u d o w a n ia  je s t :

i  d rzew a  ^  *  dCSe^  i *0tl Son tem  1111 s k ła d  w ęg li

Z  f ro n tu  o ficyny z n a jd u ją  się .
4 . Ś z o p a  w  części z d e se k  n a  s łu p ac h  d ra n i

cam i k ry ta  w  k tó re j pom ieszczony  je s t  ta r ta k  o 
7 p iła c h  w d o b ry m  s tan ie :

YV o g ó le  fa b ry k a  ta  s k ła d a  się: z m ach in y  p a - '  
ro w e j o s ile  20  k o n i, i w a rsz ta tó w  m ech an ic z 
n y c h  to  je s t  to k a rn i ,  w ie rc a rn i g w in to w n i, sz ta -  
nm jzy , p iły  o b ro to w e j i  w stążk o w ej z ta r ta k ie m  
że lazn y m .

Brocz tego na gruncie znajdują się parkan z 
desek, chlowki drewutnie, wystawa przy parka
nie wozownio z desek, stajnia w części muro
wana, dwie kloaki, piwnica, domek drewniany, 
szabrowany o jednej izbie, podwórze niebruko
wane około 120 łokci długości a  40  szerokości 
obejmujące, ogród fruktowy zawierający około 
4 0 0  drzew owocowych.

Nieruchomość zajęta znajduje się w posiada
niu -.łużnika Ferdynanda Mejzncra.

/ u j ę c i e  w k o p i a c h  d o rę c z o n o :

1. Henrykowi Wolińskiemu Prezydentowi m. 
Lublina d. 23 Stycznia (4 Lutego) 1869 r.

2. Władysławowi Turchetti Pisarzowi Sądu 
Pokoju w Lublinie d. 23 Stycznia (4  Lutego) 
1869 r.

3. Wniesiono do księgi hypotecznej.uieru- 
chomosei d. 5 (17) Lutego 1869  r.

4. Wpisano do księgi zaaresztowań w Kan 
celarji Trybunału Cywilnego w Lublinie utrzy- 
mywanej, d. 6 (18) Lutego 1869 r.

Pierwsza publikacja zbioru objaśnień i wa
runków licytacyjnych odbędzie na publicznej 
audjencji Trybunułu Cywilnego w Lublinie d. 
11 (23) M arca 1869 r. o godzinie 10 rano. 
Sprzedażą dyryguje Emiljari Bóbr Patron, 
którego mieszkanie wyżej jest wskazane.

Lublin d. 6 ( i s )  Lutego 1869 r.
*Barchwie.

Wywieszono na tablicy w sali ustępowej Try
bunału Cywilnego w Lublinie d. 6 (18) Lutego
1869 r.

Barchwic.
Po odbyciu trzech publikacji nieruchomość 

powyższa za sumę rs. 9,805 kop. 85 Kmiljano- 
wi Bóbr Patronowi przygotowawczo pod d. 1 
(13) M aja 1869 r. przysądzoną została i spo
rządzenie dodatkowej taksy postanowione. 
Gdyż z powodu zaszłych sporo'w termin ostate
czny nie mógł być odbyty z zemsty przez dłuż
nika wnoszone Sąd Apelacyjny oddalił, dlate- 
go Trybun.4.! Lubelski wyrokiAi d. 4 (16) 
Grudnia 1869 r. nowy termin do stanowczej 
sprzedaży w miejscu zwykłych posiedzeń T ry
bunału w Lublinie na dzień 15 (27) Stycznia
1870 r. godzinę 10 rano oznaczył. Ponieważ 
taksa w prekluzyjnym terminie nie została 
sporządzoną, licytacja rozpocznie się od sumy 
rs. 9,805 kop. 85.

Lublin d. 5 (17) Grudnia 1869 r.
Emiljan Bóbr, Patron.

Z A P 0 Z W V  E D Y K T A L N E  
I Ś L E D C Z E .
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W miesiącu Sierpniu r. b. Juljanna Plewka
znajdując <ię około sx ifiiLi Dzieciątka Jezus 
z dzie kiem jdt i żeńskiej przed dwoma dniami 
urodzonem w celu złożeni g * do kółka, zanim 
jednak dopełni).i tego, miała >ię zbliżyć do niej- 
kobieta nieznajoma porządnie ubrana, która 
znpvtawszv się czy d ieeko zdrowe, powiedzia
wszy że mi -s/.ka na Nalewkach, takowe wzięła. 
D la możności sprawdzenia takowych okolicz
ności, Sąd wzywa przed wszystkicm osobę, któ
ra miała dziecko to wziąść do siebioitych, któ- 
rzyby dokładniejszą wiadomość o wypadku opi
sanym posiadali, aby w jak najprędszym czasie 
do Sądu tutejszego z, objaśnieniem stawiły się. 
W arszawa d. 29 Listop. (11 Grudnia) 1869 r.

Sędzia Pr**zydujący, 
v Radca Dworu, Moczydłowski.

N. i>. 92 0. Plc/ip>łdti/n .ibnoU  j
i h . i  t it i n Hb Ha u  ii ti.

Br>i3biBaeą”i> Pcpuia BaKCwaHa, npe-
na ijy/hOii y sy au a  Mojuina JleBenui- 

'ieÓHb h ' b  rop o At IIjoiak^ upijam B.awngaro,
a Ti ncprb H3i>.uLcra npoÓbJBania m-ueBBCT- 
Baro, \ rh Tt:4enin 30 or*b Allfl
c io am ai o Bi>i30Ba, jibiuch i n -  aAhiuiiew'b Cy- 
Af>, AJłI *ucjiyuiaH ifl uparoBOjut CyAu Mc- 
upaiuneJbHOfl iiojiujiiii b l  r. IIjo h k t., hóo 
b b lipo rnBuou b c jy4ali, uuCTyiucHO c łhum /ł 
ÓyAfcTi. no UlKOHald'b.

r .  IljioHK b 11‘juopJi 26 (ź^eKaO. 7) icGO r.,
11 pcAeLAuTejbe^Byioihifl CyAba, 

HoBuAUOpCaiU.
*  *  *

W rywa ninifjszpm  Ilo rsza  W akaman, P°“ 
przedn o w służbie u kupca M oritza L<‘Wen" 
szrejna w Płocku zostjjąc i g ». u obecnie * 
pobytu niewiadomego, aż. by w ciągu dni 30  
licząc od ii ty  re^o we?wańi.i, staw ił sie  ^  
bm .zie t l.t  J1 ym celem wysłu h inia w tro ku 
tn t- jiz e g o  bąda. w p rzeciw nim  bowiem ra- 
* e, postąpi' no z nim b ęd .ie  podług prawa.

F lock  ii .  - Lt-top. 7 Gru.lilia) 15B9 r - 
o^ilzia Prczjdujący, Nowoducrskl.
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